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Pracowity żyć dzień 


“w Soimla. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16 3 (Sin) Przyszły tydzień 


zapowiąda się bardzo pracowicie w Sejmie. 
W poniedziałek zbierze się sejmowa komisja 
budżetowa dla załatwienia szeregu Ważnych 
spraw państwowych. W czwartek odbędzie się 
posiedzenie komisji budżetowej, poświęcone 
SW gospodarczej kraju, prayczew premijer 


Bartel wygłosi dłuższe expose. W śwodę odbę- 
dzie się plenarne posiedzenie Sejmu, Następne ' 
bosiedzenie odhędzie się w piątek. Na posiedze- 
| niu tem ma być budżet ostatecznie załatwiany. 

Zakończenia prac Sejmu należy oczekiwać. we 
Senat zbiera się 


wtorek następnego tygodnia. 
21 bm. 


Echa incydeniu Langer - Towarnicki 


Sąd honorowy w sprawie sen. Mikiaszewskiege. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Wąrsząwa, 16 3 Sin. Z powodu zajścia 
na komisji przemysłowo-handłowej Seimu mię | 
dzy posłem Laugęrem a Towarnickim, senator 
dr, Miklaszewski wystosował do marszałka Se 
natu pismo z żądaniem wyznaczenia sądu ho- 
noroweęgo, któryby orzekł, czy, jego postęnowa 


nie w awiązku z owcm zajściem zgodne jest z | 


godnością senatora Rzeczypospolitej. Na pod- 
stawie art. 90 regulaminu sęnackiego marsza- 
łek wdrożył postępowanie honorowe, wyzta- 
czając ha podstawie art. 92. regulaminu, sena- 
tora Juljana Paczołkowskiego jako swego za- 
stępcę, zaś jako arbitra powołując senatora Bo 
guszewskiego. Senator Miklaszewski ze swc 
strony powołał księdza senatora Albrechta na 
arbitra. W pofudnie ukonstytuował się sąd mar 
szałkowski powołując na superarbitra senatora 
Ewerta. Pierwsze posiedzęnię odbyło się popo- 


łudniu, na którem ustalono tok prac. Następne 
posiedzenie odbędzie się jutro. 

| Dziś o godzinie 12 pod przewodnictwem su- 
| perarbitra, wicemarszałka  Czetwertyńskiego 
| przy udziale arbitrów Diaimanda i Jędrzejewi- 
| cza zebrał się sąd marszałkowski dla rozpatrze 
nia sprawy posłów Langera i Towarnickiezo. 
| Na posiedzeniu przedpołudniowem ustalone zo- 
stały prace sądu  marszałkowskiega, poczem 
posiedzenie odroczano da popoludnia. 

Na posiedzeniu ponuiudniowem wezwano po- 
słów Langera i Towarnickiego. Odbyło się prze 
słuchanie obu tych posłów, przyczem. jeden był 

| obecny przy przesłuchiwaniu drugiego. Marsza 
| rek Sejmu żądał z naciskiem, by prace sądu 
| marszałkowskiego zostały jaknajszybciej zała- 
twione. 


"WAMECYIAIY 


Treckiotrzyma prawo gobytuw Niemczech) 


Berlin. 16. 3. PAT. „Vorwśrts* donosi, że 
według oświadczenia Trockiego, otrzymać on 
miał od posła socjalistycznego do Reichstagu | 
wiadomość, że sprawa jego przyłazdn do Nie 
miec nie została dotychczas załatwiona przez 
gabinet, jednakże prośba jego ma pewne szanse 
pomyślnego załatwienia, Trocki miał prywa- 
tnie przyrzec drowi Rosen$eledowi, iż zobowią 
że się. w razie udzielenia mu zezwolenia na po” 
byt w Niemczech, powstrzymać się od wszel- 
kiej działalności tak agitacyjnej, jak i połitycz- 
nej. 

«a e LJ 
„ Wiedeń. 16. 3. PAT. „Neue Freie Pressż" 
donosi z Konstantynopola: Trocki oświadczył, 


(tośna epidemja Nóró frantusii 


, że gdyby nie otrzymał pozwolenia na pobyt w 
| Niemczech, to postara się o pozwoksie na po 
byt w Norwegii lub w Holandji. Swoe prze- 
| ciwieństwa do Stalina charakteryzuje Trocki 
] w tym kierunku, że Stalin wierzy w rncżliwość 
| państwa narodowo-komunistycziege pomiędzy 
państwami kapitalistycznemi, podczic gdy T'2 
| cki zaprzecza możliwości takiego odosobuione' 
| go państwa komunistycznego. Nadzeja pew- 
tych grup Rosi, co do rychłego upadłu rządów 
sowieckich, nie spełni się, jego zdaniem. Gdy- 
by przyszło do komirrewolucji, bezie ona mła 
ła charakter faszystowski. Z dotychczasowych 
| reform bolszewickich utrzyma się napewno u- 
regulowanie własności ziemskiej. 
OO Ok ri zGWA| 


il i armii kopce; — 


przedmiotem obrad parlamentu francuskiego 
Min. wojny zapowiada sankcje przeciwko wyższym dowódcom. 


Paryż. "16. 3. PAT. Na wczorajszem nocnem 
Izby, odpowiadając na zarzuty se- 

kretarza Ligi Obrony Praw Człowieka, deputo 
ango Guermut i innych interpelantów, mini- 
ster wojny, Paimieve stwierdził, iż troszczył się 
zawsze bardzo o stan zdrowotny armii w Nad 


cjalnego inspektora generalnego, celem zbada- 
przedtem 


| renji. Z chwilą wybuchu epidemii, wysłał spe 


nia sprawy i zapobieżenia złemu, 


żliwie największej liczby personela sanitarne- 
go. Statystyki miast nieuieckich dowodzą, iż 


| zaś jeszcze pnzez posbieszne wysłanie tam mo 


| 


z 12%, Za AR „ie sa dolicza x saji 


armja mea: w ireti ogarięta została 
przez wieda falę zaraźłwej gorączki, które 
nawiedziła Niemcy. Wiele. wypadków. omawia 
nych z trybemy parłamentarmej przedstawiona 
przesądnie, te zaś, które uznane zostały za ode 
powiadająco rzeczywistości, będą surowo rog: 

patrzone. Między innymi ukargwi zostaną wyż 
si dowódcy, którzy ponoszą Gdpowieczialność 
za zarządzenię ćwiczęń podczas wielkich mro 
zów. Kończąc, min Pamieve złożył hold wys- 


! kom mangzałka Petain „który niestrudzenie pwa 


| 


wadzi śledztwo w tej sbrawie, peczem. 74pO- 


| wiedział, żż przyzaa specjalne pensie a 


„Z AZ AO OZNA MA m 


aiiar epidemi. 
Paryż. 16, 3. PAT. W dalszym ciagu wom 
rajszego uczonego POSTEM, izby deputowany. 


poszczególnych 
służby zdrowia, becz » wpzowadzerie pend 
nych reform. 

Następnie Poincarę, zabierając złos praod 
wia się uchwaleniu zwykłego porządku: mien- 
nego i stawia to, jako kwestje zaułania, rdyż, 
jak twierdze w obecnych okolicznościach miał 


‘by Gi znaczenie votum nieufności. Poincane «+ 


znaje, popełiżone zostały biedy, mase 
jednak ani rządu, ami mńdnisterstwa wożty. Za” 
stosowanie sankóji przewidywane jest w teneci 
wypadleacii. 

Kończąc premjer nodtareśla również =, 
ność uchwalenia reform. Z kolet w zasządeo- 
nem głosowaniu Izby odrzucone 308 słosami 
przeciw 262 zwykły porządek dziezmy, uchwu 
łając przez podniesienie rąk porządek dzienny; 
zapropowowany przez iwwalśdę wojennego, de 
putowanego Scipiniego. Wqnost on, iż lznu prze 
syła anmji nadreńskiej wyrazy sympatii całe: 
| go narodu i parlamemiu oraz daje wycaz nas 
dzieji, iż rząd uchwali uzasadniano sankcje ł dą 
żyć będzie wszystkimi środkami do <a 
stanu zdrowobnego w wośskaa Porządek dziea 
ny, zaprojektowany przez SCZPAEGO, aa 
ny został 314 głosami przeciw 246. 


Sankcje karne przeciwko pro- 


fesorom i studentom w Hiszpanji 


Madryt. 16 3 PAT. Po wczorajszem wie” 
czornem posiedzeniu rady zabinetowej Prima 
de Rivera oświadczył, iż rada zastanawiała ski 
nad sankcjami przeciwko dziekanom  rozmal= 
tych fakultetów, oraz profesorów, zasługują” 
cych na karę. Minister spraw wewnętrznych 
wyda odpowiednie zarządzenia, dla zapobieżes 
nia zamieszkom i publicznym  manifestacjom. 
Studenci nastrojeni najbardziej burzliwie zosta 
ną zesłani na prowincję, w należnej odległości 
od stałych siedzib uniwersytetów i innych wyż 
szych szkół. Zezwolenie na pozostanie w Ma- 
drycie otrzymają jedynie studenci i przebywa- 
jący tam stale, celem przygotowania się da 
egzaminów. 


200 osób ofiarą katastrofy 


kolejowej 
Wiedeń. 16. 3. PAT. Dzienniki wiedeńskie 
donoszą z Tokio: Wczoraj w południe wyda- 
rzyła się katastrofa koleiowa koło Toda w po- 
bliżu Simonozeni. Wykoleił się mianowicie po 
ciąg ekspresowy, przyczem 200 osób zostało 
zabitych lub ciężej rwiaty oh, 


t 
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(zy moje komisja 


„NOWY DZIENNIK" poniedziałek 18 3 1929 


w czasie zdy sesia Sejmu jest zamknieta? 
B. marsz. Ratąj twierdzi, że nie, posel Pizsecki (BB.) powiada: tak. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16 3 Sin. Wobec wielkiego 
zainteresowania jakie wywołało zgłoszenie 
przez B. B. wniosku o kontynuowanie prac ko- 
misji konstytucyjnej w okresie między sesjami 
sejmowemi celem rozpatrzenia wniosku o re- 
wizję konstytucji, zwróciliśmy się do b. mar- 
szałka Sejmu p. Rataja, oraz posła Piaseckie- 
go, generalnego sekretarza B. B. o informacje 
w tej sprawie. 

Poseł Rataj 

oświadczył, że ani prawnie ani politycznie nie 
jest dopuszczalne odbywanie jakichkolwiek po 
siedzeń komisji po zamknięciu czy odroczeniu 
sesji parlamentu. Orędzie Prezydenta, zamyka 
jące sesję, unieruchamia Sejm we wszystkich 
jego organach. Wyjątkowo dopuszczalna jest 
działalność marszałka Sejmu, co jednak wyra 
źmie zaznaczone jest w konstytucji. Gdyby 
wprowadzono zwyczaj, że komisje obradują w 
przerwach między sesjami, miałoby to daleko 
idące konsekwencje. W każdym razie Sejm 
drogą uchwały nie moeż tego postanowić, albo 
wiem oznaczałoby to naruszenie prerogatyw 
Prezydenta, orzekającego kiedy prace Seimu 
mają się rozpoczynać i kiedy kończyć. 

Na zupełnie innem stanowisku stanął 

poseł Piasecki, 
oświadczając: W stosunku do każdej normalnej 
sprawy i wobec komisyj zwykłych byłaby to 


| 


antykonstytucyjńa uchwała. Jednak rewizja 
konstytucji jest nadzwyczajnem uprawnieniem 
przysługującem jedynie temu Sejmowi. Rewi 
zja podstawowych ustaw państwowych prze- 
kracza poza zwykłe normy pracy ustawodaw= 
czej, dlatego może się odbywać w wyjątkowy 
sposób. Nadto komisja konstytucyjna będąca 
zwykłą komisją sejmową, podczas prac nad 
rewizją nabiera charakteru nadzwyczajnego, 
co pozwala na przeprowadzenei pewnej analo- 
gii z komisjami nadzwyczajnemi, wyłonionemi 
przez parlament dla spraw specjalnych. Oczywi 
ście wyjątkowość rozpatrywanej sprawy, jak i 
wyjątkowość charakteru komisji nie mogą sta- 
mowić precedensu zainterpretowania postano- 
wień konstytucji dotyczących sesji Izby w nor 


| malnych warunkach. 


umam LM 


| 


Nie uważam, ażeby uchwała w tym wzegle- 
dzie naruszyła prerogatywy Prezydenta. BB. 
traktuie swój wniosek, jako wynik regulaminu 
nadzwyczajnego, przyjętego przez Sejm spe- 
cjalnie dla rewizii konstytucji. Sprawa jest tak 
ważna, że musieliśmy opracować specjalny re 
gulamin i zastosować specialne metody pracy. 
Kontynuowanie obecnej sesi dla załatwienia 
zmiany konstytucji nie osiągnęłoby w ten spo- 
sób zamierzonego celu. Praca Seimu rozprószy 
łaby się na inne zagadnienia, albowiem niema 
żadnego sposobu, aby uwagę Sejmu przykuć 
do jednego tematu. 


Minister Grodyński jest ostrożniejszy 


od 


swego poprzednika 


w szafowaniu kredytami dcodatkowemi 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16 3 (Sin) Do ministerstwa 

skarbu wpłynęło pismo kilku ministerstw, pro- 
ponujących, ażeby ministerswo skarbu na mo- 
cy uprawnień ustawy skarbowej zezwoliło na 
przerzucenie niektórych sum z pozycji na po- 
zycię (tzw. virement) celem dokonania wydat- 
ków ponad zakres ustalony budżetem ministe- 
rialnym. Minister Grodyński zajmuje odmow- 
ne stanowisko w tej Sprawie, natomiast w wy- 
padkach, gdzie wydatki administracyjne są 
niezbędne, gdy zachodzi faktyczna konieczność 
wydatkowania, ministerstwo skarbu przedsta- 
wia radzie ministrów wniosek o dodatkowe 
kredyty z tem, że Sejm dodatkowo je zaakcepiu 
je. 
Ogółem wpłynęło do ministerstwa skarbu 
wniosków takich na sumę około 10 miljonów, 
zostały one jednak odrzucone. Min. skarbu po- 
stanowiło jedynie przedłożyć radzie ministrów 
wnioski o zatwierdzenie wydatków, poczynio- 
nych przez min. przemysłu i handlu dla oczy- 
szczenia portu gdyńskiego i rzek od lodów, ce- 
lem utrzymania żeglugi w okresie silnych mro 
zów. 


W sprawie urlopu p. Starzyń- 


. 
skiego 
(Telefonem od naszego korespondenta) 

Warszawa. 16. 3. (Sin) Biuro prasowe mi 
pogłoskami, wysuwameimi przez prasę o urlo- 
nisterstwa skarbu komunikuje: W związku z 
pie dyrektora departamentu min. skarbu Sta- 
nzyńskiego, a w szczególności w związku z ar- 
tykułem „Gazety Warszawskiej“ pt. , Starzyń: 
ski i etatyzm na urlopie“, min. skarbu komuni 
kuje że dyrektor departamentu Starzyński na 
Skutek choroby otrzymał od lekarzy polecenie 
bezwzględnego wypoczynku. Niemniej jednak 
zę względu na nawał pracy w ministerstwie 
skarbu nie mógł dotychczas rozpocząć urlopu. 
Prawdopodobnie w związku z temi pracami bę 
dzie musiał odbywać urlop swój z przerwami, 


zm e a ZZ Z ZZ Z eaa a 


dojeżdżając do Warszawy, celem załatwienia 
najpilniejszych spraw związanych z jego urzę- 
dowaniem. 


94. 


Ministrowie obradują 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16 3 (Sin) Premier Bartel 
przyjął dziś ministrów Składkowskiego, Mora- 
czewskiego i Niezabytowskiego. O godz. 5 od- 
było się posiedzenie rady ministrów, na którem 
załatwiono szereg spraw bieżących m. in. usta- 
wę o ratyfikacji traktatów i konwencyj. Nara- 
dy ministrów trwały 3 godziny. Wieczorem w 
swych prywatnych apartamentach podejtnował 
p. Bartel ambasadora Francji p. Laroche. 


Zgon b. wojewody wołyńskiego 
(Telefeneim od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16 3 Sin. Zmarł tutaj na za- 
palenie płuc b. wojewoda wołyński Mech. Na- 
zwisko jego byoł ostanio wymieniane jako przy 
szłego ministra pracy i opieki społecznej. 


Podziemne kable telefoniczne 


dla rozmów międzymiastowych 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa, 16 3 Sin. Wobec niezwykle 
szybkiego rozwoju komunikacji telefonicznej i 
konieczności dostosowania telefonów polskich 
do urządzeń zagranicznych i uzyskania bezpo- 
średniej łączności z miastami zagranicznemi, 
ministerstwo poczt postanowiło przystąpić do 
budowy sieci podziernnej telefonów międzymia 
stowych. Kolejność linji kablowych, które będą 
zbudowane jest następująca: 1) Warszawa—Lo 
wicz — Łódź — Piotrków—Częstochowa—Kato 
wice—Belsko— Biała—Cieszyn z odnogami z 
Katowic do Gliwic i Krakowa. 2) Poznań—Zbą- 
szyn—Kraków, 3) Warszawa—Radom—Kielce 
-—Kraków. Ş F 
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Dziś dalszy ciąg sądu 
marszałkowskiego 


Warszawa, 16 3 Sin. Na popołudniowem 
posiedzeniu sądu marszałkowskiego przesłucha 
wano dalej posłów Towarnickiego i Langera. — 
Prócz tego sąd postanowił przesłuchać cały sze 
reg dalszych świadków, jak ministra przemy- 
słu i handlu Kwiatkowskiego, dyrektora Polmi 
nu Boernera, senatora Miklaszewskiego, posła 
Rosmarina i in. W tym celu posiedzenie odro- 
czono do jutra niedzieli do godz. 9.30. 


Dalsze życzenia dla profesora 


Einsteina 
Jerozolima. 16. 3. ŻAT. Z okazji 50iecia 
urodzin Einsteina Egzekutywa Sjonistyczu.: w, 
Jerozolimie Waad Leumi oraz dyrextorjum Ży: 
dowskiego Funduszu Narodowego wystosowa- 
ły do iubiłata depesze gratulacyjne. 


Dochody Keren Hajesod w lutym 


Jerozolima. 16. 3, ŻAT. Według danych 
dyrektorjum Keren Hajesodu wpływy tego fun- 
duszu w miesiącu lutym br. wynosły 37.153 
fumtów. 


Il. Zjazd Agudy we Wiedniu 


Ks. Seipel wyraża zadowolenie... 


Wiedeń. 16. 3. ŻAT. Po dłuższych obradach 
organów kierowriczych Agudas Izrael uchwalo 
Ło zwołać drugi wszechiświatowy kongres Agu 
dy na dzień 10 września br. do Wiedmia. Centra 
la Agudy w Wiedniu i Frankfurcie przystąpiła 
już do poczyniemia przygotowań do kongresu. 
Austriacki kanclerz związkowy dr. Seipl nade 
słał do biura centrali Agudy wyrazy zadowole 
nia z powodu decyzji zwołania kongresu do 
Wiednia. 

p . o 
Zgon prezesa budapeszteńskiej 
gminy żydowskiej 

Budapeszt. 16. 3. ŻAT. Zmarł tu dziś. 
przeżywszy lał 61 prezes budapeszteńskiej gmi 
ny żydowskiej, radca dworu Aladar Kaszab. 
Zmarły zapisał znaczną część swego wielkiego 
majątku na rzecz gminy. 


Kompromis 

Wiedeń. 16. 3. PAT. Dzienniki donoszą ze 
Sofji, że w kwestji zaręczyn króla Borysa z 
włosza księżniczką Giovanni prowadzone są mo 
kowania pomiędzy dworem bułgarskim. dwo” 
rem włoskim. oraz Watykanem. Osiągnięte zo" 
stało formalne przyrzeczenie Papieża. że przy 
szły następca tronu ochrzczony zostanie wedle 
obrządku ortodoksyjnego, podczas gdy reszta 
potomstwa zostanie katolikami. 


Zakłócone święto „Bajramu* 
Straszn: katzstrofc« samochodowa. 

Wiedeń, 16 3 PAT. Dzienniki donosza z 
Konstantynopola: W trzecim dniu Święta „baj- 
ramu* wydarzył się poważny wypadek automo 
biłowy. Dzieci szkolne przedsięwzięły wyciecz- 
kę na dwóch automobilach do Bosforu. Na każ 
dym z automobili znajdowało się po 100 dziecł. 
W drodze powrotnej usiłował drugi automobil 
wyprzedzić pierwszy. Koło zamku Dołma-Bak- 
cze zderzyły się oba samochody, skutkiem cze 
go jeden z nich przewrócił się, a wszystkie 


dzieci znajdujące Się na nim odniosły rany, z 


tego 15-cie ciężkie. 
„Precz z uwodzicie!am! naszych 


dziewcząt!” 
„woła naczelnik Przedarulanii 


Wiedeń, 16 3 PAT. Na wczorajszem posie 
dzeniu sejmu przeduralskiego wygłosił naczel- 
nik Przeduralanji dr. Ender niezwykle ostrą 
mowę przeciw turystom niemieckim, wywołu- 
jącym — zdaniem mowcy — zgorszenie wśród 
ludności wiejskiej. Musimy się bronić — powie 
dział mówca — przeciw hołocie, chociażby ona 
pochodziła ze sfer wyższych, poluiacej na na- 
sze dziewczęta. Także i przeżyte damy berliń- 
skie, przesycone uciechami życia wielkomiej- 
skiego uwodzą naszych zdrowych chłopców 
wiejskch. Rady gminne i żandarmerja powinny 
ostro wystąpić przeciwko szerzeniu demoraliza 
cji przez obcych przybłędów. 


- Waber iotonienńchna 


Kraków, 17 marca 
Nasze życie gospodarcze wykazuje w osta- 
tnich czasach cały szereg symptomów  pogor- 
Szenia się sytuacji. W pewnej mierze wpłynęły 
na to warunki atmosferyczne, a mianowicie nie 
zwykle ostre mrozy, które spowodowały ogro- 
mne straty, jednakże nie można całej winy 
przypisywać wyłącznie tej okoliczności, jak to 
czynił np. swego czasu b. premier Grabski, 
tłumacząc załamanie się waluty w 1925 roku 
wyłącznie tylko nieurodzajem! Oddaliliśmy się 
wprawdzie znacznie od tego fatalnego okresu 
i warunki naszego życia gospodarczego pod 
niejednym względem uległy poprawie, mimo 
to jednak nie ulega wątpliwości. że do zaostrze 
nia obecnej sytuacji w dużej mierze przyczy- 

nily się błędy polityki gospodarczej rządu. . 
: Objawów osłabienia się koniunktury nie brak 
| skonstatować je można tak na rynku pienięż- 
hym, jak w przemyśle, handlu i rolnictwie. Tak 
więc pogorszenie się wypłacalności znajduje 
wyraz w dalszym wzroście liczby protestowa- 
pych weksti, których w styczniu b. r. było prze 
szło 356 tysięcy na sumę 76.7 mili. złotych (we 
(wrześniu u. r. 45 milj. złotych), następnie we 
wzroście odsetka  protestowanych weksli w 
Banka Polskim do 3.75 procent i w znacznej li- 
bzbie upadłości jawnych (zwłaszcza w Łodzi) 
oraz bez porównania większej liczbie upadłości 
cichych. W związku z tym pozostaje zwiększo 
ma ostrożność banków w udzielaniu kredytów, 
tak, iż zapotrzebowanie kredytów napiera ze 
zwiększonym naciskiem na rynek prywatny, 
gdzie stopa procentowa podniosła się do horen- 

dalnej wysokości 3—4 procent miesięcznie. 
W handlu odczuwać się daje prawie we 
wszystkich branżach zupełny zastój obrotów, 


i 
| 
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LIĘTYMY gospodarczego 


nego panuje cisza grobowa, jak nigdy od sze- 
regu lat. Sezon budowlany zapowiada się bar- 
dzo słabo, gdyż Bank Gospodarstwa Krajowe- 
go nie posiada dostatecznych Środków na pod- 
trzymywanie akcji budowlanej nawet w roz- 
miarach zeszłorocznych- a na budownictwo pry 
watne wobec braku kapitałów niema co liczyć. 
Następstwem tego zastoju jest zwiększona in- 


u. r. mieliśmy 97 tysięcy bezrobotnych, to w 
połowie lutego b. r. było ich 176 tysięcy! Oczy 
wiście zdolność nabywcza sfer pracujących ule 
gła przez to jeszcze większemu osłabieniu. 

W rolnictwie znaczne szkody. poczyniły miro 
zy, a same straty skutkiem zmarznięcia ziem- 
niaków oceniają fachowcy na przeszło 100 mil. 
złotych. Niemożność dowozu produktów  sno- 
Żywczych do miast również zmniejszyła  siię 
nabywczą ludności wiejskiej. YNieudałe  pocią- 
gnięcia rządu w dziedzinie polityki zbożowej 
ani nie zapewniają rolnictwu stałej ceny zboża, 
ani też nie zapobiegają tendencji podrożenia 
chleba. która wystąpiła już w Warszawie, Kra 
kowie i Lwowie. a w tem ostatniem mieście na- 
wet doniowadziła do przejściowegn wstrzyma- 
nia wypieku chleba, 

Po przejściowej poprawie uległ! znowu znacz 
temu pogorszeniu bilans hand'owy, gdyż w sty 
czniu br. saldo pasywne tero bilansu osiągnę- 
jo znowu wysoki poziom z 1928 roku, docho- 
dzac do 80 mili. złotych. Zauważyć się również 
daje zwiększona wstrzemięźliwość zagranicy 


w udzielaniu Polsce kredytu towarowego, zwia | 
| szcza w Holandii i Anglii. 


Zestawiając te wszystkie oznaki, stwierdzić 
musimy, że w stosunku do ubiegłego roku kon- 
junktura gospodarcza uległa niewątpliwie po- 


miarów podatkowych i bezwzględność w ścią- 
ganiu zaległości. Wystarczy przytoczyć, że po 
datek obrotowy, który za cały rok 1928/9 przy- 
nieść miał 210 mili. złotych, w rzeczywistości 
w ciągu tylko trzech pierwszych kwartałów 


| przyniósł już 274 milj. zł, a zatem znacznie 


| 
| 
| 
| 


j oci i . | więcej, niż preliminowano za cały rok, a tyle 
tensywność bezrobocia, gdy bowiem 1. grudnia | vi<Ce) preliminowano y rok, a ty 


mniej więcej, ile cały rok poprzedni. Zasada 
przezornego gospodarowania nakazywały zna- 
czne nadwyżki budżetowe, uzyskane w dwóch 
latach poprzednich w ogromnej sumie I miłjar= 
da złotych uważać za rezerwę na pypadek o0= 
Słabienia koniunktury, tak, by móc w czasie 
krytycznym złagodzić nacisk podatkowy £ 
przyjść z pomocą dotkniętemu kryzysem Ży< 
cin gospodarczemu. Tymczasem w beztroskim 
optymiźmie rząd znaczną część tej} nadwyżki 
unieruchomił w różnych inwestycjach i stwo- 
rzył za te pieniądze szereg nowych  przedsię- 
biorstw państwowych, których potrzeba bynaj= 
niej nie była tak gwałtowną. Teraz też zatniast 
przyznać życiu gospodarczemh nie cierpiąć 
zwłoki ulgi podatkowe, a choćby tylko krótko- 
terminowe moratorium w związku z ogromne= 
mi szkodami, wyrzadzonemi przez mrozy, za- 
chowuje się rząd wobec tych bezwzględnie sła 
sznych postulatów zupełnie biernie, nie myśląc 
zupełnie o zwolnieniu naciskn śruby podatko-* 
wej. 

Wyrazem odczuwanej przez społeczeństwo 
obawy o dalsze kształtowanie się sytuacił go” 
spodarczej jest zbiorowy wniosek kilku stron= 
nictw sejmowych, wniesiony w ostatnich dniach 
a wzywający rząd do przedłożenia sprawozda= 


| nia o środkach przedsięwzietych cełem przył- 


| ścia z pomocą dotkniętej kryzysem ludności. 


którego przyczyną z jednej strony są mrozy 
przerwanie komunikacji przez szereg tygodni, 
a z drugiei strony wyczerpanie zdolności kon- 
sumpcyjnej szerokich warstw. Rozpowszechnio 
ny od szeregu miesięcy haudel ratowy podtrzy 
mywał dotychczas zbyt towarów, jednakże w 
ten sposób zeskontowano już późniejszą zdol- 
ność płatniczą konsumentów, tak, iż brak już 


pola do dalszego rozpowszechniania się tei me , 


tody zbytu. 

Następstwem tego zastoju w handlu jest oczy 
wiście brak zamówień dla przemysłu, dający 
kiş odczuwać we wszystkich niemal gałęziach 
produkcji. Skarży się na zastój przemysł tek- 
stylny w Łodzi, gdzie dotychczas jeszcze nie 
poczynili kupcy normalnych zamówień. skarży 
się również przemysł hutniczy i żelazny, a w 
całym szeregu gałęzi przemysłu konsumpcyi- 


OSSIP DYMOW. 
O kim mowa? 


` Trzy niewiasty spotkały się w Berlinie. Przed laty 
tnały się wzajemnie, byly nawet zaprzyjaźnione, 
'jak. to przystało na tnzy piękne, młode niewiasty. 
|Potem rozbiegły się ich drogu Wysoka blondynka 
imdała się do Paryża, gdzie rozniosta się wkrótce pū- 
(głoska, że była powodem samobójstwa jakiegoś fa- 
(bryłkanta. Sympatyczna brumetka przez dłuższy czas 
mieszkała w Rzymie, a po nieuwdamym zamachu sa- 
mobójczytm przeniosła się do Szwajcarii. Trzecia, 
Szątymka, została w 'Berlimie, gdzie wiodła spokojny 
tryb życia ma tonte rodzimy. 

Dziś, spotkawszy się przypadkowo w Berlinie, pO- 
stanuwiły spędzić wieczór bez mężczyzu. 

„Umówiły się w pewnym eleganckim lokatu na Ko- 
facie, Kolacja minęła bez rozmów. Dopiero przy C- 
Statniem daniu rczwiązały się języki i poczęto na- 
wzajem zwierzać się. | 

— Co się pami właściwie wówczas zdarzyło w 
Rzymie? — zapytała szatynka, zwracając się do 
brunetki. — Doszły ras wieści, žo chciała pami po- 
Pełnić samobójstwo. Czy to prawda? - 

— Tak, to prawda, — odparła brunetka, westchną 

głęboko. — Chciałam się otruć, na szczęście 
ie udato mi się. 

— Miłość? — zapytała krótko blondynka, zapali- 
Wszy zapałkę. 

— Tak, człowiek ten zmar niedawno i musze 


gorszeniu. „Zmianę te przewidywali niezaślepie 
ni urzedowvm optymizmem ekonomiści 
przed kilku miestacami, nawołuiac rząd do zła 
godzenia polityki fiskalnej i większego uwzglę 
dnięnia potrzeb gospodarczych społeczeństwa. 
Niestety optvmizm sfer urzędowych zlekcewa- 
Żył te ostrzeżenia i kontynuował nadal swą po- 
litykę szerokiego gestu tak we wydatkowantu 
pieniędzy publicznych jak i w zaciskaniu to o- 
stateczności śruby podatkowej! „Sprawa wydat 
ków budżetowych doprowadziła wkońcu, jak 
wiadomo, do postawienia ministra skarbu przed 
Trybunał Stanu, a i w bieżącym roku budżeto- 
wym wydatki publiczne znacznie przekroczyły 
preliminarz, i tak uż szczodrze obliczony. Mi- 
mo to miał Skarb państwa stale nadwyżki do- 
chodów, co jednak nie może budzić zdziwienia, 
jeśli się uwzględni generalne podwyższenie wy 


2 Podobno p. premier Bartel zamierza w naibliżś 


szych dniach w związku z tym wnioskiem wy- 
| głosić w Sejmie obszerne przemówienie o std 
| nie gospodarczym kraju, Jeżeli jednak p. pre” 
mjer ograniczy się do wskazania ma ostrą złe 

mę jako przyczynę obecnych niedomazgań go- 

spodarczych i jeśli zadowoli się samemi tytko 

| uspakajającemi frazesami, nastrojonemi na tra 
dvcyjną nutę optymizmu, to załatwienia takieś 

| so nie można będzie uważać za wystarczające. 
| Oczekujemy od p. Bartla wyraźrego i konkre” 
tnego oświadczenia, co do postulatów reformy. 

podatkowej i zaprzestania etatyzacii. gdyż tyl- 

| ko radykalne pociągnięcia w tych kierunkach. 
zgodne z wolą społeczeństwa, będą w stanie 
zażegnać grożące niebezpieczeństwo ostrego 
przesilenia gospodarczego. Dr. B. S$. 
g | 


przyznać, że śmierć jego wywańła na mnie ogromne 
wrażemie. Przed 8 laty kochałam go bez pamięci. 
Wybaczałam mu wszystko, Jego brutalność, egoizm, 
brak miłości do mmie Widziałam wszystkie jego 
błędy, mime :to kochałam go bezgranicznie. Zdra- 
dzał mnie z pierwszą lepszą napotkaną niewiastą. 
Nie zwracałam na to uwagi. Lekceważył mnie. Tra- 
ktowat mnie jak psa. Zabierał mi wszystkie pienia. 
dze. Okłamywał mnie w sposób najokzopniejszy. Ja 
jednak żądałam od niego jednej tylko rzeczy, — mi- 
iości A gdy mciekł odemnie bez pożegnania, miałam 
wrażenie, że nie mam już pooo Żyć i zażyłam wero- 
najni... 

Blondynka, która siedziała z założonemi po mę. 
sku mogąmi, obserwowała przez chwilę smugę dy- 
mh Umoszącego się Z papierosa, poczem rzekła: 

— Rozumiem panią doskonale. Wiem z doświad- 
czenia, że nieszczęśliwa miłość doprowadzić może 
do samobójstwa. — Słyszałyście prawdopodobnie o 
tem, że w Paryżu pewien mężczyzna strzelił do 
Siebie z rewotweru przezemnie. Był ogromnie czuły 
i opiekował się mną jak nłańką. Spełniał wszystkie 
moje życzenia, znosił wszystkie moje kaprysy. Zdra 
dzałam go niemal w iego oczach. Udawał, że nie wir 
dzi i zwiększał swa czułość w stosunku dọ mnie. 
Wiem, że nie spofkałabym nigdzie i nigdy lepszego 
człowieka. Znałam wszystkie jego zalety, mimo to 
pewnego dnia powiedziałam mu, że musimy się TO- 
zejść. Na to strzeli! do siebie z rewolwemi. Na szczę. 
ście udalo się go uratować. Porem nie widzialam go 
już wcale.i byłam zadowolona, że znikt mi z oczu. 

Trzocia, szatynka, wybiła Teszię swej kawy, po- 


czem nzekiła: 

— Mesdames, me rozmnńem was, Jakiego męczy” 
zmę spotkałyście w swem żyd? Jeden byt boata- 
lem, drugi aniołem. Nie jestem Święta. Miałam teë 
przyjaciela w swem życi, ałe nasza miłość dałeka 
była od stnzałów i amwczny. Było nam dobrze, nic- 
wymowunie szczęśliwie. Człowiek, z którym tytem. 
stworzony byt jak gdyby wytęcznie dix mnie. Był 
uprzejmy, zrównoważony, niezbyt knpuisywny, ajo 
również zie apatyczny. Nio był aniolem ani też bre 
talem, Posiadał wady i zalety, jak każdy Soorte 
mik. Jego nagla Śmierć wzkuszyta maio banżzy, 

— Kiedy on nma? — zapytała brunotka. 

— Przed rokiem w Hamburgu me ulicy, wskożskć 
udaru SEDC... ; 

— W Hambungu? — powtórzyła zdażwdowa 
netka. — Przed tokiem T.. „s 

— Czy nie nazywa! się ot przypadkiem Pani Wals 
heimen? — zapytała blondynka, wygaszczająć « . 
zi medpałck papiednea. dw 


— Tak. l 
* „Wszystkie izy mewiesty mó 
a möv o jednym © 


Tej, która go kochała, a któr kochał; 
dawał się o8 brutalnym, wilde: <a "a 

Ta, którą om kochał, lecz która nie odpłaczła smt 
się wzajemnością, widziała w nim jego subócność, 
jego dobnoć i cznłość, a tylko vej, która szukała Wy“ 
łączake wygodnego przyłaciela, który był jej zresztą 
obojętny, jak ona jemu, tylko te! irzecied dał są. ża, 
œ nazywamy potocznie „zozętisą”, wa 
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2 DNIA 
Wojna o trefne obiady 


W części nakładu wczorajszego numeru prz.y 
nieśliśmy wiadomość z Wilna o „wojnie“, któ- 
ra wybuchła w tamtejszej żydowskiej kuchni 
akademickiej pozostajacej obecnie pod zarza- 
dem wiekszości sjonistycznej, W ybuchła zaś 
wojna ta z nastepujacego powodu: Obiady w 
Żydowskiej mensie akademickiej we Wilnie by- 
ły od początku jej istnienia rytualne. Jak z ko- 


munikatu zarządu wzajemnej pomocy studen- 
tów-Żydów uniwersytetu wileńskiego, zamie- 
szczonego w tamtejszej prasie, wynika, kilka 


Jat temu zaprowadzone zostały w mensie obia- 
dy nierytualne „celem obniżenia ich ceny". 
Odnośny komunikat w dalszym ciągu powiada: 
„Obecny zarząd pod naporem żydowskiej 
opinit społecznej zaprowadził za wzorem ży- 
dowskich stowarzyszeń samopomocowych in- 
nych Środowisk obiady rytualne świeże, hi- 
£jeniczne, nie zmieniając przytem ani jakości 
ë ilości, ani ceny obiadów”. Ta otóż reforma 
obecnego zarządu mensy oburzyła do żywego 
łewieę akademicką zgrupowana w „Socialisti- 
szer Farband". Wybuchł skandal, który dopro- 
wadził do inierwencji policji, a nawet do chwi- 
owego zamknięcia kuchni. 

* Uważamy stanowisko lewicy w sprawie 
łej jak i sprawach analogicznych, zarówno na 
uniwersytecie wileńskim jak i na wszystkich 
Łmnych za bezczelność i demagogję. Z kilku po- 
wodów. Wśród żydowskiej młodzieży akade- 
mickiej znachodzą się jednostki pobożne, choć- 
by nawet nieliczne. To jest zupełnie obojętne. 
Ale faktem jest, że bodaj drobniutka ilość ko- 
łegów pragnie spożywać potrawy koszerne, a 
iw każdym już razie może się chyba znaleźć 
aku jednostka, której zależy na obiedzie ry- 
łualnym. Na jakiej więc zasadzie aroguje sobie 
lewicowa — w tym wypadku mniejszość 
prawo gwalcenia sumienia swoich kolegów? 
Gdyby nawei obiady koszerne kalkulowaly się 
drożej to moment ten nie stanowi żadnego isto 
miego znaczenia, tam, gdzie idzie o swobodę 
sumienia. Ale i druga jeszcze okoliczność prze 
mawia przeciw demagogicznemu stanowisku 
lewicy. Wszak mensy żydowskie utrzymuje w 
znacznej części społeczeństwo żydowskie, a 
Społeczeństwo to składu się z jednostek zarów- 
no pobożnych jak i niepobożnych. A lewicowi 
ferzykacze powinni pamiętać, że im wolno(!) 
spożywać potrawy koszerne, podczas gdy Spo- 
Żywanie potraw (trefnych przez ich kolegów 
zachowujących przepisy religijne, oznaczałoby 
pogwałcenie sumienia. 

Cały ten — pożal się Boże — „problem jest 
dla ludzi myślących prostemi i zdrowemi ka- 
tegorjami tak jasny i tak zrozumiały, że potrze 
ba istotnie potężnej dozy braku wszelkiego ta- 
ktu i demagogicznego chamstwa, ażeby odwa- 
żyć sie na wszczynanie burd z powodu koszer- 
nych obiadów w jadłodajni o charakterze Spo- 
Tecznym, w której może się znależć bodaj je- 
den człowiek refleklujący na potrawy koszer- 
ne. 

Piszemy o całej tej sprawie, nietylko dlate- 
go, że jest ona chwilowo aktualną we Wilnie. 
Pragniemy wogóle zwrócić uwagę naszej lewi- 
cy wśród młodzieży, że jakiemukolwiek je] 
terorowi, w którejkolwiekbądź dziedzinie, prze 
tiwstawimy się z całą stanowczością i złamie- 
Thy go najbezwzględniej. Żadnych idjotycznych 
frazesów na temat zacołania, reakcji itp. w obo 
zię sjonistycznym, nie przestraszymy się ani 
zo chwilę. My dobrze wiemy, gdzie patńoszy 
się ywałć, terror, dyktatura, ucisk, niewola, roz 
rew krwi, dzika militaryzacja i kara śmierci. 
Jeżeli fvm smarkaczam imponuje zamykanie 
syncypg i zamienianie ich na kinoteatry, to mo“ 
żemy ich uroczyście zapewnić, że coś podobne 
go mwżliwem jest tylko w kraju barbarzyńskie- 
go teroru. Wszędzie indziej zakłada się kluby 
pe i kina w inny, najzupełniej inny Spo 
sób.. 

O ile w szczególności idzie o społeczeństwo 
Żydowskie, to my sjoniści, którzy na swoim 
sztandarze wypisaliśmy odrodzenie naszego na 
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rodu i wybudowanie dlań ojczyzny w historycz 
nej jego siedzibie, będziemy zawsze stali na 
straży bezwzglednej wolności sumienia każdej 
żydowskiej jednostki. Nie pozwolimy nigdy na 


to, aby dawna nietclerancja shetłowa wobec 
„bezbożników” zamieniła się teraz na ucisk 


albo nietolerancję wobec ludzi religijnych, po- 


bożnych, zachowujących formy i przepisy ry- 
iuclne. 
Musimy wkońcu wyrazić zdziwicnie pod 


adresem demokratycznej prasy polskiej w Wil- 
nie, która. jak np. „Kurjer Wileński“, stanęła 
po stronie lewicowych skandalistów, dowodząc, 


Nr. 76 


[Prawdziwie nowoczesnym środkiem 
i. „do. WYGER dzieci jest 


HYGENOL 


puder dla dzieci 


że koszerne obiady, wedle informacji z wiadae 
mej strony, są „gorsze(?) a temsamem(?). drog 
sze”. ł to stanowisko jest dowodem braku tak: 
tu, lub też, conajmniej, zupełnej nieznajomość 
terenu i przedmiotu waiki. Lepiej się nie wtrą: 
cać w sprawę, której się nie zna! (b) 


OE EJ | ZZA 


(zy mary, biłsudsti 


pydowiadał takie poglądy? 


Rzekomy wywiad z Karin Michaelis. — Plotki o żonie marszałka Piłswiskiego pochodzenia ży 
dowskiego... — Banalne irazesy. 


Żydowska Ajeucja Teegraiiczna, a za uią prawie 
cała żydowska prasa podała zamieszczony w 
„Prager Tagblatt“ wywiad zmanej pisarki Karin 
Michaelis z marsz. Piłsudskim. W wywiadzie tym 
miał marsz, Piłsudski wyrazić sympatię dla Żydów, 
zaznaczając, że jego pierwsza żoma była również Ży 
dówiką, W Polsce jesi atoli za dużu Żydów chorych, 
zwyrodniałych, niezdolnych do pracy. Polska dała 
przytułek Żydom a obecnie cierpią na tem zarówulu 
Żydzi, jak i Połacy. Taka miała być podobno treść 
wywiadu, którą obecnie ogłasza p. Karin Michaelis. 

Od czasu pobytu p. Karin Michaelis w Polsce mi 
ja już dwa lata. Ciekawem jest, dlaczego wywiad 
ten został dopiero obecnie ogłoszony. Niemniej cha 
rakterystyczmem jest, że zawiera oma tego rodzaju 
szczegóły, które w żaden sposób nie mogą dotyczyć 
mansz. Piłsudskiego i o których napewno marsz. 
Piłsudski nie mówił. Pierwszą „sensacią* tego wy- 
wiadm jest wiadomość, że pierwsza żona marsz. Pił 
sudskiego była Żydówką. We wszystkich prawie bio 
erafjach marsz. Piłsudskiego -— a jest icl wszak du 
żo i pisane są przez osoby bliskic otoczeniu i rodzi 
uie marśzalka -- wyrażuie mówi się, kim była pierw 
sza żona marsz. fiłsudsłcicgo. Wiadomo jest, że kie 
dy marsz. Piłsudski ty! jeszcze redaktorem ¿Robot 
nika“ i przeniósł się do Wilna, zapoznał się tam z 
miłodą wdową po inżymierze p. Marją Juszkowiczo- 
wą z domu Kaplewsiką. Pochodziła ona z rodziny ka 
tolickiej i słynęła z piękności tak, że koła, niepodie 
głościowe, skupiające się około Józefa Piłsudskiego. 
danzyły ją mianem „Piękna Pani“. Skądże więc le 
genda o Żydówcee, jako pierwszej żonie marsz. Pil- 
sudskiego? Legemdę tę wymyślili w swoim czasie 
emdecy, chcąc w te sposób „poniżyć* marszałka w 


Z TEATRU LITERATURY I SZTUKI 


— KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSKI. Serde- 
czbyimi oklaskami witała tłumnie zebrana publicz- 
ność swoich ulubieńców pp. Olę Lilith, Godika, 
Strugacza — w świelnej rewji „Hulaj Kapean!“ 

Dziś w niedzielę o 330 pop. i 8:30 wiecz. pow- 
tórzenie doskonałego programu „IHulaj Kapcan!*, 
złożonego z 16 kapitalnych szlagicrów. Ceny 
miejsc popołudniowe zniżone — zaś Wieczorowe 
od 1—5.50 zł do nabycia od rana przez caly dzień 
przy kasie teatru. 

— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dziś w 
niedzielę popołudniu po cenach zmiżonych „Pod 
zarządem przymusowym“, wieczorem powtórzenie 
premjery „Muszka“. W poniedziałek popołudniu 
staraniem Komitetu obchodu imienin Marszałka 
Józefa Piłsudskiego „Krakowiacy i górale" dla 
dzicci i młodzieży, wieczorem po cenach zmiżonych 
„Madame Sans Gene“, 

— ALFRED S%HENKBR, znany zagranicą mło- 
dy skrzypek, wystąpi po raz pierwszy w Krako- 
wie w środę 20 bm. w sali Bolońskiego. Progruu 
składa się z najcelniejszych utworów literatury 
skrzypcowej — między innemi zostaną wykonane 
po raz pierwszy w Krakowie — sonata Pfitznera 
1 suita Regera. Przy fortepjanie utalentowany 
pianista wiedeński Robet Spitz. Bilety juź do na- 
bycia w kasie przy sali, Rynek gł. 34. 

— DZISIEJSZY JEDYNY KONCERT JADWI- 
GI DĘBICKIEJ obejmuje niezwykle bogaty pro- 
Sram, na który złożą się arje operowe z „Tra- 
viaty" (Verdiego), „Manon“ (Pucciniego) i „Ca- 
Sanovy* (Różyckiego), tudzież szereg pieśni Mo 
Zarta, Glucka, Haendla i td. Koncert, który obu- 
dził wśród melomanów krakowskich ogromne za- 
inicresowanie, odędzie się o godz. 8 wieczór W 
sali Starego Teatru. Nieliczne pozostałe jeszcze 
bilety w cenie od 1 do 8 zł są do nabycia w ka- 
sie Starego Teairu 

— WIECZÓR TAŃCA I PANTOMINY słynnej 
tancerki monachijskiej Senty Maria odbędzie się 


oczach polskiej opinii publicznej, 

Obcena żona marsz. Piłsudskicgo, z domwi Szczec- 
bińska, była przyjaciółką rodziny Perla, Żyda, reda 
ktora. „Robotnika“ przywódcy PPS. Pani Szczer- 
birtsika mieszkała długi czas u toðziny Perla, a mar- 
szałek Pułsudski bywał częstym gościem u państwa. 


Perlów. Potem ożenił się ze Szczerbińską. I stąd po ` 


wstała legenda o żydowskiem pochodzeniu drugiej 
żony marsz. Piłsudskiego. Endecy zapewniałi na- 
wet, że pani Szczerbińska jesi siostrą zmarłego po 
sła Perla. 


Podobmice, jak ta wiadomość wywiadu jest wymy - 


Ślona, tak też i dalsze szczegóły należy zaliczyć do 
iegend bez znaczemia. Prawdopodobnie p. Karin M:i- 


chaelis dała się powodować swej fantazji poetyckiej . 


przy odtwarzaniu słów marsz. Piłsudskiego po dwóch 
latach.. rudmo sobie bowiem wyobrazić by marsz. 
Piłsudski wypowiedział takie poglądy o Żydach, ja 
kic przytacza p. Karin Michaelis, albowiem nie mo 
żemny przypuszczać, aby mógł ustosunkować sie du 
Żydów, jak ongiś szlachcic polski do swojego kar- 
czmiarza. Endeckie poglądy o trudności zżycia się z 
Żydami i bezpodstawne zarzuty, że Żydzi nie nada 
ią się do pracy ua roli nie mogą pochodzić od mar* 
Szałka Piłsudskiego. Słowem — trudno wierzyć w 
prawdziwość tego wywiadu, który Karin Michaefis 
dopiero obecnie ogłasza. Jedno z pisin żydowskich 
ujawnia tajemnicę tych szczegółów. Oto przed dwo 
ma laty w czasie obecności w Polsce przebywała 
p. Karin Michaetis w kołach emdeckich, a obecnie 
po dwóch latach zapomniała o tem, co jej faktycz. 
nie marsz. Piłsudski powiedział, a pozostały w jej 
pamięci banalmie, ogólnikowe frazesy, powtarzano 
chętnie w „niektórych sferach... 


PRZY OBJAWACH przeczułenia, uczuciu stra- 
chu, bezsenności, dolegliwościach sercowych, uci- 
sku w piersiach, naturalna woda gorzka „Franci- 
szka Józefa* ożywia krwiołiieg, w organach pod- 
brzusza i działa przez to uspakajająco na zabu- 
rzenia w nich. — Profesorzy chorób narządu tra- 
wienia twierdzą, Że woda „Iraneiszka Józelu* 
stanowi wyborny środek przeczyszczający, a tak- 
że przy objawach sainozatrucia, wychodzących z 
przewodu pokarmowego. Do nabycia w apt. | drog. 
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KOMUNIKATY 


— Z RAMIENIA ZJEDNOCZENIA KOBIET ŻYDO. 
WSKICH (Rynek gł. 29) odbędzie się w poniedziałek 
18 bm., o godz. 7.30 wiecz. wspólne posiedzenie kc 
misji palestyńskiej i komitetu Pań dla Żyd. Fundu- 
szu Narodowego. Na porządku dziennym sprawy 
bardzo ważne. 

— „SAMOPOMOC“ STUDENTÓW OBYWATELI 
POLSKICH W PRADZE (Praha i, Spalena 26. Pa- 
lac Olympic) prosi wszystkie siowauzyszenia sitt- 
dentów obywateli polskich zagranicą o podanie swo 
ich adresów, celem nawiązania kontaktu 
Równocześnie podaje 


— WISŁA—LEGJA, Zawody footbałowe powyż. 
szych drużyn odbędą się dziś w niedzielę o godz. 
11.30 pnzedpoł, na boisku „Legji”*. Zawody zapowia 
dają się b. interesująco. Obie drużyny występują w 
pełnych składach. Poprzedzą o godz. 10 zawody 
młodszych. 


| EE NA U 
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nieodwołalnie jutro tj. w poniedziałek, dnia 18 
18 bm. w sali Starego Teatru. 


za 


„dług kahału powoduje ubytek iakiejże same; 


"Po pierwsze, że Stow. Kupców udziela „Gemi- | chinację obecnych włodarzy kahalnych. Ostrze 
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menvan Pona ara Peron | 


PY ist atta AR 2 T OE LOR | 


MONUMENTALNE DZIEŁO 


PROF. DRA RZY ROPERY 


wszystkich! 


Chcąc umożliwić każdema interesującomu się sztuką ojczystą, posiadanie tego 
wspaniałego dzieła wielkiej wartości art., postanowiliśmy sprzedawać je 


na 12 rat miesiecznych 


72 za pośrednictwem stkich kai arů w Polsce. Wobec tego każdy może 
p mabyė zabij pagarmi tudsle | Drukarni Narodowej w Krakowie, 


PROF.KOPERY „DZIEJE MALARSTWA W POLSCE" 
3 tomy w ozdobnej pięknej oprawie 


d płacąc przy odbiorze dzieła pierwszą ratę w sumie zł. 24—— i obowiązując - 
Și. się do płacenia co miesiąc dalszych 11 rat po zł. 16—, co uczyni łącznie $ 
à | kwotę zł zł 200. Wszyscy więc, którzy dla sztuki polskiej zainteresowanie | 
okazują i w jakimkołwiek do niej stosunku stoją, mają obecnie rzadką spo- | 
sobność nabycia tego pięknego dzieła na niesłychanie dogodnych warunkach. 


aae dn; tylko 500 kompletów 


do sprzedaży na tych warunkach, z powodu ograniczonego nakłada dzieła, 
. i dlatego zwracamy uwagęP. T. Publiczności, iż kto zbyt późno zdecyduje 
się na nabycie „Dziejów Malarstwa“ na raty, może się spotkać z odmową. 


Zącdajcie w każdej księgarni prospektów bezpłatnych 


Tom I-szy 


jodniowiezne Malarstwo w Pl E 


Z 211 rycinami w tekście, 24 tablicami: 4 
w tem barwnych 7 i 12 rotograwjur. 


$ Cena I, tomu bross. sì 29, opr, zł. 34 


Tom il-gi 


Malarstwo w Polsce af ug A 


Z 313 rycinami w tekście, 52 tablicami, 
w tem par s 15 i 26 pa 


Tom Ill-ci 


Malarstwo w Pate w XIX I m 


Z 556 rycinami w tekście i 103 tablic BP 
wśród których chromotypji i wielo- E 
barwnych rotograwjor 36. 


* Cena III. tomu brosz. zł. 96, opr. zł. 108 


Pref. Kopery 
Dzielów Malarstwa w Polsce 


KRAKOW 1926—1929 


DRUK I NAKŁAD DRUKARNI NARODOWEJ W KRAKOWIE È 


Wpz SA z zr Pari 


} s i hi w ' ji l ‘i i ) Program stacyj radjofonicznych 
ah kale: <rókoRSK somera siew. gemiias Ubasndim A 
| Kraków, 16 manca za tem przemawia, ażeby biuro „Gemilas Cha- Kraków 1156 Sygnał czsu, hejnsł, Car 
Wspominaliśmy już parokrotnie o tem, że | sudim“ mieściło się w lokalu Stow. Kupców, a iotniczo meteorologiczny. 1210 Trumemisja w Kii 


kahał tutejszy dłużnym jest stow.  „Gemiias , tembardziej, że ten stan istnieje od samego po- hai monji Warszawskiej, 14, 1420 i jaaa. 


dla rolników. 15 Transm. komanił, 
Chasudim' kilkanaście tysięcy złotych od dłu | czątku i niké nie ma mu nic do zarzucenia. z Warszawy. 1515 T. è 
giego już czasu Prezydjum kahału nigdy nie ransm. koncertu z Fiikarmou- 


Pardon — ktoś ma mu jednak coś do zarzu- | ji Warszawskiej 17:30 „Początki kabury haukzkiej 
daje wyraźnej w tei mierze odpowiedzi z tego ! cenia. Idą wybory kahalne i panowie z większo | na obszarze Polski Zachodniej (wmłodszu — 
jednak, co można z oświadczeń prezydium wy | ści chcieliby koniecznie przedstawić w oczach | Kamienna"), wygł. dr. dr Józef Żurowski, doc. 
wnioskować, wynika, że kahał dług swój uzna- | wyborców stowarzyszenie i działalność „Gemi- | U. J. 1755 Dr Nelly Nucci: „Lekcje wioskżópo”, 
je, ale nie ma poprostu pieniędzy na wyrówna- | las Chasudim* jako swoje wyłącznie dzieło 1 kj 2 anai Kone = Warmet, 
nie go. Rzecz jasna, że brak gotówki po stronie | swoją wyłącznie zasługę. Ci sami panowie, któ a e a r> m R. Bojeńskii, A Zoe 
gminy nie jest żadnym argumentem usprawie” | rzy są dłużni „Gemilas Chasudim* 15,000 zł. KO eki, Z. Food Z. Wolska, J. K. Za 
dliwiającym tego rodzaju taktykę wobec insty |i kwoty tej mimo ciągłych naszych wytyków | remba. 1956 Sygnał czasu, hejnał, komunikaty. 
tucji o tak wielkiej i doniosłej ważności spote |; py a a E zapiecilit 2żcy.więc | 2080 Kcacait poświęcony arjom i detow z open 
cznej, jaką jest „Gemilas Chasudim". Karygod | micé atut w oczach wyborców, zamierza się ' Fucciniego. — W czasie przerwy koncertowej ©- 
ną winę kahału potęgują jeszcze dwie inne oko e 
liczności: miniony okres mrozów i obecna stra 


przenieść biuro „Gemilas Chasudim* do lokalu 
szliwa nędza w ulicy żydowskiej z jednej stro 


jego dłużnika, tj. kahału, A co najważniejsza: Z 
tej translokacii nie wyniknie dla „Gemilas Cha 
ny, z drugiej zaś znany fakt, pięc ES sudim“ nietylko żaden pożytek, ale wyniknąć 
wencji Jointu zależy od ER tewyrównany | może bardzo wielka szkoda, a może nawet rui- 
społeczeństwa żyd., tak, że niewy. na. P. radca Rafel! Pfeffer nie potrafi się bo- 


, wiem rozedrzeć na dwie części, ażeby równo- 
jeszcze szej kw: RZECZ» ilas , 1515 Koncert symf. filh. warsz. (w  poazgnanże 
ia > a say, J 3 np recz Geni cześnie urzędować na ul. Grodzkiej 43 i na ul. Rumuskij-Korsakow, Różycki i im.y ś 


| 
| | 
| Krakowskiej 41. Jedną z obu instytucyj będ | Koncert wied. orkiestry cymi. 
' Ale, mimo wszystko, nie wracalibyśmy do | Ytucy. zie j Wiedeń (519.9) 11 
I 


go z Warszawy, w czasie którego p. Tadezu Bio: 
cheński odczyta nowelę Konrada Korzeniowakie: 
go pł. „Laguna”, 23%) Muzyka taneczna z rednia: 
racji „Pavillon“. 

arszawa (1385.7) 1210 Pomana mymżonkiimyj 
SZARY Bethovenowi. Transm. u FR, wark 


s w ; ie | b. Pfeffer musiał porzucić albo, conajmniej za- ka rosyjska), 1840 Koncent ew. 
(el polemiki zakahałęm krakowskim, zdyby nie | bać. A byłoby to tak dla jednej jak i dla | Sa "ks 


uchwała ostatniego posiedzenia wydziału stow. GR a ć rs A « 
mia palce 8 ode zm j inspiro- drugiej instytucji stratą wprost  niepomierną, Praga (332) 1930 „Lowca kobiet“ oporekki 
wana przez obecnych włodarzy naszego kaha- gdyż p. Pfeffer jest znakomitym działaczem | Seemana. 


łu Oto uchwalono przenieść biuro „Gemilas | Społecznym 0 a Kiro pracowitości 1 
Chasudim" z lokalu Stow. Kupców przy ulicy | Pardzo dużej inteligencji, a przytem człowie- | 
Grodzkiej 43 do gmachu kahału przy ul. Kra- | kiem poświęcającym SIę bezinteresownie d4 w 
kowskiej 41. Ktoś niewtajemniczony w arkana | całości sprawom społecznym. Utrata takiego 
powyższej polityki kahalno-wyborczej, nie ma działacza dla Stow. Kupców jak i dla Stow. „Ce 
Oczywiście pojęcia, co ta uchwała oznacza, | milas Chasudim* byłaby niepowetowaną. 

zwłaszcza jeśli się uwzgłędni dwa momenty: | Zwracamy publicznie uwagę na tę nową ma- 


Born (406) 20 „Żydóyka* opera floleryfego, 
transan. z teatru miejskiego w Banytei. l 


Kopenbaga (3808) W „Tosca“ opera Paocdnięga. 
Medjolan (5042) X Transm. opery m Deaton Miia 
Soala. 


lm ALSEN a E A | 


łeczną w żydostwie polskiem. Uczynimy, tycii 
panów odpowiedzialnymi za los tej instytucji 
w Krakowie! Nie wolno dla atutu wyborczego 
| narażać na szwank takiej placówki! Żydostwo 
krakowskie nie wybaczy tego nigdy! Ostrzaga- 
m), brzeto, půli jeszęze czas 


las Chasudim* swego lokalu zupełnie bezpłat- | gamy ich przed wykonaniem szkodłiwej i nie- 
nie a powtóre, że w lokalu Stow. Kupców urzę- | fortunnej uchwały co do przeniesienia biur „Ge 
duje stale honorowy sekretarz zarówno Stow. 'milas Chasudim*. Czynimy to w najżywotniej- 
upców jak i stow. „CGemiłas Chasudim* p. ; szym interesie stow. „Cemilas Chasudim", któ- 
radca Pfeffer. Wszystko więc, zdawałoby się, | re uważamy za najważniejszą instytucję SPo- 


ET 
"vr 


A. dla 


l 
| 


też nigdy Żydom Kanadyjskim, 


Posłuchajcie 1adosnej nowiny: Dolina Akko, 
Emek Akko“, przechodzi w nasze ręce! — 
W spełnienie idzie nasze marzenie, snujące się 
poprzez karty rozwoju nowej Palestyny od 
pierwszej jej chwili, marzenie serdeczne i żar- 
liwe wyswobodzenia trzech dolin palestyń- 
skich. 

Trzy są wielkie doliny w Erec, opromienione 
blaskiem przeszłości. w których nadzieja nasza 
ma przyszłość: Emek Jizraeł, Emek Haszaron i 
Emek Akko, i w tych to trzech dolinach, stano- 
wiących dume i bogactwo Palestyny, zatknęłiś: 
my obecnie biało-niebieski sztandar pracy ży- 
dowskiej. ` 

Właśnie w bieżącym roku przez wykupno 
ziemi w „Emek Haszaron* i „Emek Akko“ roz- 
począł Fundusz Narodowy dzieło wyswobodze” 
mia tych trzeci: dolin zarazem. 

Fumduszowi Narodowemu, temu pionierowi 
na polu unarodowienia ziemi palestyńskiej, któ- 
ry zrestytuował już mam własność doliny Ji- 
zrael, przypada też zasługa wyzwolenia i in- 
nych dolin historycznych. 

Niezatartym w sercu dziejów będzie dzień 
wyzwolenia doliny „Jizrael”*! Nie zapomniemy 
że umożliwił 
Funduszowi Narodowemu objęcie w posiadanie 
pierwszych zagonów w dolinie Saromu, stokro* 
tinie zaś błogosławić będziemy tę chwilę, w 
której Fundusz Narodowy silną stanął stopą Ww 
dłolimie Akko. Z wykupnem bowiem doliny 
lAkibo rozpoczyna się nowa era dla Funduszu 
Narodowego, przewartościowanie wartości w 
systemie jego pracy. w jego roli kolonizacyijnej 
i misji historycznej. 

Emek Akko, nrozpościerający się nad brze- 
giem Morza Śródziemnego od Hajfy po Akko, 
wspaniałą wyczekuje przyszłość w związku 
z budową portu w Hajfie i rozrostem tego mia- 


sta jako ośrodka komunikacyjnego i przemysło-, 


wego. 

Tam, gdzie koncentrować się będą niepośle- 
dniej wagi placówki przemysłowe, w tem mie- 
ście przyszłości, opasanem gęstą i przedsiębior- 
czę ludnością, będzie Fundusz Narodowy, sku- 
piający już w swojem ręku 33.000 dumamów zie- 
ami akioońskiej czynnikiem kolonizacyjnym 0 
dużem znaczeniu i wpływie. Fundusz Narodo- 
(wy umicestwi spekulacje grumtami, pasożytnują” 
cą na wąttym organiźmie młodej Palestyny, — 
zaś własność Fumduszu stanowiące obszary, 
pożyńkowi ogółu będą służyć, a ich wartość 
róść będzie z roku na rok i wzmagać wzajem- 
mie sam Fundusz. jego dochody i krąg działamia. 
Przy wybitnej pomocy Funduszu Narodowego 
powstawać będą na zdrowych podstawach o 
parte osiedła miejskie i podmiejskie, naokół 
miasta przyszłości. 

Śmiały krok naprzód postąpił Fundusz Naro- 
dowy. Oto zaczął on objawiać swój wpływ 
także na los miasta i kolonizacji paduimiejskiej. 
Postulat, że ziemia nie ma być przedmiotem 
frymarki i spekulacji, lecz stanowić własność 
wieczystą Narodu, znajdzie odtąd swe urzeczy- 
wisimienie nie tylko w osiedlach miejskich. lecz 
także w kolonizacji miejskiej i podmiejskiej. 

W roku ciężkim i wśród ciężkich warunków 
odważy się Keren Kajemeth na nowe kupno, 
z którem związane są rozliczne i trudne zobo- 
wiązania. Jeszcze ciążą na nim wielkie obowią: 
zki z lat poprzednich, przygniatają go także 
niemałe kłopoty i potrzeby chwili bieżącej, ró- 
żne kupna i zadania, które mu narzuca każdy 
prawie dzień ze snu wstałący, a tu rozmiar 
wpływów nie idzie wcale w parze z rozrostem 


. tych naszych potrzeb w kraju ojczystym. 


Jednak wielką jest wiara Funduszu Narodo* 
wego w Naród żydowski! Wierzy w to, że 
Naród nie zawiedzie, że dotrzyma tych 20b0- 
wiązań, które Fundusz Narodowy wziął na sie 
bie, że wyzwoli dolinę Akko, jak dolinę Jizrael 
wyzwoli ! 

W nadchodzące Święto Purim, w dmiu trady- 
cyjnie poświęconym dziełu oswobodzenia i 
przewłaszczenia ziemi palestyńskiej, wziąć mu- 
gi na siebie żydostwo całego Świata ten za- 
szczytny i historyczny obowiązek wykupienia 


_ pewnego obszaru ziemi w dolinie Akko! Każdy 


łam żydowski wykupić ma jakąś część! 

Żydzi polscy! Wam przypadło wykupić 1.000 
dumamowy obszar w zatoce Haijfskiej, w oktę- 
żnym pasie przyszłości! W Purim macie to 
spełnić! 

Przodownicy i pracownicy! Idźcie w lud, 
wstępujcie w każdy dom żydowski i nieście 
wieść o wiełkiem dziele wykupienia doliny 
Akko! 

Żydzi! Przyjmijcie wysłanników K. K. che- 
tnie i gościnnie i ślijście przez nich dary puri- 
mowe Narodowi Żydowskiemu na wykupno 
1.000 dunamów ziemi w zatoce Haiiy, bowiem 
wielkun w naszych dziejach będzie dzień Emek 
Akko! 

Organizacja Sjiońska dla Zachodniej Małopolski 
i Śląska: 
Poseł Dr. Ozjasz Thon mp. 
prezes Organizacji. 
Dr. Ignacy Schwarzbart 
przewodniczący Egzekutywy. 

Komitet Rejonowy Organizacji „Mizrachi“ 
dła Zachodniej Małopolski i Stąska: 
Rabin Dr. S. Hirschield 
prezes Organizacji. 

Dr. E. Markus 
przewodniczący Egzekutywy. 

Komitet Retonowy S. P. P. „Hitachdut“ 
dla Zachodniei Małopolski i Śląska: 
Prezes: Dr. G. Terło. 

Komitet okręgowy Żyd. socialistycznej partii 
robotniczej „Poale- Sion* (zjedn. Ż. Z. S. P.) 
w Krakowie: 

Prezydjum: Nałtali Birnhack, Dr. Leon Böhm, 
Chaim Honig. 

Centrala Keren Kajemeth Leisrael 
dla Zachodniej Małopolski i Śląska: 

Dr. Juda Zimmermann Mojżesz Wiesenield 
prezes, dyrektor biura. 

Egzekutywa Krajowej Org. Sion. 


„NOWY DZIĘNNIK" poniedziałek 18 3 1929 


dlg Małopolski Wschodaiej: 
Poseł Dr. Leon Reich mp. 


prezes. 
Dr. Adoli Rotield mp. 
sekretarz. 
Egzekutywa Org. „Mizrachi“ dla Małopolski 
Wschodniej: 
Dr. S. Federbusch mp. S. Lang mp. 
prezes. seksetaTz. 


Egzekutywa sion. partii pracy „Hitachdur*: 
Dr. Kopeli Schwarz mp. Dr. O. Spiro mp. 
prezes. sekretarz. 
Centrala kraiówa Keren Kajemeth Leisrael 
dla Małopolski Wschodniej: 
Dr. A. Schwarz mp. M. Reich mp. 
prezes. sekretarz. 
Karol Eisenstein poseł na Sejm, Zwi Heller. 
poseł ua Sejm, Dr. Maks Leser, poseł na Sejm, 
Dr. Leon Reich, poseł na Seim, Dr. Fienryk 
Rosmarin, posei na Sejm, Dr. Ozjasz Thon, po- 
set na Sejm, Dr. Dawid Schreiber, senator. 
1 LJ 


W związku z powyższą odezwą, Centrala 
Żydowskiego Funduszu Narodowego całej Pol- 
ski prokłamowała „Tydzień purimowy* na czas 
od 24 do ZŁ marca włącznie, poświęcony: akcji 
wyzwolenia doliny Akko. 

Z ogólnego kontyngentu całej Polski przypa- 
da na nasz okręg: 200 aunamów. Honor sjoński 
naszej dzielnicy wymaga spełnienia tego zobo- 
wiązania. 

Niechaj w tygodniu purinowym staną do pra- 
cy wszyscy sioniści, starzy i młodzi, meżczy- 
źni i kobiety i niech wytężą wszystkie siły, ce- 
lem realizacji wielkiego zadania. Nikt nie śmie 
się uchylić od tego świętego obowiązku, 

Do catej ludności żydowskiej zaś apeluje się, 
ażeby w tym czasie składała hojnie i ofiarnie 
datki. tak. ażeby wynik tej akcji był potężną 
manifestacją dla dzieła odbudowy Palestyny. 

Każdy datek powyżej 5 Zł. będzie wykazany 
w „Nowym Dzienniku“. 

Centrala Keren Kajemeth Leisrael 
| dia Zachodniej Małopolski i Śląska 


ze szkolnictwem hebrajskiem 


Projekty ustaw w sprawie szkół muiejszościo wych. — „Ciszo* przeciwko szkołom  hebraj 
skim. — Teoretyczne znaczenie projektów — Czy zwywięży poczucie realizmu? 


Istnieje u nas drobna grupa fanatycznych ji- 
dyszystów, zresztą prawie bez żadnego wply- 
wte w społeczeństwie żydowskiem. Grupa dą- 
żąca rzekomo do pielęgnowania języka żydow- 
skiego i kultury żydowskiej. Grupa ta rozu- 
nie pod słowem „kultura żydowska“ tylko te 
wartości żydowskie, które zostały stworzone w 
„języku macierzystym“, jak lubią jidyszyści 
argumentować. Jak wszyscy fanatycy tak i ji- 
dyszyści dążą do swojego celu, wysuwając cał 
kiem otwarcie program unicestwienia wszel- 
kich innych prądów oświatowych w żydost- 
wie. Walcząc o swoje postulaty bez skrupu- 
łów przynoszą przez to często szkodę ogól- 
nym interesom żydostwa. Język hebrajski, któ- 
ry wszak olbrzymia większość społeczeństwa 
żydowskiego uważa za język narodowy, i w 
którym wychowuje czy pragnie wychować mło 
de pokolenie, jest dla tej grupy jezykiem „ob- 
cym“, podobnie jak język turecki, łacina, czy 
chińszczyzna. Takie sekciarskie stanowisko nie 
jest napewno na dalszą metę niebezpieczne, 
lecz przynosi ono często szkody i przedstawia 
społeczeństwo żydowskie w Polsce we fałszy- 
wem świetle, 

Dowodem tego jest chociażby taki incydent: 
W Sejmie zgłoszono ostatnio szereg wniosków 
w sprawie szkolnictwa mniejszości narodo- 
wych. Istnieje wniosek, zajmujący się szkolnic- 
twem ukraińskiem, białoruskiem i litewskiem, 
istnieje wniosek w sprawie szkół niemieckich, 
Koło Żydowskie opracowuje obecnie wniosek 
co do szkół żydowskich, a PPS zgłosiła pro- 
jekt ustawy w sprawie szkolnictwa mniejszości 
narodowych w Polsce w ogólności. Projekt 
PPS nie uwzględnia, jak wiadomo, szkolnictwa 
żydowskiego. Na zarzuty wysunięte pod adre- 


kraj musi mieć w tem swój udział, każdy od' i sem PPS ze strony Żydów, odpowiedzieli przy. 


wódcy tego stronnictwa, że nie wiedzą, jaki ję- 
zyk ma być dominującym w szkolnictwie ży- 
dowskiem: żydowski czy hebrajski. Ponieważ 
zaś w swym projekcie PPS uwzględnia wszę- 
dzie język macierzysty, wobec tego musi od- 
być konferencje z poszczególnemi ugrupowa- 
niami żydowskiemi, ażeby uzupełnić swój pro- 
jekt także co do szkół żydowskich. 

Niedawno odbyła się otóż pierwsza z zapo- 
wiedzianych przez PPS konferencyj, a to kon- 
ferencja z Bundem i przedstawicielami jidyszy 
stycznej organizacji szkolnej „Ciszo”, Na ie] 
konferencji „Ciszo* przedłożyła projekt, doty- 
czący wyłącznie szkół jidyszystycznych, sprze 
ciawiając się zasadniczo szkołom z językiem 
hebrajskim. I tu zaszedł ciekawy wypadek: 
PPS ujawniała więcej taktu i poczucia odpe- 
wiedzialności niż „Ciszo”, która przy pomocy 
PPS usiłowała wygrać swoją walkę ze szkoł- 
nictwem hebrajskiem. Przedstawiciele PPS o- 
świadczyli mianowicie, iż nie uważają się za 
powołanych do rozstrzygania wewnętrzno ży- 
dowskich sporów w Sprawie języka szkół ży- 
dowskich i że w projekcie należy brać odno- 
śnie do Żydów pod uwagę nie język macierzy- 
sty dzieci, lecz wolę rodziców. Jeśli rodzice 
w danej miejscowości zażądają szkoły żydow- 
skiej hebrajskiej lub nawet polskiej, wówczas 
państwo powinno spełnić ich życzenie. Takie 
stanowisko zajęli przedstawiciele PPS na kon- 
ferencji z Bundem i „Ciszo*. Przedstawicie!e 
Bundu oświadczyli, że muszą jeszcze zastano- 
wić się nad propozycjami PPS i po dwóch 
dniach dadzą odpowiedź. 

W tych dniach ma się również odbyć konte- 
rencja PPS z Kołem Żydowskiem, które posta 
nowiło zgłosić własny projekt w sprawie szkol 
nictwa Żydowskiego. Projekt Koła Żydowskie. 
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go obejmuje szkoły powszechne, 
wodowe z językiem 
jako językiem wykładowym. 


z 


nego lub znajomego, stwierdzającego, że čany 
emigrnat potrzebny jest w kraju. Chodzi tu w pier 
wszym rzędzie o robolników kwalifikowanych. 
Największe szanse osiedlenia się i otrzymania 
pracy mają w Afryce połudn. rzemieślnicy, a więc 
malarze, stolarze, blacharze, Ślusarze, Szklarze 
itd Żydzi w Afryce połudn. osiedleni tu już od- 
dawna, kształcą młode pokołenie przeważnie w 
uniwersytetach, Liczba studentów- medyków ży- 
dów w Johannisburgu wynosi ponad 80 proc. Nie 
mniej żydów tych cechuje przedsiębiorczość i 
inicjatywa. Kwestja narodowościowa wogóle nie 
istnieje. Anglicy nie mają wcale tendencyj asymi- 
latorskich. W niektórych miejscowościach kad- 
ność murzyńska korzysta z tych samych praw oo 
ludność biała. 


Imigracja do Kanady — będzie 
obostrzona 

Rząd kanadyjski postanowił obostrzyć @opu- 

Szcząmie imigracji z iowo- wschodniej Bu- 

ropy. Za przykładem Stanów Zjednoczonych mają 


być utworzone kwoty aarodowościowe. Głównym 
Powodem takich zarządzeń nie jest ekskluzywność 


Średnie i za- 
hebrajskim i żydowskim 
Tak więc, pod- 
czas gdy „Ciszo wystąpiło kategorycznie prze 
ciwko szkołom lebraiskim i nie godzi się na 
żaden kompromis w sprawie szkolnictwa ży- 
dowskiego, Koło Żydowskie wysuwa projekt 
obejmujący całokształt szkolnictwa żydowskie 
go w państwie. Projekt ten Koło Żydowskie | 
przedstawi także PPS, wyrażając przy tem 
zgodę na wniosek PPS, by uznać za język wy- 
kładowy ten, którego życzą sobie rodzice. 

Cała dyskusja dookoła projektu ustawy © 
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szkolnictwie żydowskiem jest oczywiście w tej 

wskazuje 

ona ponownie na brak poczucia realizmu poli- | 
l 


chwili teoretyczna. Niemniej atoli 


tycznego w szercgaeh jidyszystów, na fana- ; ) i 
kyzm i doktrynerstwo tego obozu, który usiłuje ; rasowa, jak w Stanach Zjednoczonych, dążąca do 
ma każdym kroku szkodzić ogólnym interesom ; "zymania hegemomji rasy anglo- saskiej, lecz 
nie licząc się z jego dążeniami i po- porozpmioni RZE Ras żna. 
leżć ujście dla swych bezrobotnych. Półtora mil- 

1 
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* ieszczon w kamadyj abryk i oie- 
Kto może emigrować do Afryki | dlonych na kanadyjskich fermach. (FAT). 
południowej? „Feimwehra” zrzeka się 


(W Afryce południowej żyje 70 tys. Żydów. — Po- 
myślne horoskopy dla rzemieślników . 
Przewodniczący światowego Związku „Ort“ p. 
Bramson, który niedawno odbył podróż po Afryce 
joluiniowej, przebywa obecnie w Polsce. W od- 
Gzycie, wygłoszonym w Wiłnie omówił możliwo- ; 


antysemityzmu 
Wiedeń (ŻAT) W całej prasie austrjackiej 
wywołało żywy odgłos oświadczenie dra Siei- 
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Sii EE ai 2 łk esi 
dle'go, jakoby „Heimwehra* nie była «panowa- 
ną tendencjami antysemickicmi. „Neue Wiener 
„Journal* podjęła ankietę w tej sprawie wśród 
przywódców „ydów austrjackich. Zabytani kon 
statują z zadowoleniem fast że „Heimwebra“ 
wypiera się dążeń antysemickich, jednocześnie 
obalaiją oni twierdzenie Steidle'go, jakoby „ży- 
dostwo austrjackie składaro się z żywiołu za- 
korzenionego w tradycjach  austrjackich i lo- 
jalnego wzgłędem państwa z jednej strony, z 
drugiej zaś — z elementu nierdzetnego i de- 
strukcyjnego*. 

Lewicowo-socjałistyczny „Abend“ stwierdza, 
iż wyparcie się antysemityzmu przez dra Stei- 
dle'go jest pretekstem dla „tem łatwiejszego 
uzyskania „dostępu do kieszeni bogaczy żydow 
skich, tak niezbędnych obecnie p. Steidlemu", 
w rzeczywistości zaś na zebraniach „Heimweh- 
ry“ panuje ten sam żydożerczy duch, co daw- 
niej. 
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Ści emigracji żydów do Afryki południowej Afry- | 2, t 
ka pokidniowa jest dogodnym terenem emigracyj- | rs J 


aym, o zdrowym. słonecznym klimacie, posiada- 
, mnóstwo szlachetnych metali Wystarczy 
zaznaczyć. że 50 proc. złota z całego świata do- 
słarcza Afryka południowa. Dobywanie djamen- | 
tów jest chwilowo ograniczone, by nie obniżać ce- | 

| 


ny ma rynkach światowych 

Emigracja żydowska do Afryki połudn. odbywa 
sie już od stu lat a dziś liczba Żydów w Afryce 
połudu. wynosi 70 tysięcy dusz. Najwięcej przy- 
bywa Żydów z Litwy, a prawie co miesiąc przy- 
jeżdża obecnie ponad 100 emigrantów. Możliwości 
znalezienia pracy są naogół dość duże. Żydzi 
pracują we wszystkich dziedzinach hamdlu małe- 
go i wielkiego przemysłu. Sa i rolmicy żydowscy, 
posiadający wzorowe gospodarstwa Na jednej 
z ostatnich wystaw rolniczych otrzymali trzej Ży- 
dzi najwyższe odznaczenia, a mian. Lurie otrzy- 
mał odzmaczenie „króla* kartofli, Lazarus został 
„królom“ kukurydzy“, a Żyd Zaremba „królem“ 
jabłek. Społeczeństwo żydowskie w Afryce po- 
łudn. zorganizowane jest w Związku gmin żydow- 
skich, który kieruje całą pracą kulturalna, maro- 
dowa i religijną. Do Afryki połudm. można emi- 
grować wyłącznie na podstawie wezwania krew- 
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Zaczarowany kra? milości 


Przekład M. Kuntera 
4i (Ciąg dalszy.). 

haseł domaga się Zastosowania przemocy bez ža- 
dnych kompromisów, ale to nie odpowiadało wów 


Patrzalem się przez to amo okno, przez które - i 
rzekomo ten proiesor od fresków miał obserwo- 

czas memu przekonaniu, które dopuszczało tylko 
małą dozę gwałtu i zła, możliwie najmniejszą do- 


wać cały przebieg. I rzeczywiście siebie tam na- 

przeciwko ujrzałem — jakiś cicń mimo pełnego 
zę i to tylko w nagostateczniejszym wypadku ko- 
rieczności, który Wówczas wcale nie mógł mieć 


słonecznego swiatła, jakaś postać sobowtóra da- 

Ważą mi tam naprzeciwko smutne jakieś znaki, — 

mój obraz, poprzez spokojnie teraz ożywuwony dzie- miejsca — ale ten. rewolucyjny trybunał, któryby 

daniec fabryczay — cziery lata więzieria leżały ` mógł orzec moją winę, wcale wówczas mnie nie 

w pośrodku — 0, ten o cztery lata młodszy Krzy- sądził, Wobec mieszczańskiego trybunału, wobec 
swoich sędziów, byłem wcieleniem niewinności. 
Do tego nałeży jeszcze dodać, że nawet Gestertag 


sztod jeszcze nie tak blady, nie tak wyniszczony, 
nie twierdził, bym przed drugą salwą dał robotni- 


który tam naprzeciwko, jak w owym krytycznym | 
dniu otwiera okno i przytłamionym, ledwo dosly- | 
S$zalnym głosem -cliarczy swoje „przestaći* — — 
Przed drugą salwą krzyknąłem te słowa. A do ro- | 
bólników wcale nawet nie dotarły. Czy istnieje 
więc możliwość, że wzięli je za sygnał, by sami 
przejść do ataku? Czy istnieje możliwość, by przy- 
mtjmniej Gesteriag ze zamku mój krzys zażegna- 
nia burzy wziął za Sygnał nawołujący do buczy? 
Czyż powinienem był rzeczywiście —. wszak tak 
pized chwilą powiedziałem — był ostrożniejszym? | 
Ostrożniejszym! Ale ja przecież, mówiąc prawdę, | 
l 
Í 


ale Gosterlag £ calą stanowczością utrzymuje, że 
widział (tak to przedstawił wówczas): że z po- 
czątku nie nie było — potem otwieram okno i wo- 
łam do robotników, by strzelali do żandarmów — 
polem strzelają robotaicy, a wkrótce potem żan- 
darmi, alboleż równocześnie jedyny punkt, w 
którym profesor dopuszcza możliwą pomyłkę). A 


jedyną najczystszą prawdę, niczego nie uczyni- | dnej nie czyni różnicy, podczas gdy dla mnie takie 
łem — jestem zupełnie niewinnym, jakże więc mo- ! odróżnienie jest nader ważne, gdyż pierwszy Wy- 
glem jeszcze czegoś uniknąć! — Być może, me je- | strzał zwrócił dopiero moją uwagę na to, co SIĘ 
stem niewinnym wobec jakiegoś rewolucyjnego 


trybunału, albowiem rewolucja wedle pewnych | tworzyłem okno. 


między femi pojedynczemi salwami Gestertag ża- : 


tam zewnątrz działo, a polem dopiero, polem o- Í 


18 3, 1929 


(om 


kom sygnał — co dla mnie samego miałoby prę- . 
dzej jeszcze jakiś pozór prawdopodobieństwa — | 


KRAKOWSKI TEATR_ZYDOWSKI, Eí 
Niedziela 3:30 pop. i S'G0 wiecz. 


jeszcze 4 wysiopy 
Frzebojowa rewja pod tytniem: 


r: wa; 
7 ZTRRE ME RE CEBPAPZTY| 
sEV EGER KRPERNI 
M N ERAL złożona z 16 szlagierów. 

MLE saista 

na czele 
i CLA LHITE 
|: CODIR 


Zapowiada: W, Godik 
Reżyser: da EiEUGAĘZ | 
ii miejsc od ae a h l 
Bilety wcześniej do nabycia we firmie. 
L STRUGACZ| © ©” rischhab, nl Grodzka 46. 

PALESTYŃSEJE TOWARZYSTWO OKRĘTO- 
WE. Wkrótce zostanie w Palestynie założone to- 
okrętów. W krókim cezasio iwwmarystwo rozpo- 
cznie swg Qziztalność. 

GUSTAW. NOSKE W PALESTYNIE. W Palestw 
nie bawi obecmię w charakterze turysty znany 
przywódca socjalistów niemieckich, b. minister 
obrony narodowej w pierwszym gabinecie repu- 
bliki niemieckiej p. Gustaw Noske. P, 

BUDŻET SAMORZĄDU TEL- AWAWSRIEGO 
NA ROK 1929. Na ostatnom posiedreniu rady, 
miejskiej w Tel Awiwie wicabawmisźry p. Roka 
doniósł, że opracowany : preliminara  bardżetowy 
m. Tel Awiwu na r. 1929 przewiduje po stnonie 
dochodów 84.770 1 szierl. Najważniejsze pozycje 
dochodowe stanowią: podatek ad nienuchomości 
— 2200, opłaty oświatowe — 18.000, opłaty za 
wodę — 13500, swiadectwa handlowe — 450, 
podatek od gruntów — 2500, opłaty drogowe — 
2.000 f .szterl. i in. 

1200 DZIECI RODZI SIĘ ROCZNIE W TEL A- 
WIWIE. W Tel Awiwie odbyło się uroczyste œ 
Lwarcie oddziału położniczego w iwiejszym szpita- 
lu „Hadasa“. W uroczystości brali udział wicebur- 
mistrz Tel Awiwu Rokah, rab. Aziel, dr. Lewin- 
son i in. Naczelny lekarz szpitala dr. Ashman 
domiósł m. in. w swojem przemówieniu że w Tel 
Awiwie rodzi się rocznie 1200 dzieci. 

GLÓD NA LITWIE Generalny sekretarz „Join- 
tu“ na Litwę p. Aronowicz dokonał objazdu dot- 
kniętej klęską głodową dzielnicy Lityry Północ- 
nej. P. Aronowicz stwierdził że zamieszkująca 
objęte nieurodzajem miejscowości ludność żydow- 
ska, sięgająca 65.000 dusz, cierpi głód w kiteral- 
nem tego słowa znaczenki, Pomoc zbierana na 
miejscu jest znikomą. Niezbędną jest niezwiiocze 
na pomoe z zagranicy. i 


PIERWSZE TYSIĄC DRZEW W LESIE ED- 
STEŁNA. Berlin 14, 3 (ŻAT). Komitet berliński 
dla Lasu im. Einsteina w. Palestynie zebrał jad 
deklaracje na zasadzenie pierwszych 1000 drzew. 
Jak wiadomo, 
drzew. 


TECZNE PIÓRA 


L. 8 C. HARDTWUTH 


Sąd uwierzył, jemm nie mnie. w. 
A objektywny stan rzeczy, pani napewno się 
spyta — jakiż był objektywny stan meczy? (Aże 


tnikom nie wierzono, Żamdarmi — w swych ze- 
zmamiach niezdecydowami, pełni sprzeczności, o0 w 
ostateczności dobrze można zrozumieć, wszak sa- 
mi zostali tą strzełaminą jakmajfatalniej w świe- 
cie wytrąceni z rówawagi Nadzieją mą był dy- 
rektor Grossmann. Wszak ten siedział ze mmą pay 
stole. Ale on „nie mógł sobie dokładnie przypom- 
mieć". Obawiał się przysięgi. (Gestertag jej się 
tie obawiał. Gestertag był jak gdyby ze stali u- 
lany). a jeszcze podczas wstępnego śledztwa, a po 
pierwszych zeznaniach został dyrektor Grossmann 
przez fabrykanta zwolniony, wyemigrował z kra- 
ju, a adres jego był nieznany. Możmaby mieć wra- 
żenie, jakoby się wszystko przeciwko mnie sprzy- 
sięglo Stan rzeczy: żaden z żandarmów nie był 
ranny — ale mógł przecież jakiś robotnik wystrze- 
lić na postrach, albo przez omyłkę — później po 
saiwach żandarmerji robotnicy napewno strzelali, 
u niektórych bowiem znaleziono rewolwery, w 
których skontatowano brak naboji. Decydujące 
pytanie, czy robotnicy czy też žandarmi rozpo- 
częli pytanie, które. na wypadek odpowiedzi „żan- 
darmt". doprowadzitoby do wyroku uwałniające- 
so mnie — pozostalo nierozwiązane; względnie u- 
znano je za vozstrzygniete wyłącznie tylkv na pod- 
stawie zeznań Gestertaga. 

Giąg dalszy nastąpi, 
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Wszystko iedno 


(Piosenkaj 


Rośnie kawa, rośnie ryż 
Na dalekim wschodzie — 
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Do koryta trzody swe 
Wiedzie pasterz bosy, 
A mój chłopiec mówi, że 
Winnam uciąć włosy. 


Wszystko jedno... 


Zetuę wiosy, czemu mie? 
Pudra nie używam, 

Tylko przyjdź, pocałuj mnie, 
A będę szczęśliwa. 


Wszystko jedno.- 


Dziesięć pałców w dioniach mam 
I paznokcie z rogu — 

Nie ma to jak sam na sam 

Z dziewczyną na stogu... 


Wszystko jedno... 


On ma narodowy gest, 

A ła pasę owce — 

On prawicy członkiem jest, 
A ja lewicowcem. 


Wszystko jedno... 


„Płonie serce me jak głaz“ — 
Daj-że spokój stary, 
Przestań-że nareszcie raz 
Zawracać gitarę. 


Wszystko jedno... 


Na osiołku usiadł ktoś 

I jedzie okrakiem — 

Wiecie, chłopcy, dam wam coś, 

Dam wam figę z makiem. 
Wszystko jedno! Pal to sześć! 
Z kolonji do miasta! 
Niema, bracie, czego jeść? 


No to imilcz i basta! 
Przełożył z hebrajskiego: Szymon Woli, 
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Nauka żydowska 


Materiały i prace Instytutu Judaistycznego na U. H. 


Leżą przedemną dwa grube tomy. Materjaty 
1 prace Instytutu Judaistycznego na Uniwersy- 
tecie Jerozolimskim. Nasza nauka znalazła na- 
reszcie swój asyl. Dotychczas tułała się po cza- 
sopismach obcych, które traktowały całą naszą 
spuściznę jak martwy materjał. Nasz dorobek 
kulturalny stał się zerem dla różnego rodzaju 
uczonych. co ostrzyłi sobie na nim zęby i ukła- 
dali zeń systemy. Dla naszej teraźniejszości te 
zdobycze nie przedstawiały wielkiej wartości, 
bo brakło im tego ogniwa żywego uczucia, któ- 
reby umożliwiło kontakt z narodem. To też zro 
zumiałem się staje, że na Uniwersytecie hebraj- 
skim przedewszystkiem powołano do życia In- 
stytut Judaistyczny. któryby w pierwszej linji 
zgrupowal koło siebie wszystkich żądnych nauk 
i pracy w zakresie naszej kultury humanistycz- 
nej. Szczupłe jest jeszcze grono pracowników. 
Ale pamiętać należy, że mimowoli Instytut Ju- 
daistyczny odgrodził się od tych wszystkich 
Środowisk nauki żydowskiej. które *raktowały 
lą i kształtowały jako sumę działów. składają- 
cych się na „teologię“. Instytut Judaistyczny 
musřal się odgrodzić od negatorów kultury na- 
rodowej w jej licznych przejawach, rnusiał więc 
zrezygnować z licznych profesorów teologii. Z 
ich cennej może współpracy. 


Ale zato mamy w rekompensacie coś cenniej- 
szego: własną naukę żydowską, we własnym 
jężyku i na własnym papierze. — Owoce może 
jeszcze skromne, ale nasze. Pióra niewybitne, 
ale nasze. Gdy wyrośnie pokolenie, zrodzone na 


pustyni, wykarimione własną imanna, zastanie 
spory zasób nauki w postaci szeregu tomów, se- 
tek prac i materjałów, które zachęcą do dalszej 
pracy, ułatwią znój i dopomogą do twórczej 
syntezy tego, cośmy dali ludzkości. 

Nie można jednak powstrzymać uwagi, która 
się nasunie każdemu, kto weźmie do ręki dwa 
tomy prac filologicznych. Kto tylko przeczyta 
spis rzeczy, zauważy, że panuje tu nastrój, któ- 
rybym nazwał „hypernaukowością*”. Kierownicy 


U Leopolda Gottlic 


Paryż, w marcu. 

— Hallo! Co słychać? 

Otwarte gościnnie drzwi — wyciągnięta dłoń 
gospodarza domu. | 

Nazwiska mają swój czar i swoją tradycję. 
Przy nazwisku Leopolda Gottlieba, — któż nie 
wspomni nazwiska brata jego, znakomitego ar- 
tysty Maurycego Gottlieba, którym Leopold 
Gottlieb szczycić się może jako krewnym nie- 
tylko przez krew, ale i przez talent. 

— Malowałem od dzieciństwa. 

Tak, Leopold Gottlieb urodził się malarzem. 
Czuje on i widzi kolorem, wypowiada się nim, 
jak poeta wierszem. Jego kompozycje harmo- 


nijne i pełne logiki, zamknięte w doskonale wy- 


zyskanej płaszczyźnie, — proszą się o wielką 
przestrzeń, by przetworzyć się w freski. Kolor 
jego zresztą nosi matowość fresku, co mu na- 
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i redaktorzy i redaktorzy boją się, że „tamci” 
pogardzą ich owocami, nazwą dyletanctwem to; 
co miało być „kontaktem z życiem narodu“ 
i wpadają w drugi ekstrem. Większość prac, tą 
takie suche „przyczynki*, taka dziesiąta woda 
po kisielu jakiejś zasadniczej kwestji, że same 
tytuły zamrażaja. Zrozumiałe oczywiście, że nie 
można żądać od uczonych popularności. Popa 
larna nauka, to contradictio in adiecto. Ale, żak; 
poezja dni naszych zrozumiała zadanie swoje 
służenia społeczeństwu, tak i nauka, zwłaszcza 
nasza, powinna sobie wziąć za cel szczytne ha- 
sło służenia ogółowi. Przyznać trzeba, że pierw 
szy tom „Prac“ znakomicie wywiązuje się za 
swego zadania. Dlatego jednak, że składa się 
głównie z wykładów inauguracyjnych, które nie 
mogły być inne. Ale już w drugim tomie np. 
mamy same materiały, które nie mają A s 
najmniejszego z piekącemi problemami n i 
nauki, rzekłbym, „stosowanej“. A o nią prze- 
cież wszyscy dzisiaj, kiedy życie nasze nare- 
dowe przyobleka się we formę, wołamy. i 

Na pierwszy tom składają się głównie, jak 
powiedzialem, wykłady inauguracyjne. Sporo 
miejsca zajmuje stosunkowo kwestja języka 
Miszny. Oświetla go ze strony językowej prof. 
Segal, który pisze o jego genezie i rozwoju, pod 
czas gdy prof. Klauzner mówi o stylu Miszny 
w nowszej literaturze hebr., jak się zadomowił 
u nas i rozwijał, aż u Mendelego zaświecił bla- 
skiem żywej mowy. Prof. Klauzner mówi jesz- 
czę w tymże tomie o trzech epokach o literatu- 
rze maskilistycznej, a Segal o deminutywach w 
języku hebrajskim, dochodząc do nadzwyczaj- 
nej finezji w subtelnem odróżnianiu zdrobnia- 
łych form w naszym języku. Dr. Szalom zajmuje 
się głównie literaturą kabalistyczną i w związku 
z tem z folklorystycznem zagadnieniem demo- 
nologji naszej. W zakres prawa talmudycznego 
wprowadza nas porównanie między „ius priva- 
tum“ u nas a u Rzymian i artykuł o zwyczajach 
i ustawach odnośnie spadkobierstwa męża po Żo 
nie. Jest rozdział z dawnego życia w Palesty- 
nie, obrazek kultury obyczajowej o arystokracji 
jerozolimskiej prof. Kleina. Prof. Epstein zajmu- 
je się komentarzem Mossei Iudaei de London 
do traktatu „Berachoth i Zeraim“. Prof. Dawid- 
son daje bardzo ciekawy rozbiór formy i stylu 
naszej średniowiecznej poezii liturgicznej. Mniej 
ciekawe są curiosa filologiczne, których miej- 
sce w jakimś mniejszym periodyku. 

W drugim tomie sane materjały czysto filo- 
logiczne. S. Asaf ogłasza responsa z epoki Gae. 
nów, Dr Szalom zajmuje się twórczością kabali- 
styczną, która poprzedziła powstanie „Zokaru*, 
prof. Epstein ogłasza rękopisy z bibłjoteki Bo- 
dlejana, a prof. Dawidson poezje poety karaim- 
skiego. Dr Ch. Löw. 


eba 


daje specyficzny charakter. Skłonność do kom- 
ponowania jednoplanowego, wzdłuż płótna, spo- 
krewnia go z prymitywami, które niezaprzecze- 
czalnie są dlań źródłem natchnienia. Ulubiona 
jego paleta zielono-szara ma w sobie napięcie 
tragizmu, jak zwykle zimna tonacja. Ulubiony 
zwrot do tego samego tematu (rytm ruchu pra- 
cujących ludzi, zgrupowanych koło stołu, lub w 
łodziach, czy we wnętrzach domów, — wyzy- 
skuje artysta dla stworzenia tak charaktery- 
stycznego tempa swego własnego rytmu, który, 
się powtarza w całej twórczości). Rytm ten uję- 
ty w ulubionej gamie minorowei — stanowi 
własny styl Leopolda Gottlieba. Temat literacki 
jest oczywiście, jak dla każdego wybitnego ar- 
tysty tylko pretekstem, ponieważ prawdziwym 
tematem całej twórczości płastycznej, jest tyl- 
ko układ, doprowadzający do jednolitości tę 
mnogość, jaką odbieramy z matury. W, tej wy- 


Stają w nich dwie małe dziewczynki. 
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łoemionej z chaosu jednolitości tkwi dedukcyjne 
znaczenie sztuki, 

— Obrazy pańskie zbudowane z wyrachowa- 
niem kontrapunktowem pozostawiają jednak 
miejsce dla impulsu i instynktu. 
 — — m m „m 

= Czy pracuje się Panu dobrze w Paryżu? 

= Czy można pracować poza Paryżem? Po- 
za terenem tarć i walki? „Bursa“ na sztukę, ja- 
ka tu panuje, stwarza sens i byt naszej pracy. 
Szkoda tylko, że „marszandzi* nakłaniają arty- 
stów, nawet większej miary, do kompromisów, 
do robienia rzeczy, które „idą* — — 

— Jestem pewna, że pan tego o sobie powie- 
dzieć nie może. 

— Tego — nie. 

Leopold Gottlieb opowiada. 

(Czy można określić wyraz oczu artysty? — 
płoną w nich niestworzone wizje). Wśród opo- 
wiadania przewija się przed nami przedwojen- 
my Paryż, życie cyganerii ówczesnej, wspom- 
nienia związane z czołowymi ludźmi, burdy mło 
dzieńcze i pojedynki. Wojna staje się w opo- 


wiadaniach artysty, który był w pierwszej bry- . 


gadzie Piłsudskiego, hejnałem do walki i ma 
rozmach Wictorji z Samotrace'u. Nieznani bo- 
haterzy, ci bez laurów, urastają do monumen- 
tów. Są wśród nich i Żydzi. Leopold Gottlieb 
zaznacza to z poczuciem godności. 

W zapadającym zmierzchu widnieje jeden z 
portretów: nieco sztywny, o doskonałym ry- 
sunku. 

Drzwi pracowni otwierają się bez szmeru. 
Niebie- 
sko- i czarnooka. 

— Trochę jak w bajce... 

— Moje córki... 

Ewunia i Miriam. 

Twarz Leopolda Gottlieba promienieje. 

Eugenja Markowa. 


—)—— 


Malarz Adolf Bienenstock 
ozdabia artystycznemi witrażami 
i malowidłami synzgoge 
w Przemyślu 


Synagoga w Przemyślu przy ul. Słowackiego 
będzie wkrótce jedyną w całej Polsce — obok 
synagogi w Będzinie, o której swego czasu, w 
związku z twórczością malarza warszawskiego 
Appełbauna, szczegółowo pisaliśmy — posia- 
dającą malowidła nieraz wprost humorystycz- 
ne, będące mieszaniną najrozmaitszych typów, 
czemu się zresztą nie można wcale dziwić, 
gdyż zdobnictwo Ścienne powierzone jest rze- 
mieślnikom, a nie artystom. Synagoga w Prze- 
myślu, pragnąc wnętrze swe dostosować do 
powagi i nastroju miejsca, puwierzyła przed 
niejakim czasem znanemu artyście - malarzowi 
Adoliowi Bienenstockowi, zamieszkałemu stale 
w Przemyślu, którego obrazy mieliśmy nieraz 
Sposobność podziwiać w Krakowie w Pałacu 
Sztuk Pięknych i na innych wystawach, wy- 
konanie trzech wielkich witraży oraz dekorację 
malarską Ścian i sufitu. Adolf Bienenstock wy- 
konal już witraże, przyczem użył ludowych 
motywów żydowskich. Witraże te są właśnie 
Sporządzane w jednej z fabryk krakowskich. 
Obecnie pracuje  Bienenstock nad projektam! 
malowideł ściennych i sufitowych, przyczem 
również oprze się na motywach folkloru ży- 
dowskiego. Zarówno witraże jak i małowidła 
Dosiadać będą wysoką wartość artystyczną. W 
Swoim czasie obszernie o tem napiszemy. Już 

isiaj jednak wyrazić musimy uznanie pięk- 
lej inicjatywie synagogi przemyskiej, oraz za- 
Wy jej przykład innym synagogom w Pol- 

e 
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W jakiej niewoli żyją pisarze 
żydowscy w Rosji? 


Redaktor „Literarisze Bleter“ w Warszawie p. 
is], ogłasza ciekawą korespondencję, że żydow- 
Sowieckim pisarzem Gordonem. Młody ten 
tę przesłał do „Literarisze Bleter" przed kilku 
€Siącami wiersz, a do manuskrypliu dołączył 
W którym zaznaczył, że chce przerwać kordon 
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oddzielający żydowską literalurę w Rosji od ży- 
dowskiej literatury w Polsce. W dalszych listach 
informował Gordon p. Meisla o nagonce przeciw 
niemu. Mimo to ukazał się w „Emes* list Gordona 
wyrażający żal i skruchę, że nie znając kontrre- 
wolucyjnego  drobnomieszczańskiego charakteru 
„literarisze Blcter*, przesłał demu  czasopismu 
swój wiersz. Korespondencja ta jest niezmiernie in- 
teresującym przyczynkiem, do poznania strasgli- 
wych stosunków, w jakich żyją pisarze żydowscy 
w Rosji. i 
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NOWY DRAMAT BRUCKNERA. Jak wiadomo 
nikt dotychczas nie wie, kim jest Ferdynand Bruck 
ner, autor grywanego obecnie z dużem powodze- 
niem w teatrach Reinhardta dramatu „Die Ver- 
brecher*. Obecnie Ferdynand Bruckner przesłał 
EN Reimhardta nowy dramat pt. „Die Krea- 

mes 

BURZA PRZECIWKO WYSTAWIENIU WE 
WIEDNIU KOMEDJI HASENCLEVERA. Teatry 
Reinhardta we Wiedniu zamierzały wystawić naj- 
nowszą komedję Hasenałevera „Ehen werden im 
Himmel geschlossen“, w której to sztuce, jak wia- 
domo, występuje Pan Bóg, święta Magdalena, 
święty Piotr itd. Przeciwko wystawieniu tej sztu- 
ki wypowiedział się cały szereg katolickich sto- 
warzyszeń. By zażegnać burzę, postanowiono za- 
miast Boga wprowadzić „starego pana“ i inne 
przeprowadzić zmiany w tekscie. Usiłowamo też 
porozumieć się radżotelegraficznie z Reinhardtem, 
atoli nie można było uzyskać połączenia. Najpra- 
wdopodobniej dyrekcja teatrów reinhardtowskich 
nie: wystawi tej sztuki. 

O AMNESTJĘ DLA ZNANEGO FRANCUSKIE- 
GO PACYFISTY. Szereg wybitnych pisarzy nie- 
mieckich z Gerhardem Hauptmannem, Alfredem 
Kerrem, Emilem Ludwigiem, Hearykiem Manneu, 
Stefanem Zweigem na czele, wydał odezwę do 
Iramcuskiej elity literackiej i umysłowej, by za- 
żądała od francuskiego rządu amnestji dla fran- 
cuskiego pisarza Henriego Guilbeaux, który od 
roku 1919 przebywa w Berlinie ną wygnaniu. Jak 
wiadomo, Guilbeaux podczas wojny razem z Ro- 
main Rollandem pracował dla pokoju i został 
przez sądy francuskie skazany na Śmierć jako 
zdrajca ojczyzny. 10 lat żyje ten znakomity pacy- 
fista francuski na wygnaniu, obecnie więc nad- 
szedł okres, by przeprowadzić jego amnestję. 

ZGON WĘGIERSKIEGO POETY CHŁOPSKIEGO 
W tych dniach zmarł w Budapeszcie Aleksander 
Czisanadja, w 58-mym roku życia Zmarły zasłyną? 
swego czasu jako jeden z najsławniejszych poetów 
węgierskich. Był zwykłym fomalem i w 18.tym ro- 
ku życia nawczył się dopieno pisać i czytać. Prze- 
szedł do socjalnej demokracii i stał się nawet prze- 
wodniczącym zawodowego związku węgierskich ro- 
botników rolnych. Za czasów rządu Karolyiego ob- 
jal tekę ministerstwa rolnictwa. Gdy nastąpił potem 
przewrót bolszewicki, został aresztowany, ale wkró 
tce wypuszczono go na wulność, Ten gorący socja- 
ista stał się ednak później renegatem, pogodził się 
z Węgrami Honthyego, a nawet założył za pienią- 
dze rządowe tak zwaną Narodową- partię robotniczą 
i wszedł do parlamentu. Stracił wszelkie wpływy i 
uległ zupełnenu zapomnieniu. 

BERNARD SHAW WE FILMIE DŹWIEKOWYM. 
Znany reżyser „Symfomi wielkiego miasta", Walter 
Ruttmamn, jest też i reżyserem filmu dźwiękowego 
p. t „Meiodja świata”. We fitmie tym występuje 
również Bernard Shaw. Ruttman opowiada, że Ber- 
mrd Shaw chciał koniecznie wystąpić we filmie w 
oałej swej okazałości, chociaż mu tłómaczono, że to 
ze względów technicznych jest niemożliwe. Scena 
przedstawia masę kamieni, na której ktoś siedzi i 
drzemie. Nadchodzi Bemard Shaw, zatrzymuje się 
Przy człowieku siedzącym na kamieniach . pyta © 
drogę. A potem powiada: „Przeprasza.n, czy nie 
mam szczęścia z pamem Montague? — „Tak". — 
„My name is Bernard Shaw. Czy nie zechce pan ze 
mną wypić szklankę herbaty? Go on!“ Tyle tylko 
mówi Bernand Shaw, ałe Ruitman był zadowolony, 
że wielki pisanz me skorzystał ze sposobności i nie 
wygłosił długie filipiki przeciwko obludnej moralno- 
ści naszych czasów... 

EUROPEJSKI KONCERN WYTWÓRN: FIL- 
MÓW DZWIĘKOWYCH. Onegdaj doszło w Ber- 
linie do porozumienia między europejskiemi wy- 
twórniami filmów dźwiękowych. Berlińska grupa 
Siemensa podpisała mianowicie umowę z koncer- 
nem Tobisa, do której należą wytwórnie holen- 
derskie, francuskie i amerykańskie, by we wszyst- 
kich dziedzinach tej gałęzi produkcji filmowej pra 
cować współnemi siłami. Powstał w ten sposób 
największy europejski koncern filmów dźwięko- 
wych, który będzie mógł Śmiało rywalizować z 
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CZŁOWIEK, KTÓRY SAM UŁOŻYŁ SORiE LEK- 
SYKON. Ameryka jest krajem oryginałów. Jednym 
z najciekawszych z mich jest chyba Józef R. Kath- 
rene ze Stanu Ohio, który przez 30 lat pracował nad 
ułożeniem leksykenu sztuki. Leksykon ten nie jest 
pisany, tylko drukowany; p. R. Kathrene wycimał 
rozmaite artykuły o małanzach, a następnie naklejał 
je na papier. Każdy malarz otrzymuje ieden tom, 
który zaczyna się zwykle jego portretem i biografją, 
a następnie następują wycinki rozmaitych krytyk è 
antykuły, reprodukcje jego obrazów, rozmaite Szcze” 
góly jego prywatnego życia i autograiy, które udało 
się zebrać, 30 lat swego życia poświęcił p. Kathrewe 

| temu ciekawemu leksykonowi, który składa się a 
50 tysięcy stronic. Narazie leksykonu jeszcze nie We 
koliczył, bo go dopnowadził do ktery T. Miejmy na- 
dzieję, że ciekawemu: badaczorwi uda się pracę swoją 

ukończy Ć... 

| 
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NADESŁANE RSIĄZKI 


NACHUM BOMZE: In Teg iyu der Woch Lider. 
(Poezje). Farłag „Dos Buch“, Lwów 1929 (str. 62), — 
Główna sprzedaż: Famlag „Bicher“, Warszawa. 

BIBLJOTEKA POWSZECHNA, wychodząca od 

| łat kikławdziesięciu nakładem księgarni W. Zuikenkan- 
dia w Złoczowie, wydała właśnie nową serję tomi- 
ków, obenmjąca 22 numery, a mianowicie Nr. 1137 
—1 158. 
| Mamy tutaj opartą na sumiesmych studjach, zajma 
| Jaco napisaną monografię o Długoszu, pióra proi. WI. 
Kuchanskiego. Dalej idzie jedna z najlepszych powie. 
| sa Kraszewskiego „Staropolska miłość”. 

Semzacją w Świecie literackim będzie tomik „Wy” 
bór pieśni Horacego“ w nowym przekładzie Dra Tar 
deuszą Węciewskiego, poprzedzony wstępem proł. 
Uniw. Frwowskiego Dra Kowalskiego. Tłumaczowó s- 

dało się oddać ody poety rzymskiego w ej samej 


fommie, takim samym wierszem 5 taką samą zwna. 
tka, jaka jest w oryginale, a mimo to migdzia tlumacz 
nie zadał gwau językowi i nie wowi nic z myśli 
i waloru poetycznego pierwowzoi. 


Nareszcie pnzynosi nowa serja Bibijoteki Powsme- 
chnej arcydzieło dramatyczne w trzech częściach 
„Wałlenstedn* i „Poezje“ Schillera — calą tryłogię 
dramatyczną po raz pierwszy w calosci, mianowicie 
z prologiem, który dotychczas zie był społszczony, 
a poezje w najlepszych przekładach połskich zebra- 
ne i wydane przez prof. Dra Alberta Ziypera. 


RENE BENJAMIN. Gesgusz, czydi cndowary żyrwoć 
Balzaca. Przełożył Leo Bekmont. (Z cylkiłn: Manzy- 
ciele i bojownicy). Instytut Wydawniczy  „Renaśs_ 
sance“ (str. 256). — Twórcza męka artysty Słowa 
na cienistych drogach do sławy nieśmiertelne i głę- 
bokie tajemnice geniusza, obraz dziwactw i namięt. 
rości „Szekspira Francji", dzieje jego miłości do mą- 
drej i pięknej Polski, — wszystko to znalazło prze. 
piękny wyraz w tem niepospolitem gide. 

EDGAR WALLACE: Król nocy. Powieść. Pnzeło- 
żyła Marja Kreczowska, (Z cyklu: Najpiękniejsze po 
wieści kryminalne). lnstytnt wydawmiczy „Renais- 
sance“. 

EDGAR WALLACE: Twarz o zmroku. Powieść. 
Przełożył Dr. Stępowski. Instytwt Wydawniczy Re- 
naissance (str. 326). Chesterton pisze o powieściach 
Wallace'a, że są to bezwątpienia najlepsze powiesci 
kryminalne, jakie kiedykolwiek czytał. 

ANDRZEJ MAUROIS: Dziecię słońca. Powieść o 
Sheleyu. — Z upoważnienia autora przełożyła Z. 
Rabska. Instytut Wydawuiczy Renaissance (str. 267) 
— Romans życia największego poety Anglii o duszy 
promienistej i jasnej, jak dzień słoneczny. — Dzieje 
przyjaźni boskiego pieśniarza Shelleya i demonicz- 
nego londa Byrona. 

EMILJA ZIENKOWICZOWA: Lulu na Riwierze. 
Powieść. Nakład Gebethnera i Wołffa. Warszawa 
1929 (str. 264). 

Z CYKLU MONOGRAFIJ ARTYSTYCZNYCH NA. 
KŁADU GEBETENERA I WOLFFA wyszły dwa no 
we tomiki z licznemi reprodukcjami: Tom XIX. Wła. 
dysława Kozickiego o K. Sichulskim i Tom XX. Mie- 
czysława Wallisa o St. Noakowskiim. 

KAROL HŁAWIiCZKA: Soiiez polski. Podręcznik 
czytania nut głosem, oparty na polskiej pieśni ludo- 
wei. przeznaczony dia szkół powszechuych, śred. 
nich, zawodowo muzycznych : seminariów nauczy- 
cielskich. Nakład Gebethnera ; Wolffa. 
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Dnia 1 marca odbyło się w Sejmie pierwsze 
czytanie projektu ustawy o ubezpieczeniu spo- 
łeczneri1. 

Projskt ustawy o ubezpieczeniu społecznem 
normuje dotychczasowe ubezpieczenie na wy- 
padek choroby, oraz robotnicze ubezpieczenie 
wypadkowe (ubezpieczenie wypadkowe praco- 
wników umysłowych będzie włączone do ich 
ubezpieczenia emerytainego), oraz wprowadza 
na obszarze całego państwa ubezpieczenie ro- 
botników na staraść, wa wypadek niezdolności 
do zarobkowania, oraz zaopatrzenia wdów i ste 
rót na wypadek Śmierci żywiciela rodziny. 
Ubezpieczenie wykonywać będzie jednolita or- 
ganizacja, której najniższą instytucją będzie 
Kasa Ubezpieczeń Społecznych, wreszcie naj- 
wyższym Związek Zakładów Ubezpieczeń Spo- 
łecznych, jeden w całem państwie z siedzibą w 
Warszawie. 

Kasy Ubezpieczeń Społecznych wykonywać 
będą wszystkie czynności wymagające bezpo- 
6redniego porozumienia z ubezpieczonymi i pra 
codawcami, oraz przeprowadzać będą ubezpie- 
czenie na wypadek choroby. Zakłady Ubez- 
pieczeń Społecznych, Których będzie kilka w 
całem państwie mają za zadanie koordynowa- 
nie lecznictwa, zawieranie umów z lekarzami, 
podejmowanie akcji uprawniającej biurowość 
w Kasach, decydowanie o świadczeniach dłu- 
goterminowych, oraz zarządzanie rezerwami 
tych ubezpieczeń. Zwiazek Zakładów przewi- 
dziany jest dla skoordymowania wszystkich 
czynności tyterorjalnych Zakładów. Powyższa 
organizacja ułatwi zadania pracodawcom i u- 
bezpieczonym, którzy obecnie mają do czy- 
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keforma ubezpieczeń społecznych 


nienia z trzema odrębnemi instytucjami. 

Składka na ubezpieczenie wynosić będzie 
12 procent zarobków robotniczych, z czego 8 
procent płacić będzie pracodawca i 4 proc. pra- 
cownik, zmniejszy ona zatem ciężary wynika- 
jąc ez ubezpieczenia dla najbardziej pod tym 
względem obciążonych dzielnic, więc dla wo- 
jewództ poznańskiego i pomorskiego i dla Gór- 
nego Śląska (powiększy je natomiast dla pozo- 
stałych dzielnic). 

Świadczenia udzielane na wypadek niezdol- 
ności do pracy. oraz wdowom i serotom zna- 
czne wzrosną i będą odpowiadać potrzebom i 
dążeniom nowoczesnym, Świadczenia na wy- 
padek choroby nie będą się różniły od Świad- 
czeń udzielanych obecnie przez Kasy chorych. 
W zarządach Kas Ubezpieczeń i Zakładów wię- 
kszość będą mieli pracownicy, w Komisjach 
Rewizyjnych — pdacodąwcy. W instytucjach 
Ubezpieczeń Społecznych przewidziany jest 
bezpośredni udział czynnika rządowego w oso- 
bach prezesa i nominatów w Zakładach i w 
Związku Zakładów, oraz wpływ tego czynnika 
na działalność instytucyj przez zatwierdzanie, 
powołanie i zwalnianie dyrektorów, lekarzy na- 
czelnych i matematyków, prawo decyzii przy 
wszelkich wstrzymaniach uchwał. Władzę nad- 
zorczą nad Zakładaui i Związkami wykonuie 


Ministerstwo Pracy i Opieki Społecznej, nad : 


Kasami — przewodniczący Zakładu — urzęd- 
nik państwowy. W ten sposób projekt wprowa- 
dza element Ściśle fachowy do kierownictwa 
instytucjami ubezpieczeniowemi i wzmacnia 
nad memi andzór państwa. 


E (0 


W sprawie Eoncesy| na hurtow- 
nie monopolowe i wolne składy 
soli 


esy. 
lowych, wolnych składów sołi itd załatwiane są 
wyłącznie przez Departament Akcyz i Monopo- 
ogromną sumą przeszoł dwóch miłjardów doła- 
tów, wobec czego zwracanie się w tych sprawach 
ustne lub pisemne do Dyrektora Departamentu 
ogólnego Ministerstwa Skarbu p. Starzyńskiego 
jest bezprzedmiotowe, gdyż dyrektor tego Depar- 
tamentu z powodu nawatu pracy i zbyt wielkiej 
ilości pism w tych sprawach mie jest nawet w 
stanie odpowiadać a nie, a nie przyjmować inte- 
resemiów w tych sprawach. 


Normalizacja materiałów 
budowlanych : 


Wobec bliskości rozpoczęcia sezonu budowlane- 
go polski komitet } szczególną tu- 
wagę ześrodkował w ostatnich tygodmiach ma ©- 
pracowaniu norm dla materjałów budowlanych. 

Praca tu spoczywa w rękach komisji budowla- 
nej. składającej się z 5 podkomisyj: ceramicznej, 
cementowej, części drzewauych i drzewnej części 
metalicznych. Komisja bmiowłama znajduje się w 
ścisłym kontakcie z ministerstwami robót publi- 
cznych i spraw wojskowych, od których otrzymu- 
je odnośne wskazówki. 

Sprawa normalizacja cegły została już opraco- 
wana całkowicie. Błiskie zakończenia są również 
prace nad normalizacja dachówki.  Normalizacji 
również poddane będa drzwi, okma oraz inne czę- 
ści drzewne, używane w budownictwie jak rów- 
nież drzewo larte i piłowame oraz stropy drew- 
niaane, przyczem wszystkie normy po ich uzgo- 
dnieniu zostaną o. w osobnych zarządze- 
niach. 


Ka!większa instytucja finansowa 
w Stanach Zjedn. 


W związku z fuzją dwóch wielkich banków 
Guaranty Trusl Company i National Bank of Gom 
merce, pudnieść wypada, że tym sposobem utwa- 
rzona została największa instytucja bankowa w 
Stanach Zjednoczonych. Prezesem Rady Nadzor- 
czo) nowego banku będzie James Aleksander, a 
przzydentem banku — Wilian Potter Bamk of 
Commerce podniesie swój kapitał do 30 miljonów 
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dolarów, zapomocą emisji 5 miłjonów dolarów 
nowych akcyj, które po cenie al pari otrzymają 
dzisiejsi akcjonarjnsze Kapitał akcyjny Bamk of 
Commerce oraz kapitał akcyjny Guaranty Trust, 
wynoszący 40 milj. dolarów, wymienione będg na 
akcje nowej instytucji, która rozporządzać będzie 
ogremną sumą przeszło dwóch miljardów dola- 
rów. Jest to suma większa. niż ta, która rozpo- 
rządzał największy dotychczas bank w Stanach 
Zjednoczonych — National City Bank. Tylko pięć 
banków na świecie rogporządza większemi kapi- 
tałami, a mianowicie banki angielskie Midland 
Bank, Lloyds, Barclays, Westminster i Natiorm] 
Provincial Bank. Guaranty Trust Company zało- 
żona została w r. 1864 zaś National Bank of Com- 
merce w 1839 r. Połączenie się tych dwóch insty- 
tucyj wywołało pogłoski o dalszych podobnych 
koncentracjach. Mówią, że obecnie przyjdzie ko- 
lej na połączenie National City Bank i Equitable 
Trust, W obu tych instytucjach bankowych po- 
ważmie zainteresowaną jest grupa Rockefellerów. 
— N) 

VTYTWORZENIE PAŃSTWOWEJ RADY POCZ- 
TOWEJ ORAZ DYREKCYJNYCH RAD POCZ- 
TOWYCH. Sfery gospodarcze zwróciły się do mi- 
nistra przemysłu i handlu z projektem utworzenia 
Państwowej rady pocztowej oraz  dyrekcyjnych 
rad pocztowych Jak się dowiadujemy. wkrótce 
izby przemysłowo- handłowe zajmą stanowisko 
w tej sprawie i wystąpią z jednomyślnym postu- 
latem. 

PRZED PODWYŻKĄ CBN ŻELAZA? Na ostat 
niem posiedzeniu syndykatu hut żelaznych w Ka- 
towicach uchwalono wystąpić do ministra przem. 
i handlu z żądaniem o zatwierdzerwie podwyżki con 
żelaza do wysokości 10 proc. Przemysłowcy uza- 
sadniaja tę podwyżkę wzrostem cen tomu żelazne- 
go, zaprowadzeniem 8-golzinnego dnia pracy w 
hutach na Śląsku, oraz rzekomym wzrostem za- 
rohków robotniczych Nowa ta podwyżka w razie 
je] zatwierdzenia spowodowałaby znaczne obcią- 
żenie żelaznego przemysłu przetwórczego, oraz 
przemysłu budowlanego,, które i tak pracują w 
cieżkich warumkach. 

NOWY STOP METALI NA BILON. W Minister- 
stwie Skarbu złożono nferte zagraniczna na nowy 
rodzaj stopu metal *naczoaych do wybija- 
nia bilonu. Jest to rodz:i niklu, który nie czer- 
nieje i nie ulega wytarciu. 


Salon krawiecki SZYMONA ELSNERA 
przy =!. Gertrudy L. 24. — Tel. 2928 


poleca materiały najmodmiejsze, wykonanie pierw- 
szorzędzie, ceny i wanuiki przystępne. 551x 
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S. H. R.: Urząd Skarbowy ma prawo przeglądać 
w przedsiębiorstwie Pańskiem księgi handlowe 
i sporządzać sobie wyciągi. Nie może jednak żądać 
przedłożenia w tym celu ksiąg w urzędzie skar- 
bowym. 

W. W. TARNÓW: Uzyskanie ulgowego paszpoc- 
tu handlowego zasadniczo nie jest zależne od ka- 
tegorji patentu, 

„ZAŁATWIENIE PILNE“ PRZEWORSK: 1) 
Narazie jeszcze nie ogłoszono bliższych szczegółów. 
codo wydania legiiymacyj i zniżek kolejowych ma 
wystawę krajową w Poznaniu. 2) Wątpimy, Bax. 
prośba taka do Dyrekcji Kolei odniesie 

M. S. KRAKÓW; Jeżeli »bjął Pan przedsiębior= 
stwo handlowe po żonie, to jest Pan odpowiedział-. 
ny za podatek przemysłowy za lata ubiegłe. Może. 
Fan ewentualnie wnieść prośbę o darowanie ad 
setek zwioki. f 

PAULIŃSKA 16: Kurs dolara wynosił 30 ME) 
1922 — 3,852 mkp., 20. V. 1922 — 4,002, 2. VII. 10% 
5,880, a 8. I. 1925 — 19,255. 4 

STALY ABONENT: Kursy tych walut w po 
danym peos zoba byly te same jak obocnin 


J. A. Z: Patrz poprzednią odpowiedź: 

STAŁY CZYTELNIK W PODGÓRZU: Rzemie* 
ślnik, zatrudniający tylko jedną siłę pomocniczą. 
nie jest, według niedawnego orzeczenia Sądu Naj- 
wyższego, obowiązany do wykupienia patentu. 


NADESŁANE. 


Za rubrykę tę recakeja nle odpowiada. 
o o o cc 


Wszech nauk iekarskich 


Dr. med. Jakób Tiger 


były długoletni lekarz klinik berlińskich 
osiedlił się 575 


w Jordanowie (Rynek) 
LEKARZ DENTYSTA 


JAKOB WREDSTEIN 


w TARROWIE, SE Fo Kapitulnej 16 
obok placu Rybnego 403g 


Okazuje się, że 


PORCELANĘ: KRYSZTAŁY 


z fabryk krajowych i GETTA 571er 
najkorzystni ej 
kupuje sę w znanej ze solidności firmie 


JOZEF STEINMETZ sia seta 


ulica Bracka 3 


KOWERCIALISTA | 


były prokurent poważnych zakładów przemy- 
slowo- handlowych z wieloletnią praktyką we 
wszystkich działach, pracowita i sumienna 
siła poszukuje odpowiedniej posady w przemy- 
śle lub handlu. Referencje pierwszorzędne, La- 
skawe zgłoszenia „Sub pilaość i solidi ość“ do 
Administracji „Nowego Dziennika“, 582x 


UWAGA! 
Nowo otwarty Magazyn konfekcji damskiej 
poleca na sezon wiosenny najnowsze modele 
po cenach konkurencyjnych 


Henryk Fink, Grodzka 9, i. 
Brzy:CIŹ osęeb:ście i," 


deślij 
charakter piema, zakomunikuj mię. rek, miesiąc uro 
szenia, ołrzymtsz szczegółową analizą charakleru. 
określenie zalał, wad, znpolności, przeznaczenia. n 
słać zł, 2 (można znaczki pocztowa) Warszawa, ps 
chorgrafolug. Szylier Szkolnik, Nowewiejska 32, Redakcja „Swit” - 


RAJROWSZE 


MATERIEŁY NA F 8 R A K K i 


poleca fabryka liranek 
M. WEITZ, KRAKOW, UL. GRODZKA L. 71 
21459x obok Wawelu Końcowy sklep 


Z okazji zaręczyn p. Mani Traubówny z p. 
Beiuininem Fischem zasyła serdeczne gratu- 
lacje 580 Frania Schwarzówna, 
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List z Rzeszowa 
Z okazji rozpoczęcia piątej „Alijahć. — Wiee lo- 
katorów. — Zmiany w Sądzie. — Ujęcie niebezpie- 
eznych bandytów. 
Rzeszów, 14 marca. 

Staraniem tut. org. .„Hechaluc* odbył się onegdaj 
wieczorek z okazji otwarcia bram Palestyny w 
związku z rozpoczynająca się platų} „alijah“. Na 
program złożyły się: zagajenie wygłoszone przez 
przewodn. org. „Hechaluc* p. Brucknera. chór mło 
dzieży, jednoakiowy dramat, deklamacja i kalka 
pięknie wykonanych żywych obrazów. Czysly do- 
chód z tego sympatycznego wieczorku mlodzieży 
chałucowej został przeznaczony na cele wycho- 
wawcze chaluców. 

Wniesiony przez Rząd do Sejmu projekt pod- 
wyżki czynszów spotkał się i u nas z ostrą kry- 
tyką wszystkich prawie sier ludności. Dowodem 
tego był tłumny wiec lokatorów odbyty dnia 10 b. 
m. w sali Rady Miejskiej, na którym zebrali się 
bardzo licznie urzędnicy, kupcy, rzemieślnicy i 
robołnicy. Reierenci zebrania przewodniczący 
stow. ochrony lokatorów Dr. Wang i Dr. Hopien 
przedstawili w swoich referatach obecną sytua- 
cję gospodarczą Państwa, która nie pozwala na 
wprowadzenie w życie rządowego projektu o pod- 
wyższeniu czymszu. Wywody mowców zostały 
przyjęte z żywem uznaniem, a przedłożone rezolu- 
cje ostro protestujące przeciw nowemu ciężaro- 
wi ludności miejskiej zostały jednomyślnie uchwa- 
lone. Uchwalono zarazem zwrócić się ze stoso- 
wnym memorjałem do Rządu, Sejmu i Senatu, oraz 
wezwać Radę Miejską, by, jak inne reprezentacje 
gmin miejskich, zaprotestowała przeciw nowemu 
projektowi. 

W związku z wejściem w życie nowej organi- 
zacji sądownictwa utworzono nowy etat sędziow- 
ski w tutejszym sądzie grodzkim dła spraw cy- 
wilnych i weksłowych, który obejmuje dotychcza- 
sowy sędzia grodzki w Łańcucie Górski miano- 
wany ostatnio sędzią sądu okręgowego w Rzeszo- 
wie. W tut, sądzie okręzowym przeniesiony Zo- 
stał w stan spoczynku sso. dr. Samolyk, dotych- 
czasowy wiceprzewodniczący karnego senatu ape 
lacyjnego, a na jego stanowisko powołano sso. 
dra Byszewskiego, dotychczasowego przewodni- 
czącego t. zw. karmego senalu jednostkowego, któ- 
re to stanowisko obejmuje obecny naczelnik sądu 
grodzkiego w Tyczynie dr Kuliński. Dotychcza- 
sowy wiceprzewodniczący cywilnego senatu apc- 
lacyjnego sso. Bojdeoki został mianowany wice- 
prezesem sądu okręgowego w Nowym Sączu, a 
jego miejsce zajął sso. Kukulak dotychczasowy 
wiceprzewodniczący trybunału cywilnego I. instan 
cji W miejsce podprokuratora dra Szewczyka, 
przeniesionego w tym charakierze do Nowego Są- 
cza, powołano dra Jedliczkę sędziego grodzkiego 
"w Żmigrodzie, 

Dnia 2 bm. ujęto w stodole w Zalesiu podczas 
obławy Florjana Ząbkowskiego podejrzanego © 
ciężkie uszkodzenie ciała dwóch posterunkowych 
PP. (o czem swego czasu domiosłem) i wiele in- 
nych rabunków, Ząbkowski przyznał się częścio- 
wo do zbrodni mu zarzuconych i wyjawił swoich 
spólników niejakiego Piotra Wijowskiego i Lu- 
dwika Kielara, który (jak doniosłem) został pod- 
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czas grudniowej kadencji przysięglych uwolnio- 
ny 6d zbrodni morderstwa po poprzedniem dwu- 
krotnem skazaniu na Śmierć, Wspomnianych zbro- 
dniarzy wraz z Matyldą Śniegowską, która ich 
ukrywala, odstawiono do więzień tut. sądu okrę- 
gowcgo. Rad. 


List z Przemyśla 
W obliczu odwilży odwilży. — Z Rady miejskiej. 
— Wypuszczenie na wolną stopę p. Lothringera. 
"Kor. wł) Przemyśl, 15 marca. 

Starostwo lul. wspólnie z magisiralem poczy- 
nioł pierwsze przygotwania dla akcji przeoiwpo- 
wodziowej. Wszystkie miejscowości leżące w po- 
bliżu Sanu i Wjaru a narażone na ewentualną ka- 
tastrofę, przydzielono do ośmiu utworzonych od- 
cinków ratowniczych. Akcję ratowniczą nad od- 
cinkiem przemyskim, w skład którego wchodzi 
miasto oraz najbliższych ośm gmin, objął p. bwr- 
mistrz Krogulecki. Znakiem ostrzegawczym zbli- 
żającej się katastrofy będzie bicie dzwonów i sy- 
snały syren kolejowych. Będzie rzeczą lokalnego 
komitetu na wypadek powodzi przygolować po- 
mieszczenia dla delożowanych rodzin. 

Na ostalniem posiedzeniu Rady miejskiej refe- 
rował wiceburmistrz dr. Reichman budżet gminy 
na rok 1929/30. Wedle preliminarza dochody prze- 
widziane są na kwotę 3,163.000 zł, z czego na do- 
chody zwyczajne przypada kwota 2075.000 zł zaś 
1.080.000 zł na dochody nadzwyczajne. Wydatki 
są preliminowane na kwotę 3165.000 zł, w tem 
zwyczajne wynoszą  1,408.000 zł nadzwyczajne 
1.415.000 zł, Pod vskusji Rada uchwaliła odesłać 
budżet do komisji budżetowej. w skałd której wy- 
brano radnych: burmistrza Kroguleckiego, wice- 
burmistrza Reichmana (ref). inż. Jawetza. dra 
Dobrzańskiego. inż. Rystrzyckiego, Abr. Laufera, 
gra Grossfelda. ks. dra Wasika, Złotniekiego, Sta- 
cha. Kurałkę. dra Zaczka i Smyczyńskiego. 

Aresztowany z powodu  niedokladności kaso- 
wych przedstawiciel wielkich firm kolonialnych 
na Przemyśl jak Saturnia, Schicht i in. kupiec 
Maks Lothringer, zosiał onegdaj wypuszczony na 
wołną stopę. 

—— PZ — 

„BEZPIECZENSTWO“ W WARSZAWIE. Dla 
charakterystyki warunków bezpieczeństwa w 
Warszawie godzi się zanotować fakt następujący. 
Magistrat Warszawy zakupił i uruchomił samo- 
chód pancerny typu pół- wojskowego, dla przewo- 
zu pieniedzy. 

CO SZÓSTA PANNA W LODZI ZOSTAJE STA- 
RA PANNĄ. Wedle ostainich danych statystycz- 
nvch, Łódź liczy obecnie przeszło 600.000 mieszkań 
ców, 

Na 100 mężczyzn przyjada w Łodzi 108 kobiet, 
czyli, że co szóstą zostaje stara panna. 

EROTYCZNE TŁO SAMOBÓJSTWA S0-LETNTE 
G0 STARUSZKA. Samobójstwo o niczwykłym cha 
rakterze miało miejsce w Warszawie przy ul Fre 
la 36. Okoliczności przedstawiają się następująco” 

Przy ul. Grzybowskiej 56 mieszkał 80-letni sta- 
ruszek Andrzej Kowalczyk Przed dwoma laty 
staruszek pokłócił sie ze swoją żona mlodsza od 
niego o kilka zaledwie lat Odłąd kłótnie stałv 
się w pożyciu staruszków zjawiskiem dość czę- 
stem. Wkońcu żona opuściła Kowałczyka i za- 
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Str. II 
mieszkała w mieszkaniu syna przy ul. Fiela 36. 
Teraz dopiero staruszek odczuł. że stracił ostatnią 
podporę. Skarżył się przed Sąsiacnini, że nic mo- 


że żyć bez żony. Toteż sąsiedzi i krewni podjeli 
starania, aby staruszków pogodzić. Starania te 
rozbijały się początkowo o upór i ambicję sta- 
ruszki, onegdaj jednak wyraziła nareszcie zgodę 
na powrót do męża. Uprzednio — w tys] zycze 
nia jej miał przyjść do miej mąż, by prosić ją 
osohiście o przebaczenie. Kowalczyk, placząe 
z radości, zadośćuczynił starczewu kajwysowi Ż0- 
ny. W pewnej chwili Kowałczykowa oświadczy- 
l», że maż już nie podoba się jej... 

Staruszek opuścił mieszkanie, Po upływie kil- 
ku godzin wrócił, przymiós łz sobą flaszkę” lugu 
j wychylił pół butoiki gryzącego plynu. Niczwy* 
kłego desperata w, stanie b. ciężkim odwieztono 
do szpitała Dz. Jezus. 


Z życia młodzieży akademickiej. 


Walny Konwent Wyborczy SKA. 
„Emunah* 


Onegdaj odbył się Walny Konwent S K. A. U. J. 
„Fmamah* Po odczytaniu protokołu z ostatniego 
Walnego A. C. składa senjor J. Schachter sprawo- 
zdanie za ubiegły semestr, W krótkim szkicu przed 
stawia referent tok prac związku, charakteryzując 
zwłaszcza nader owocną pracę ma terenie stow. 
Ognisko, funduszów palestyńskich i pracy kaltu- 
ralnej. Walny Konwent uchwalił po wysiuchaniu 
sprawozdania, jakoteż referatu kasowego — uzna- 
nie dla ustępującego senjoratu, z szczególnem po- 
dziękowaniem dla Bb. J. Schachtera i I. Szuberta. 
Po dokonaniu wyboru władz w składzie: J. Scha- 
chier — senjor, I. Szubert — oosenjor, E. Feni- 
chet — fuksmaior, J, Rumpler — scriptor, — Kon- 
went uchwalił wyrażenie podziękowania: Reta- 
kcji „Nowego Dziennika“ za pomoc okazywaną w 
piacy, starym Panom za ich aktywność i owocną 
współpracę w ubiegłym semestrze. Po załatwieniu 
wszelkich innych wniosków tyczących się spmaw 
ściśle wewnętrznych Bb. senjor zamknął Konwent 
z wezwaniem do Braci, by w kontynuowaniu pew- 
cy przez obecny senjorat okazali się nadad kar- 
nymi i dyscyplinowanymi członkami Onganizmcji 
Sjońskiej i Korporacji. 
| o bana ini (ZJ EE Rn DA 

REPERTUAR TEATRÓW KRAKOWSKICH 

KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSKI 

“Niedziela: 3'30 pop. i 830 wiecz. „Hulaj Kap- 
camu!“ (występ „Azazelu'”). 

TEATR IM. JULIUSZA. SŁOWACKIEGO 

Niedziela: pop. „Pod zarządem przymusowym 
(ceny zniżone); wiecz. „Muszka“. 

Poniedziałek: „Krakowiacy i górale" (ceny i- 
żome), wiecz. „Madame Sans Gene“ (przedst. po- 
pularne — ceny zmiżone), 

TEATR REWJOWY „GONG“ (UL. RAJSKA) 
(euu.iennie dwa przedstawienia o g 7-ej i %j.) 

Niedziela; „Tiili bom” (3 przedstawienia — gość. 
wyst. Jerzego Borońsk:ego). 


Poniedziałek: „Tili bom* (gośc. wyst. Jerzego 
Borońskiego). 


REZMAITOSCI 
Nobile broni sie 


„United Press' ogłasza rozmowę z generałem 
Nobilem, który usiłuje zrehabilitować się w o- 
czach opinji publicznej. Nobile zaznaczył, że nie 
popełniono żadnego błędu przy kierowaniu stat- 
kiem „Italia“. „Nie jestem w stanie wystąpić prze 
«wko oskarżeniu, ponieważ go nie znam — 0- 
świadczył Nobile. „Dotychczas nie wiem nawet, 
eo ono zawiera. Jeśli się mnie oskarża o rozmai- 
et błędy, powinno mi się dać możność obrony. 
Nie mogę też odpowiedzieć na krytykę w sprawie 
składu załogi „Italii“, ponieważ nie wiem, do cze- 
go się ta krytyka odnosi. Żaden z członków ko- 
misji śledczej nie miał tych właściwości, by być 
kompetentnym sędzią wtej sprawie. Warto zazna- 
czyć, że przed komisją zjawił się w roli świadka 
pewien wyższy oficer, który przed trzema laty 
skazany Został na miesiąc twierdzy za czyn prze- 
ciwko mnie skierowany. W sprawie uratowania 
mnie jako pierwszego przez lotnika Lundborga 
nie mam nic do dodania do słów samego Lund- 
borga i Behouneka", 


Mróz jako tortura 


Nowojorski szef policji Grower Wabhtan wpadl na 
ocyginalmy pomysł, by z panujących mrozów uczy” 
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nić torturę dia wydobycia zeznań od aresztowanych. 
Uięto mianowicie pewneog sprawcę napadu bandy- 
tów na połicianta, który jednak nie chciał absolutnie 
wydać swoich spólnikków. Na rozkaz dyrektora po 
licji rozebrano go i wsadzono go do zimnej celi. Po 
półgodzinnym w niej pobycie wydać bandyta SWv. 
ich spółnikoów. Szef nowojorskiej policji tak tak du 
mny ze swego wynalazku, że nie obawia się nawet 
głosów prasy, Dzuało się to w Nowym Jorku w m- 
tym 1929 roku! 


Cwiczenia wojskowe 
przy 25 stopniach mrozu 


Komisja wojskowa lzby francuskiej rozpatrywała 
interpelacje wniesione przez posłów w sprawie ćwi 
czeń francuskiej armji okupacyjucj podczas nieda. 
wnych bardzo siinych mrozów. Minister spraw woj 
skowych Painleve wszczął w tej sprawie dochodze 
nia i złożył konnsji wojskowej swe sprawozdanie o 
reżidwtatach śledztwa. Okazalo się, że rzeczywiście 
odbywały się nieraz przy 25 stopniach mrozu marsze 
i ćwiczenia, co wywołało nietylko choroby, ale na- 
wet i wypadki śmierci. Socjalistyczny organ „Po- 
pulaire“ donosi w związku z tą sprawą, że do 5 mar 
ca br. zmarło w pojedynczych garnizonach armji 0- 
kupacyjtej w Nadrenil 348 żołnierzy. Wdrożono po- 
stępowanie dyscyplinarne przeciwko jednemu gene- 
rałowi I kilku wyższym oticorom. 


Stracenie „człowieka, który 
miał tysiąc kochanek* 


W Liverpolu dokomano wyroku śmierci przez po- 
wieszenie na osobie 21 lat liczącego mordercy ko- 
biet, Reginalda Ciamke. Clarke zadusił swoją gospo 
dynię, ponieważ zażądała od niego zapłacenia czyn- 
szu. Usiłował też udusić córkę gospodyni, ale w o- 
statniej minucie mu przeszkodzono. Studjował on na 
uniwersytecie Princetown w Stanach  Zjednoczo- 
nych, gdzie uchodził za jednego z największych u- 
wodzicieli kobiet. Następnie przeniósł się do Angli, 
gdzie dalej uprawiał swój proceder. Miał też nieby 
wałe powodzenie u kobiet, stąd pochodzi jego przy 
Gomek „człowiek, który miał tysiąc kochanek“. Pro 
ces przed trybunaiem kamym w Livorpału trwał 
tylko pięć minut, Na pytanie bowiem przewodniczą 
cego trybunału, czy poozuwa się do winy, odpowie- 
dział Clarke lakonicznie głośno: „tak“. Na następne 
pytanie, czy zdaje sobie sprawę, że czeka go kara 
śmierci, odpowiedział znowu „yes, lord", wobec cze 
go sędzia zamkmą. rozprawę . wydał wyrok Śmier- 
ci, który obecnie został wykonany. 
I 


— KOŁO ŻYD. PRAC. UMYSŁ. „AWODAH”" (Ry 
rek Gł. 29). Dziś, o godz. 6.30 wiecz. plenarne zebra 
nie członków, połączone z referatem Dra Terły. 
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poc reciakcią 


ZADANIE NR. 150 

Ułożył L, de Ball. 

Białe: Kb2, Dih5, Lc5, Sb8, Se8, Pd4, e7 (7 iig.). 
Czarne: Ke6, Lb7, Sa2, Pa6, e4 (5 fig.). 

a bc d e f 
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a D ced o i 
Mat w inzech posunięciach. 


PARTJA NR. 116 
grana na turnieju w Hastings (grudzień 1928). 


g h 


Wiera Mieńczyk. J. Reifir. 
Białe: Czarne: 
di2—dH Sg8—1f6 

2. c2—x4 87/——6 

3. Sbl—c3 L18—b4 

4. Ddl—c2 c7—C5 

5. Sgl—i3 Sb8—-c6 

6. d4Xc5 Lb4)Xc5 

7. Lcl-f4 1) d7—d5 

8. e2—e3 0—0 

9. Lil1—e2 d5X c4 
10. Le2Xo4 S6-—b4! 2) 
11. Dc2—=e2 Sb4—d5 

12. ©—0: Sd5Xc3 
13. b2Xc3 b7—b6 
14. Wfl--dl Dd8—e7 
15. Lf4—g5 3) h?-—h6 
16. Lg5—h4 Lc8—b7 
17. Sf3—e5 g7—g5! 
18. Lh4--g3 Wi8—d8 ? 4) 
19. Se5—g4! SI6Xxy4 
20. De2X 24 WId8 xdi --, 
21. Wal Xdl Wa8—dB 

22. Wai Xd8 -E De? XA 
23. h2—h4! 5) Kg8—g7 
24. Lg3—f4! Lc5—+7 
25. h4Xg5 kR6X 25 


ZIOŁA 


piersiowe 


ZIOŁA 

ga przemianę materji 

skuteczne jako czyszozą- 
ce krew w reumatyz- 
mach, artretyznmach, Hi. 
szajach, skrollach, cozera 
kach, wmzodach,  fistu. 
lach, nopieniach, nieczy- 


| skuteczne w gruźlicy, 
a katarach piersiowych, 
ostrzelowych, zaflegmie. 
M niach, kasziach, astmie, 
b oraz jako Środek wzma- 


Sbości cery, zwapnieniu 
sę Passa tętnic i otyłości. 
Cena zł. 3'50. Cena zł. 3:50 


Wyrabia 


farm. 


Na żądanie wysyła się darma broszurkę: „Jak edzyskać zdrowie 
czyli Leczenie ziołami”. 


Wyjazd do Warszawy zbyteczny! 


Załatwiamy wszełkie zlecenia w sądach. urzędach 
państwowych i komunalnych, instyrucjach fimańso- 
wych i wszystkich inych w Warszawie, calej Pol. 
sce I zagranicą. 

Legalizacje dokumentów, sprawy konsularne, spad 
kowe poszukiwanie rodzin, ete. 

Interwencje, zastępstwa, porady,  miormacje, po 
śrecuictwo we wszelkich sprawach.  Windykacie 
wekt, Egzekwowanie należności. Wywiady. 
BIURO „POMOC PRAWNO- HANDLOWA" Warszawa, 
Nowy- -Swiat 28. Korespondenci w każdej miejscowości 
petrzebni. Znacgek pocztowy na odpowiedź pożądany. 


NSYKYYYYYYYYYYYS 
WITKA a TTE R WO 


É Za opłatę pocztowa za zaliczką dolicza się od 1 pudefka AL 0d 2, 3, 4 pudełek zł. 2—, od 5 da 10 pudelek zł. 3 — 12 pudelek opiaisii 


FELIKS ZELINSKI i 
Kraków-=Podgórze L. 10 D 


| Niezliczona 


M. Chwoinika 


26. Lf4—e5 -+ Kg7—g6 6) 
27. Lc4—e2! Le7—-f6 

28. Dg4—h5-- Kg6—15 

29. 12—f4 Li6Xe5 7) 
30. Lc2—d3-|-! 8) Czarne się poddały. 


UWAGi: 

1) Znacznie lepiej jest grać w tej pozycji 7. Lg5, 
żeby utrudnić d5. 

2) Czarne mają inicjatywę, 

3) Lepiej późno. niž nigdy! Posunięcie 7. Li4 oka- 
zało się stratą oenmego tempa. 

4) Błąd! Należało grać 18... 
cją dla czamych, 

5) Początek pięknego ataku końcowego. 

6) Albo 26..Ggo, 27. Dh5 Li6, 28. LXe6!! 
wygrywają, 

7) Groziło 30. Dh7-|- i mat. 

8. Końcową część panji młoda mistrzyni świata 
grała znakomicie. Przeciwnik jej jest jednym z ozo- 
łowych graczy Czechosłowacji i zaprezentował swo 
ie państwo na ołiumpjadzie szachowej w Hadze, Na 
turnieju w Hastings zdobył on trzecią nagrodę (I. 
— H. Steiner, H. — Price). 


h5 z wygraną pozy- 


i białe 


KOŃCÓWKA NR. 112. 
Ułożył N. Iwanow. 


Białe: Ka5. Sd3 Pc5, e5, 'e6 (5 fig). 
Czarne: Kf5, Lh7, Sh4 (3 fig.). 


ab e a e f sg hh 


a; "o ce ja Se PSS p 
Białe zaczynają i wygrywają. 
ROZWIĄZANIE KOŃCÓWKI NR. 111. 


| 1. Ke4 h2 (Se2-|- 2. Kf5). 
2. Kf4 g2 3. Wh8-|- Kg8. 4. WXh2 gl D4 Wg24- 
DXg2. Pat. 


ZIOŁA ZIOŁA 
toląadkowo-kiszkowe dła nerwowych 
Skuteczne w ostrych ||skuteczne w nerwowych 
przewlekłych  katarach| bólach głowy, biciu ser. 
żołądkowo  kiszkowych,|ca, bezsenności, nerwo. 
chorobach  'wątroby,|wej niestrawmości, ogól- 
kamieniach, żółtaczce. nemu osłabieniu, 


Cena zł. 3— Cena zł. 4— 


i wysyła: 


B. PIĘTOWSKI 


ość listów dzięk czynnych świadczy, 
udzi wyleczyło się powytszemi ziołami. 


1e tysiące 


Normalny rozwój dziecka 
jest zapewniony, gdy się je cd | 
urodzenia sieięgnuje 


PUDREM : MYDŁEN| 


|BEBE SZOFMANA|/ 


Reklama 
dźwignią kandlu! 


Ządać w APTEKACH i DROGERJACH — wedlug przepisu 


ra med. ST. BREYERA 


Nr. 76 


ZĘ 


KRONIKA SZACHOWA, 


ŻYWA DZIAŁALNOŚĆ WŚRÓD SZACHISTÓW. 
rOLSKICH NA PROWINCJI (z wyjątkiem Krako- 
wa). Szachiści połscy na prowincji wykazują bardzo 
ożywioną działalność Rozgrywane są jeden za dru- 
gim turnieje, które skupiają liczne grono amatorów 
gry szachowej. Podajemy tu wynik: kilku takich tur= 
niejów. 

BIELSKO. Turniej o mistrzostwo na rok 1929 „a 
pił 15-tu najlepszych graczy okręgu. Pierwsze miei- 
sce w tej walce zdobył p. inż. Fussgenger, który 0 
tnzymał tytuł mistrza szachowego okręgu Biełsko— 
Żywiec na rok 1929, Wynik inż. Fussgengera można 
nazwać rekordowym, vunicważ z 14-0u pantyj mey- 
skał on 13 i pó! punktów! 

Drugie miejsce zajął mistrz ubiegłego roku, p. Dr. 
Klar z 10 i pół punktami. Trzecią 1 czwartą nagrodę 
podzielili pp..Karfiol i Rakower po 10 puniatów. 

Piąte miejsce zajął p. Janosz (9 punktów). 


LUBLIN. Mistrzostwo miasta zdobył p. Edelsteśn, 
młody i bardzo obiecujący gracz. Na dnuigien miej 
sou stanął p. Mendlewicz, gnacz o ogromnej rutynie 
i wytrwałości (o pół punktu w tyle). 

Faworyt tunmnieju, p. kpi. Bortkiewicz, zrał miżej 
swoich sił i zająt jedno z ostatnich miejsc, 

NOWY TARG. W turnieju o nastrzostwo miasła 
pierwsze miejsce zajął młody i bardzo uzdolnicuy 
gracz, p. Salomon Frey (Sekcja szachowa Ż. K. S. 
„Hagibor”). Następne miejsce zajęli: Bochyński (Pol 
ski Kiub Szachowy) 10 i pół p., Kogel 10 p., Le Bim. 
stein (Hagibor) 9 i pół p. Kleppel i Morgenster po 
7 punktów). 


Należy podkreślić piękny rezuitat Sekcji szacho- 
wej Ż. K. S. „Hagibor“, której członkowie mimo 
silnej konkurencji zajęli pierwsze i czwarte miejsca, 


ODPOWIEDZI REDAKCJI 


J. K. TRZEBINIA: Już 5... De7 nie jest najlep- 
szem posunięciem (5. Lg4!). W pozycji po 6-tem 
posunięciu białych mogą czarne grać 6. Si6 7. Sc3 
Leć. Posunięcie 6. (2 również nie daje czarnym 


gorszej partji 
MECZ KORESPONDENCYJNY. 
2. Auerbach 35. Se8-— g7 
3. Hennenberg 15. d5 x 4 
6. Inż, Hoffmann 
7. Bakon 3, S5 X e6 
8. Kampf 19. Ld6 — c7 
9. Frey 16. Lg2 — h3 
10. Tzałes 11c—6 
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TŁUSZCZ JADALNY 
GWARANTOWANEJ CZYSTOŚCI 
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Olej 
Olei 
©lej 


Poleca też rycynowy medyczny i techniczni 
lniany rafinowany ` techniczno, 
rzepakowy jadalny techniczny 
Olej kokosowy techniczny 


Masło roślinne „Potokana* „margaryna; 
te iNCENTY MOSZKOWSKI, KRAKOW 
kikołajska L, 32 — Telefony Nr. 2419, 4140 

Główny zastępca i skład fabryczny 
Sp. Ake Fabryki Olejów i Tłuszczów Roślinnych 
J}. D. FOTOKA Synowie, Będzin-Małobądź 
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„POETA I ZBRODNIARZ — CZŁOWIEK 


MASKI". 


pod iym tytułem wygłosi redaktor Dr. M. Kanfer od 
czyt w śŚtodę, dnia 20 bin. o godz. 7 wiecz. w Kole- 
gwm Wykładów Naukowych. Tezy odczytu: Dlacze 
go się człowiek maskuje? Pokrewne pierwiastki u 
zbrodniarza i poety. Giootlie, jako psychopatolologi- 
czme studjum. Apologia kłamcy. Wielki inkwizytor. 
Fenomen nadkompensacii. Roadwojenic aktora. Sza 
ibienica na scenie. Ozłowick maski w życiu codzien 
mera, Film zbrodni, czy zbrodnia filmu. 


' Znowu sfingowany napad 


na inkasenta? 


Wczoraj o godz. 4-tej nad ranem zgłosił się w 
kounisarjacie policji Grzywa Stanisław (lat 26) 
egzekutor Powszechnego Zakładu Ubezpieczeń 
iWzaj. w Krakowie, zam. w Pradniku Czerwonym, 
będący w stanie nietrzeżwym i podał, że gdy wra 
cał 7 gminy Bieńczyce i innych gmin powiatu kra 
kowskiego, fŚdzie przeprowadzał egzekucję od 
dnia 11 bm. i był w posiadaniu kwoty 1200 zł, 
został napadnięty przez nieznanych mu osobników 
na Aleji Królewskiej, między mostem kolejowym 
przyczem jeden z tych osobników uderzył go rze- 
komo laską z tyłu w głowe tak, że upadł i stra- 
cił przytomność; w tym czasie skradziono mu 
z tylnej kieszeni spodni portfel wraz z powyższą 
kwoią. 

Przeshichany dalej Grzywa przyznał sie, że po 
powrocie z Bieńczyc do Krakowa był w cukierni 
Michalika przy uł. Florjańskiej, gdzie zjadł kola- 
cję, wypił wódke i piwo. U Grzywy nie znale- 
ziono widocznych znaków uderzenia na głowie, 
natomiast ma m w okolicy prawego oka duży 
siniec. Dochodzenia w toku. 

- 1» —-— 

— Z OKAZJI IMIENIN MARSZALKA J. PIL- 
SUDSKIEGO wydał zarząd główny związku Strze 
leckiego nalepki z jego podobizną Nałepki w ce- 
iig 20 groszy za sztukę są do nabycia we wszyst- 
kich kioskach, owaz w Związku Legjonistów na 
Wawelu (budynek poszpitalny), Dochód przezna- 
czony na cele Kkulturalno- oświatowe Związku. 
Ze względu na wielki popyt wskazane jest wcze- 
śriejsze nabywanie. 

Staraniem sekcji odczylowej Komitelu obywa- 
telskiego ku uczczeniu imienin Marsz Pilsudskie- 
go odpędą się uroczyste wieczory i odczyty w nie 
dzicię: 17 bm. dla szerokich warstw Tudności w 
szkołach na przedmieściach. 
| — Z okazji imienin Marsz. Piłsudskiego odbę- 
dzie się w Krakowie zbiórka na cele budowy 
„Domu- Pomnika“ w Oleandrach. 

Komitet obchodu zwraca się apelem do obywa- 
teli miasta Krakowa, by w dniu 19 bm udeko- 
vowali domy chorągwiami o barwach państwo 
Wych i miejskich. 

Staraniem Krakowskiego Koła Towarzystwa 
DY ledzy Wojskowej wygłosi w dniu 22 bm. o go- 

ie 18-tej w sali Garmizonowego Kasyna Ofi- 
Kerskiego, ul. Zyblikiewicza 1 w Krakowie p. Ce- 
I Jellenta z Warszawy odczyt pt.: „Marszałek 

Wsudski jako pisarz i mówca“, Wstęp bezpłat- 

a Za zaproszeniami, które wydaje sekretarz Ko- 
T. W. W. w budynku Kmdy Placu, plac św. 
Bdaleny 2 — I. p. 
KRÓL. WĘGIERSKI KONSULAT W KERA- 
WIE zawiadamia, że p. Wojciech Marchwicki, 
` l. węgierski konsul, wyjechał w sprawach u- 
ządowych na 14-dniowy pobyt do Budapesztu 


= 


žo 


tępuje go p. rotmistrz Mikołaj Schabl. 
ZE 206.829 [LUDNOŚCI LICZYŁ KRAKÓW 


x OŃCEM 1928 R. wedle danych miejskiego biu- 
z Statystycznego, nie licząc załogi wojskowej. 
{s43 powyższej przypada na kobiety 114.639 
"1 a M 
w w mieście » 25 o 
al), chrześcijan 154.537. < wg 
zał KUPIECKI odbędzie się dziś o a 
spd Staraniem Krakowskiej Kongregacji SIE 
Es \ Kraokwskiego Stowarzyszenia Kupców w 
Maolpolskiego Towarzystwa Rolniczego (pl. 
ie Pański 8/17. p.) Przedmiotem obrad będą spra 
x "ZAdowego projektu państwowego funduszu 
dowalnego i uig podatkowych. V/iec zgromadzi 
ttwodnie całe kupiectwo krakowskie. 
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Niebezpieczeństwo powodzi maleje z dnia na dzień 


Jak wynika z wczorajszego komunikatu woje- 
wódzkiego komitetu powodziowego w Krakowie, nie 
bezpieczeństwo powodzi maleje, a to dzięki stopmio- 
wemau, miarowemu topnieniu lodów. 

W dniu wczorziszym Wisła była wolna od powło 
ki lodowej na przestrzeni od ujścia Przemszy po 
Brzeźnicę, czyki przeszło na 44 kilometrach. Lód w 
dalszym ciągu kzuszcie i zanika, a topiac się wpły- 
wa nieznacznie na stan wody w Wiśle. 

W ostamieh 24 godzinach zanotowano w Krako- 
wie podniesienie się wody w Wiśle o 22 ctm, czyli 
o i8 ctm ponad stan normalny. hwe stacio wodo- 
wskazowe podają podwyższenie się poziomu Wisły 


w ciągu ubiegłej doby, jak następuje: w Tyńcu 9 
cinn, w Czernichowie 2 cum, w Smolicach 10 ctm, w. 
Dworach 8 ctm, w Pustyni 0. 

Z powodu nocnych przymrozków Dunaiec pod 
Nowym Sącz.m opadł od onegdaiszego wieczora o 
5 ctm. 

Możliwości powodziowe maleja. Woda spływa czy, 
sta, Gromadzenia się lodu uigdzie Die zańwaŻONO, 

3 LI 


Pod Krakowem koryto Wisły w pobliżu obu brze 
gów wolne iest nednal całkowicie od powłoki loda 
| wej. Rówilież na środku rzeki lód zaczyna pękać, 


1 dniem | kwietnia zniesione bedą opłaty za prze.śćć przez most podgórę 1] 


Dziwne stanowisko najmiodszego racey z Podgórza i 
Kiubu mieszczańskiego. 


Witzoraj przysneśliśmy już w części nakładu wia 
doniość o uchwale Rady m. Krakowa co do zniesie 
uia z dmiem 1 kwietnia br. opłaty mostoweł, pobie 
radnej od trzech tat za przejście przez stary most 
pokdigórski, Uchwałę tę powitał ogół ludności miasta 
ze zrozumiałem zadowoleniem. Doszła ona do sku 
tku wśród osobliwych warunków, rzucających ja. 
skrawe Światło na stosunki w krakowskiej ‘Radzie 
miejskiej, to też wanto uchwale tej poświęcić parę 
słów. Przypomnieć przedewszytkiem naluży, że pod- 
czas zeszłorocznej dyskusji budżetowej prezydjum 
miasta zażądało reasumoji zapadłej poprzednio u- 
chwały co do za.esienia opłat mostowych od dzieci 
i robotników, wskazując na techniczne trudności przy 
wykonaniu tej uchwały. Wzamian za tę reasumcię, 
prezydjumi miasta złożyło oświadczenie, że opaty 
mostowe stawia po raz ostatni do budżetu i z dniem 
1 kwietnia 1929 r. zaniecha pobierania tychże. 

Wobec tego oficjalnego przyrzeczenia, daneg» 
precz zarząd miasta, stanowiło przykrą n espodz.an 
kę dla niewtajemniczonych, kiedy w wydnukowanym 
preliminarzu budżetu znaleźli w dziale VI. dochodów 


pozycję 150.000 zł. jako dochód z opłat aostowych , 


Socjaliści i miektórzy Podgórzanie przygotowalh na 
Radzie mieiskiej kampanię przeciw tej pozycji, żąda 
jąc od prezydium miasta dotrzymania zeszłoroczne 
go przyrzeczenia i atakując je z powodu wstawie- 
nia do budżetu dochodu z tego źródła, wbrew dane 
mu przyrzeczeniu, Sprawę wyjaśniło 


wiekszości 


| prezydenta m. sel Roliego, że pmrezydium miaséa by 
najmuiej nie zamierzało utrzymać opłat mostowych 
iw pierwotuyin projekcie budzetu, z którym przy- 
szło na komisję budżetową, pozycji tei nie było, Do 
piero na komisji budżetowej został zanząd miasta 
zgwałcony (dosłownie!) pnzez większość komisji, 
kotóra na wniosek Świeżo-upieczonego radcy z Pod. 
gónza, Dra Oberiamdera, uchwaliła wstawić do bu- 
dżetu kiwatę 150.600 zł. z opłat mostowych. Szikoda 
rozwodzić się na „egłębokieami* i pełmemu troski © 
„dobro gminy“ motywami, które wytoczył p. Over 
łamder dla obrony swego, wręcz Śmiesznego stato- 
wiska. Że motywy tego radcy, kooptowanego z po- 
śród przepadłych kandydatów, nie były ani traine, 
ani przekonywujące, Świadczy głosowanie nad skreo 
śleniem tej pozycii z budżeńu, głosowanie, zaaramżo 
wane w ten sposób przez prezydenta  Rollego, że 
wniosek mniejszości uzyskał — wiekszość... 
Dziwnem tylko wydać się musi, że członkowie kin 
bu mieszczańskiego nie zorjentowałi się jakoś w im- 
temcjach p. prezydenta | — z minimalnem? wyjątlka- 
mi — mie głosowali za wnioskiem socjalistycznym. 
W swej uległości dla zanządu miasta okazali się pp. 
mieszczanie tym razem bardziej papiescy od samego 
p. prezydenta. Na szczęście p prezydent przy gło” 
Ssowaniu przynmuzył prawe oko (w stronę p Ober- 
landera) i ogłosił wynik głosowania, zgodny z jego 
zeszłorocznem przyrzeczeniem i postukatem tysięcz- 


-— WIEC LOKATORÓW m. Krakowa odbędzie 
się dziś, w niedzielę o godz. 10 rano w sali kino- 
tcatru „Wanda“ przy ul, Gertrudy. Wiec odbędzie 


się staraniem wszystkich trzech istniejących w į 


Krakowie związków lokatorów i sublokatorów. 
Na porządku dziennym: Sprawa projektowanej 
podwyżki czynszów, sprawa budowy tanich mie- 
szkań i inne sprawy lokatorskie. Projektowane 
jest uchwalenie protestu przeciw projektowi pod- 
wyżki czyuszów i wysałnie w tej sprawie dele- 
gacji do p wojewody i do prezydjum miasta. 

— Z KRAKOWSKIEGO TOWARZYSTWA LE- 
KARSKIEGO. We środę dnia 20 bm. odbędzie się 
o godzinie 815 wieczorem w sali przy ul. Radzi- 
wiłłowskiej 1. 4 posiedzenie naukowe Towarzy- 
stwa Lekarskiego z następującym porządkiem 
dziennym: 1) Z Zakładu Patologji Ogólnej i Do- 
świadczalnej U. J. — P. Zakrzewski: Demonstra- 
oja hodowli tkanek poza ustrojem, 2) Z Zakładu 
Anatomji Opisowej U. J. — Dr Szantroch: Demon 
stracja preparatu. 

— 12 ZACHOROWAŃ NA SZKARLATYNĘ 
zgłoszono w miejskim urzędzie zdrowia w Krako- 
wie w ciągu ub. tygodnia. Nadot zgłoszono: 4 wy 
padki ospy wietrznej, 3 wypadki dyiterji, po 2 
wypadki róży, mumpsu i kokluszu, oraz po 1 wy- 
padku tyfusu brzusznego, meningitis i odry. 

— KONFISKATA 5% KG. SACHARYNY. Ro- 
senbergJ akób (lat 37) kupiec, zam. w Wieliczce 
i Lubowski Możżesz (lat 45) kupiec, zam. przy 
ul. Berka Joselowicza l. 5 aresztowani zostali 
przez organa śledcze poilcji krakowskiej za han- 
del sacharyną. Obu Wraz z zakwestjonowamą sa- 
charyną w ilości 5% kg. odstawiono do Urzędu 
Celnego. 

— SPÓR 0 FUNDOWANIE WÓDKI. Wczoraj 
o godz. 3-ciej nad ranem zaezwano pogotowie ra- 
tunkowe na ulicę Pasterską | 9 do Henryka Gie- 
rasińskiego (lat 29) robotnika, który w mieszkaniu 
Stefanji Dziewońskiej we zasie bójki na tle spo- 
ru o fundowanie wódki, został przez jego kolegów 
Józefa Orlickiego (lat 29) robotnika i Piotra Czer- 
neka pokłóty nożem w rękę i nogę. Gierasiński 
w stanie ciężkim przewieziony został do szpitala 
św. Łazarza, Orlickiego aresztowano, zaś za zbie: 
glym Czernekiem wdrożono poszukiwania. 

— PODRZUCONE NIEMOWLĘ Onegdaj w po- 
łudnie znaleziono w bramie głównej poczty przy 
ul Wielopole 2 porzucone niemowlę płci żeńskiej 


oświadczenie | nych rzesz ludności... (m) 
j okooł 6 tygodni liczące. Dziocko oddano do miej: 


skiego żłóbka, zaś za matką wdnożomo poszazkiwa- 
nia. : 
— WŁAMANIE DO KIOSKU. Weissbrot Józef, 
| zam. przy pl. Zgody 1 16 zgłosił do policji, że 
w nocy z dmia 14 na 15 bm. dostali się nieznani 
sprawcy do jego kiosku przy: ul. Satrowiślnej (róg 
ul. św. Wawrzyńca) przez wybicie otworu w Ścia 
nie i skradli ze szafy jeden kilogram smałcu i 
kilka papierów listowych, wyrządzając szkodę 
na kwotę 100 zł. Dochodzenia w toku. 

— KRADZIEŻ FUTRA. Waldberg Samuel, kut- 
piec. zam. przy ul. Starowiślnej 1. 21 zgłosił do 
policji, że dnia 15 bm. w godzinach porannych 
| skradziono mu z niezamkniętego przedpokoju fu- 
tro selskinowe, pokryte czarnem suknem z kołnie- 
rzem żółtym, wartości 12000 zł. Dochodzenia w 
toku. 

-2 m 
— MATERJAŁY wszelkiego rodzaju krajowe 

i zagraniczne na kostjumy, płaszcze i suknie w 

najmodniejszych wyrobach | kolorach w bardzo 

wielkim wyborze nadeszły i sprzedaje najtaniej 

tylko Magazyn Nowości, Kraków, Florjańska 28. 

572er 

WSZYSCY SPIESZĄ do firmy Dom modeli Wil- 
helm Vogler, Kraków, Florjańska 10. Na sezon 
wiosenny nadeszly płaszcze, kostjaumy, suknie. 
Płaszcze z czystej angielskiej wełny „po zł 65. 
i Płaszcze z gabardyny po 71. 90. Płaszcze do pod- 
| wójnego noszenia zł. 115. Prosimy oglądnąć wy- 
stawy i przekonać się. Olbrzymi wybór, bajecznie 


niskie ceny. 583er 


Hygiena mieszxcnia 

jest jednym z naipoważnieiszych czynników naszego 
stanu zdrowotnego, a nie chyba tak nie ułaiwia go- 
spodyni utrzymania mieszkania w idealnej czystości, 
jak powszechnie znaty elektryczny odkmizacz i apa- 
rat do froterowan.a posadzki. Koszty nabycia tych 
aparatów są miewysckie, — zaś koszty użycia, ze 
względu na małą ilość prądu, jaką aparaty zużywa- 
ją, wprost minimaine. 

Należy być bardzo ostrożnym przy wyborze apa- 
ratów. Zaznaczamy, że znany ze swej dobroci od- 
kurzacz firmy Siemens marki „Protos“ uznany zo- 
stał przez Magistrat m. st. Warszawy za bardzo 
praktyczny w użyciu i odpowiadający w zupełności 
swemu przeznaczeniu, oraz przez Zanząd Zamku i 
Łazienek królewskich. 28950 
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Każda z pań, mająca cóweczki w wieku od 10—14 
fat, przyzma (choć niejedna z westchnieniem), że 
dzis toaleta dziewczynek odgrywa ważniejszą rolę, 
miż dawniej Kto nie chce swego dziecka narazić na 
niepotrzebitę ugpaworzenie, wsi dbać o to, by dziew 
czynka, idąca z „wizytą“, czy na większe zebranie 
Gmiecinne byla starannie i gustowede ubrana. 

Małe kobiedki rozmunieją się a2 nađto na modzie I 
strojach, a ich ostre języczki i pogawdłiwe spojrze” 
mia potrafią dołarczyć źłe ubranej okłeżance. Podaje 
my dziś parę sukieemk zprabych i niezbyt sioozapłi 
kowanych. 

A) Ładna sukienka dła większej panienki z lekkie 
go materialu welnlanego. Spódniczka ukladana w 
fałdy, jucnperek ctwamty i wyrucoony z gładką kami 
zedką tego samego koloru. Przybranie stanowią wstą 
żki atłasowe, czame i różowe rypsowe. 

Następna sukienka z szaro-niebieskiej wełny, skła 
da się z długiego Iwźnego stamiczka, trochę pnzypomi 
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sukienki dla malych p 
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mającego dawne wody, i plisowanej maszynowo Spód 
niczki. Mankiety ' kołnienzyk z Śnieżno.białego cien 
kiego płótna, dziergane i haftowane, odbijają efekto- 
wnie od czarnej fularowej  krawatki w niebieskie 
grochy. 

C) Sukienka z białego płótna prosta i wygodna do 
wkładania, jak i do prania. Przybranie stanowią 
kołnierzyk i wąskie mankiety z żółtego płótna oraz 
wąziutłkoa czarna krawatka. 

Bardo prosta, a w swej prostocie szykowna i 
elegancka jest suknia D). Cała jest z granatowej 
wełny, krajana jest nieco kłoszowo w formie kitla. 
Z przodu ułożoną w pięć kontrafałdów, które do pa 
są zastębnowamo, a od pasa mocno zaprasowano i 
luźno puszczono, Pasek z tej samej materii i z takie 
go materjału kieszonki, kołnierzyk l mankiety æ bia 
łego gładkiego jedwabiu, granatowa kokardka pod 
szyją, oto wszystkie szczegóły tej nieskomplilkowa- 
nej a wytwornej sukienki. 


Stawiam kandydaturę p. Trzcińskiego ... 


Wiem, że głos mój przejdzie bez echa, że jest już 
mawet spóźnioy. Zabieram jednak głos w dyskusji, 
byś dać wymaz opinji, kibóra nie jest zainteresoruaną 
ani w obronie, ani w nagonce pnzeciwiko p Nowa- 
kowskiemu, Strącomo go już i tak z „tanpejskiej ska- 
ły”, jak się dowcipnie wyraził p. prezydent Rolle, 
zapommiawszy jednak na swe usprawiedłiwienie 
przytoczyć argumenty uzasadniające tak nagłą u nie 
go zmianę frontu. Przypominamy sobie dobnze, jak 
p. prezydent Rohe w romowie ze współpracowni- 
kiem jednego z dzienników krakowskich na tłe afery 
konkursowej, którą zainicjował i przeprowadził p. 
Swiątek. a której kousekwencie zbyt pospiesznie 
wziął na siebie p. Nowakowski, stanowczo zapew- 
mił, że zamierza odnowić z p Nowakowskim umowę, 
na dalsze trzy lata. Znajdziecie to czamo na białem 
w „(łosie Narod". 

„Erklaśre mir, Graf Oerindar, 
Diesen Zwiespalt der Natur!“ 
Ale pozostawmy tę czarującą, 


kemesk ano n nans a 


niekońnsekwemtną 


rdante mi uhnęgu :«ewnb 


prezydenci są tylko ludźmi i łatwo ułegaią ogólnej 
hypmozie. Nie chcę też wiele mówić o zasługach, czy 
wadach p. Nowakowskiego, nie nadszedł bowiem je 
szcze czas do napisania nekrologu jego dyrektor- 
skiej działalmości. Chciałbym poruszyć sprawę zasad 
niczą: interesuje mnie głównie ' pochopność Rady 
Miejskiej do zmiany systemu prowadzenia teatru. 
Interesuje mmie też osoba nowego dyrektora naszej 
sceny miejskiej. 

Być może, że p Nowakowski okazał się niezdol- 
nym do prowadzemia teatru, był jednem słowem 
człowiekiem „nie na miejscu". Osobiście tego pogla 
du mie podzielam, ale przyjmauję jako przesłankę dys 
kusii rzekomą, czy rzeczywistą nieudolność p. No- 
wakowskiego. Wynika z tege jasno, że należy zmie 
nić osobę dyrektora, ale nie wynika konieczność 
zmiany systemu. W rezuitacie dyskusji otrzymaliś. 
my jednak sytua-ię, którą najlepiej charakteryzuje 
niemieckie przysłowie, mówiące nam o wylamiu ra- 

| zem z wodą z wonny — i dziecka. 
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U TÜ RKEL i Sta fałdy 


Hiorjańska 22 
azierżawca, któryby z własnych funduszów chciał) 
pokrywać konieczry deficyt takiego teatru, jak kra-. 
kowski. Kraków iest małem miastem, nie można go! 
więc porównać z taką Warszawą i powoływać się; 
ma p. Szyfmana. Irme są stosunki w Warszawie, im. 
ne w Krakowie. Nasz teatr jest reprezentacyjny, mu 
si mieć swą limię, która nie zawsze przynosi docho 
dy. Szyfman w Warszawie ratuje sytuację innym te, 
atrem, a zweszią warto wskazać na okoliczność, że 
prasa warszawska ostro atakuje teraz p. Szytmana: 
za obniżenie poziomu repertuaru. Nie można też po 
woływać się na stosunki przedwojenne. Wtenczas 
istniał tylko jeden teatr, który był obliczony na ch 
ła Polskę, wszak Kraków był wówczas Mekką Poř 
ski! Nie prosperowały wówczas kinoteatry, których 
teraz mamy aż ośm, A te kinoteatry wcałe, pokaźne. 
przynoszą miastu dochody, bo około 600.000 ziotycie 
Jeśli więc miasto dokłada do jedynej sceny w Krako. 
wie około 300.000 złotych, ma leszcze w każdym ra 
gie około 300.000 złotych z kinoteatrów. Kinoteairy 
doskonale więc opłacają teatr dramatyczny! 

Jeśli się teatr odda w dzierżawę, zmieni się tylko 
tomma, bo treść pozostanie ta sama. Miasto dołcła 
dać będzie pod mnym tytulem, tracąc wyłączny 
wpływ na prowadzenie teatru, Bo jeśli było dotych 
czas źle, to tylko dlatego, że miasto swego wpływa. 
mie chciało wykorzystywać, że komisja teatralna by 
‘ta tylko czczą formalnością, pustą delsoracją! 

Ale sprawa jest już przesądzoną. P. prezydent 
Rolle, chociaż sobie zdaje sprawę 2 miehezpieczeń" 
stwa eksperymentu, niema jednak chęci przeciw. 
stawienia się całej tej zabawie. Pomówmy więc o. 
osobie przyszłego dyrektora, którym ma zostać: 
p. Leszczyński. 

Jest to bezsprzecznie jeden z najzdolniejszych ®% 
najsympatyczniejszych aktorów polskich. Będzie być 
może lepszym politykiem teatralnym i nie dopuści 
do tego, by go po trzechleciu dzierżawy  strącono 
ze „skały tarpejskiej", ale czy będzie lepszym reży 
serem od p. Nowakowskiego? O reżyserskich zasłu 
gach p. Leszczyńskiego dotychczas jakoś nie stysze 
liśmy, podczas gdy p. Nowakowski ma za soba 
„Akropolis“, — prasa całej Polski powitała wysta- 
wienie „Akropolis“, jako czyn artystyczny najwyż- 
Szej miary, — ma za sobą „Turamdot* i „Krakowia. 
ków i Gorali“, dwa prawdziwe cacka reżyserskiega 
Fumsztu. 

Ale p. Nowakowski nie może zostać. Jestem pťzo 
konany, że nawet nie chce zostać. Czyż jedynym a= 
niołem-zbawcą ma być p. Leszczyński? 

Głośno wysuwam kandydaturę p. Trzcińskiego, re 
sowego człowieka teatru, obecnego banitę i włóczę 
gę po Polsce. Nie jestem upoważniony przez 
p. Trzcińskiego, z którym w Żadnej nie pozostaję 
styczności, do rzucenia jego nazwiska na szalę in” 
tryg, czynię to na własną odpowiedzialność, bo 
Święcie w to wierzę, że p. Trzcińskierm: stała się 
krzywda w Krakowie. Losy srogo się mszczą. Obe 
cnie p. Nowakowski odchodzi z Krakowa z tym sa- 
SEA żalem, z jakim pożegmał Kraków jego poprzed 
ni 

Jestem przekonany, że i Kraków (i teatr w Poł. 
sce) tylko zyska, jeśli sie p. Tnzcińskiemm. temu fa 
natykowi teatru, kochającemu teatr calą duszą 1 
znającemu go gruntownie, przywróci warsztat pra“ 
cy. M. Kanier. 


Dancingi w magazynach — 
konkurencją kawiarń 


Berlińskie magazyny, jak Tietz i Karstadt 
wprowadziły u siebie popołudniowe _ dancingi. 
Wywołało tò oburzenie właścicieli kawiarń i re 
stauracyj, którzy nie mogą konkurować z tak 
bógatemi magazynami. Już teraz w Berlinie 
stało się zwyczajem, że uczęszcza się reyulaf- 
nie na obiady do tych magazynów, gdyż ceny 
są stosunkowo niskie, na co sobie zresztą te me 
£azyny mogą pozwolić. albowiem stanowi to 
tylko boczne źródło ich dochodów. Mfagazyny 
w tej dziedzinie pracują nawet bez zysków, 2 
kto wie, czy nie dokładają, wszak chodzi tutel 
o propagandę. A teraz wprowadzono jeszcze | 
poobiednie dancingi, które stały się prawdziwA 
zmorą dła kawiarń, ponieważ nie pobiera się 
tutaj żadnych wstępów, garderoba nie koszt” 
je, a ceny sa bardzo przystępne. Być może, 29 
„rewolucja* ta przyczyni się wogóle do zniżł 
cen po berlińskich kawiarniach i restauracjac!! 
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Wyrok sądu apelacyjnego w procesie 


Hromady 
Znaczne obniżenie pierwoinych wymiarów kary. 


Wilno. 16. 3. PAT. Po dwutygodniowych 
fozprawach zapadł dziś przedpołudniem wyrok 
wileńskiego sądu apelacyjnego w głośne; swe- 
go czasu sprawie członków białoruskiej wło 
ściańsko-robotniczei „Hromady”, skazanych za 
antypaństwową i wywrotową działalność. Sąd 
apełacyjny złagodził wyrok pierwszej instancji 
o tyle że głównym winowaicom. byłym po- 
słom:  Taraszkiewiczowi, Rak-Michajłowskie- 
mu, Miotle i Wołoszynowi, którzy byli pierw 
szym wyrokiem skazani na 12 lat ciężkiego 
więzienia, obniżył kary na 6 lat ciężkiego wię- 
zienia dla każdego. 

Następnie sąd zmiżył kary: 2 oskarżonym Z 
8 na 6 lat ciężkiego więzienia, 5-u z 6 lat ciężkie 
go więzienia na 3 lata domu poprawy, 2 z 6-ciu 
lat ciężkiego więzienia na 2 łata domu poprawy. 


2 z 5ciu lat ciężkiego więzienia na 3 tata domu 
poprawy, 3 z +eh lat ciężkiego więzienia na 2 
ata domu poprawy i 4 z 3-ch lat ciężkiego wię 
mienia na 2 lata domu poprawy. Ponadto sąd 
apelacyjny uniewinnił 3-ch skazanych pierw- 
szym wyrokiem na 5 lat ciężkiego więzienia i 
4-ch skazanych pierwszym wyrokiem na 4 lata 
ciężkiego więzienia. Pozatem sąd apelacyjny 
zatwierdził wyrok pierwszej  instanch, mocą 
którego uniewinniony był dyr. gimnazjum biało 
ruskiego Radosław Ostrowski, red. Antoni Łu- 
ckiewicz i trzech innych, przeciw których unie 
wimniemiu prokurator złożył apelację. Wszyst- 
kim skazanym sąd apelacyjny zaliczył 14 mie- 
sięcy aresztu prewencyjnego, odbytego do wy 
roku pierwszej mstancji, który zapadł w maju 
1928 roku. 


Bandyci zrabowali około 140.000 zł. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


Dębica. 16. 3. (K.A.D.) W pociągu osobo- 
wym dążącym z Dębicy do Rozwadowa zgłosi 
ki się na stacji Chorzelów do ambulansu poczto 
wego jacyś ludzie w mundurze kolejarzy i za- 
wiadomiti komwojenta pocztowego że z powo 
idu rzekomego zepsucia się hamulca w wagonie 
ambulansu muszą go naprawić. Ponieważ jed- 
nak nie zdołali tego uskutecznić, nim pociąg ru 
szył, przeto pozostali w ambulansie i między 


stacjami na przestrzeni Pustków —Kochanówek 
dokonali obrabowania ambulansu, poczem kon- 
wojenta pocztowego wyrzucili na śnieg. O wy 
padku zawiadorziono policję, która natychmiast 
wyruszyła na miejsce wypadku z psem policyj 
nym. Wysokości zrabowanej sumy jeszcze nie 
wstalono. Wiadomo tylko, że do ambulansu na 
stacji Mielec załadowano 90.000 zł.  Przypu* 
szczalnie zrabowano około 140.000 zł. 
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'z SALI SĄDOWEJ 


NIEMIŁA PRZYGODA MUSIAŁA. 


Przed krakowskim Sądem okręgowym stawał 
wczoraj Józef Musiał, górnik z Dąbrowy, oskarżo 
My o zb. z § 81 uk. Wedle aktu oskarżenia, dnia 23 
srudnia 1928 r. oskarżony podpiwszy upuzednio, usi 
łował się dostać do szymku Majera, by tam sobie 
„poprawić". Wezwany przez szynkarza dia usunię- 
cią pijaków przoaownik Wolak wyrzucił awanturu 
ących się z karczmy, atoli oskarżony wrócił tam. 
Gdy przodownik chciał siłą Musiała wyrzucić, ten 
norwał się na niego czynnie i stawił mu opór przez 
Wyrywanie mu szabli, czem chciał udaremnić urzę- 
dowamie. Oskarżony ttómaczył się stanem smupełnego 
pijaństwa, przecząc, by porwał się czynnie na przo 
downika; za klingę szabli złapał dlatego, albowiem 
Wolak bez rzeczywistej potrzeby zamierzył się na 
niego szablą i faktyczmie ciężko go poranit. Św. Wo 
lak, przodownik, zeznał, że szabli dobył dlatego, bo 
oskarżony zrobił ruch ręką ku flaszce, sterczącel 
Z kieszeni, tudzież, że oskarżony był tylko podpity, 
a nie zupełnie pijany. Obrona zażądała przesłucha 
nią licznych świadków dla stwierdzenia, że oskarżo 
dy w krytycznym czasie wypił przeszło 2 litry spi 
tytusu mieszanego w części ¿ piwem. Sąd odmówił 
wnioskow: temu i zasądził Musiała za zbr. z Ś 81 
na 5 miesięcy ciężkiego więzienia. Oskarżony 
Wyroku nie przyjął. 
ewodniczył sso Dworzański, oskarżał Dr. Ku 
łakowski, bronił adw. Dr. Seweryn Gottlieb. 


Insp. Busze: uniewinniony 


Cieszyn. 16. 3. (KA.D.) W dniu wczoraj- 
Szym zakończyła się przed tutejszym sądem 
Przysięgłych 12-dniowa rozprawa przeciwko 
. szefowi b. policji politycznej w Krakowie, 
msp. Stefanowi Buszkowi, oskarżonemu, jak 
JUŻ donieśliśmy. o zbrodnię nadużycia władzy 
Mrzędowej oraz o przywłaszczenie sobie war” 
tości depozytu szpiega Hładisza (par. 101 i 182 
wa k.). M. in. zeznawał komendant woiewódz 

policii państwowej inspetkor Pilch. Po na 


AE sąd przysięgłych uwolnił Buszka 12 gło- 
i 


a od winy i kary. 


SKI ZWIĄZEK ZAWODOWY LITERATÓW POL- 
24 CH W KRAKOWIE zawiadamia, że w niedzielę 
ei godz. 4 popołudniu odbędzie się w Domu 
„Jeże (plac św. Ducha) walne zgromadzenie 
2 ków, Związku. Wrazie braku kompletu zgroma 
„NEA z ważnościa uchwał bez względu na ilość 
nut a adzonych członków odbędzie się o godz. 4 mi 
+— Za wyćział Związku: Jan Pietrzycki, Jo. 
eksander Gałuszka, 
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Ciągnienre loterji kiasowej 
Dziesiąty dzień. 
(Telefonem od naszego korespondenta) 


Warszawa. 16. 3. Dziś w 10-tym dniu cią 
gnienia Państwowe; Loterii Klasowej padła wy 
grana na następujące numery: 25.000 zł. wy- 
grał nr. — 137471, 15.000 zł. — 77351. 10.000 zł. 
173349, 5.060 zł. — 2798, 6042, 60359, 3.000 zł. 
rry: 51566, 127225, 143064, 2.000 zł. 23099, 
24738, 40136, 48228, 84670. 94950, 127778, 149484 


152688, 155225. 
M WE" go] 


2o zamknięciu kroniki 


Sprawa wydzierżawienia teatru 
na komisji teatralnej 


Miejska komisja teatralna pod przewodni- 
ctwem prezydenta miasta inż, Rollego obrado- 
wała w dniu wczorajszym nad znanym wnio- 
skiem w sprawie oddania teattru miejskiego w 
dzierżawę. W toku dyskusji stwierdzono, że 
wpłynęły dwie oferty: znanego artysty drama 
tycznego p. Jerzego Leszczyńskiego oraz prot. 
Józeta Wiśniowskiego. który przed szeregiem 
lat prowadził miejski teatr powszechny. 

Komisja wybrała subkomitet, złożony z rad 
ców Haekera i Rowińskiego, którernu zleciła 
prowadzenie rokowań z kadyndatami. Subko- 
mitet, korzystając z chwilowej obecności w Kra 
kowie p. Jerzego Leszczyńskiego, nawiązał z 
nim pnzedwstępne rokowania w sprawie wy- 
dzierżawienia teatru miejskiego na sezon tea- 


tralny 1928/29. 
POWY CE +] 

-- AMATOR KLAMEK I RYGLI. Baran Karo] 
(lat 56) robotnik, zam. przy ul. Krakowskiej 1. 
44 aiesztowany został pod zarzulem kradzieży kla 
mek, rygli, świdrów i tp, nieustalonej na razie 
wartości. 

—— 

— „GORDONJA” Dziś, w niedzielę, o godz. 4.30 
popol. sprawozdawcze zebranie plenarne, 

— DLA „HEBRAISTY* złożyli w naszej admini- 
stracji: S. M. Lazer Zł. 5—, Dyr. S. Zehnwirth Zł. 
20.—, Szmueji Tmidi 2.—, Do dnia dzisiejszego złożo 
no razem Zł 294mm, 


Str. M AŚ 


Z powodu Śmierci bł. p. Matki uaseego czton- 


ka p. Maurycego Siissera uajgiębsze współczu- 
cie wyraża 
Ż. K. S. Jehuda w Krakowie. 


——E—— 

— ZAMIAST WIEŃCA na grób błp. Dyrekto 
ra Szymona lewkowicza składa „Przemysł 
Superfosfatowy Warszawa” na rzecz Zakładu 
Wych. Sierót Żyd. w Krakowie, Dietla 64, 
ZŁ 1000 (tysiąc). 491x 


„Marka światewej slawy“ 
zana ec las 46 


Dla zdrowia dzieci : 
przez powagi lekarskie zatecany. 


HAYA „PUDER, 
SÒN  AMYDŁO HYGIENICZNE. 
„asp PEON da niemosiąticzjach 


Tysiące podziękowań! Se: paa 
Dliego żątaś należy wazęđzia 


km Gi 
Ciełóa warszawska 

Warszawa, 16. 3 PAT. Akcje: Bank Dyskonto- 
wy 139, 140, Bank Polski 172 i jedna czwarta, 172, 
Bank Sp. Zar. 85, EBlekwowma Dąbrowa, Elek- 
tryczność 19, Siła i Światlo 158, 140, Łazy 8, Wy» 
soka 236, Lilpop 34.25, 8450, Modrzejów 29 i je- 
na czwarta, 29, 29 i jedna cźw., Starachowice 50.50 
Korkowscy 12.50, 4-proc. prem. poż. inwest. tii 
i jedna czw. 111 i pół, 5-proe. dolarowa 94 1 trzy, 
czw. 95, 5-proc. konwersyjna 67, 5-proc, kolejo- 
wa 59, 10-proc. kolejowa 102 i pół, 8-proc. Listy 
zast, Banku Gosp. Kraj. 94. 

Waluty: Holandja 367.20, 358.10, 356.30, Lamdym 
43.28, 43.39, 43.17, Nowy Jork 8.90, 8.92, 8.88, Pas 
ryż 34.83 i pół, 34.92, 54.75, Praga 26.39 i pół, 25.38, 
2641, 26,2, Szwajcarja 171.55, 171.96, 171.10, Sztok» 
halm 238.26, 238.86, 237.66, Wiedeń 125.35, 125.28, 
1194, Wiochy 40.70, 46.82, 40.58, Marka niemiecka 
ZIN, 

Gielda poznańska 

Poznańska gielda zbożowa z dnia 16. 8: żyto 
30.90—34.40, pszenica 47.50—48.50, jęczmień prze- 
miaołwy 32 i jedna czw. da 33 i jedna czwa. ję- 
czmień browarowy 38 i pół do 35 i pół, owies 
3225—3425, mąka Żżylnia 70-proc. 49.25, mąka 
pszenna 65-proc. 66 i jedna czw. do 70 i iedna czw. 
Usposobienie spokojne. 

ip ORW 

Wiedeń. 16. 3 PAT. Waluty i dewizy: Amster- 
dam 184.57—185.57, Berlin 168.02—169.92, Buda- 
peszl 123.82 i pół do 12412 i pół, Bukareszt 4.22 
i jedna czw. do 4.24 i jedna czw, Nowy Jork 
71045--712.95, Oslo 180.40—190, Paryż 27.73 i pół 
do 27.83 i pół, Praga 2102 i trzy ósme do 2140 
trzy ósme. Warszawa 79.61—79.92, Zurych 136,64 
—45114, Amerykańskie 707.75—71175, Niemieckie 
168 37—168.97. Francuskie 27.82—27.98, Szwajcar- 
skie 136.29—137.09, Czeskie 20.99 i trzy ósme do 
21.14 i trzy ósme. 

Pupicry wartościowe: Hipoteczny 9%, Kompas 
15.10, Merkury 21.85, Czerniowiecka 67 i pół, Ce- 
mert 128, Alpiny 40.40. Krupp 11 i trzy czw. Ri- 
ma 118.05, Zieleniewski 114 i jedna czw. Fanto 5 
ij jedna czw. Karpaty 10.74, Galicja 67. 

Gielda zurychsk 

Zwrych, TOR S PAN. Paryż 20.39, Londyn 
Ncwy Jork 5.19.95, Włochy 27.22, Hiszpanja 
Hoinndja 208.25, Berlin 123.35, Wiedeń 73.04, Szto% 
hoim 138.90, Oslo 138.65, Kopenhaga 138.60, Sofja 
3.75 i jedna czw. Praga 15.39 i jedna czw. War- 

"L 0064 i pół, Biacłgród 9.12 
i trzy czw, Ateny 6.72, Konstantynopol 255 i pół, 
Bukareszt 3.09, Helsingfors 13.0, Buenos Aires 
218.50. = 
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Frzefarbowane ckuwie, znakomitym barwnikiem 


„SKINOL- FARBA“ 


W 54 KOLORACH 


niczem nie różni się cd nowego 
Bo nabycia w dregerjach i składach farb 


O eE a A 


DU 


PODRÓŻUJĄCY dobrze 
wprowadzony w droge 
tach, poszukiwany. — 
Z branży fotograficznej 
mają pierwszeństwo. 
Zgłoszenia osobiste: „Fo 
toant“, Kraków, Miko. 
łajska 6, między godz. 7 
a 8 wieczór, 589er 


MŁODY człowiek do biu 
Ta dia prowadzenia kasy 
potrzebny. Zgłoszenia: 
Skrytka 317. B88ar 


RUTYNOWANY  urzęd- 
nik biurowy, ze znajomo 
ścią branży drzewnej, pi- 
szący biegle na maszy- 
nie, poszukiwany natych 
miast. Oferty z odpisami 
świadechw nadsyłać do 
Biura ogłoszeń Fławskie 
go, Sosnowiec. 577k 


SZWACZKA umiejąca 
szyć na maszymie „Ani. 
ta“ potrzebna  zatych- 
miast. Zgłoszenia do Ad- 
min. „N. Dziennika" pod 
„Anita“. 590x 


ZDOLNA modniarka | w 
czannica potrzebne za- 
Taz do firmy: Jadwiga 
Cypes, Poselska 20. 
499x 


Posad poszukują 


RUTYNOWANY  koncy- 
pjent poszukuje posady 
z dniem 1 kwietnia 1929. 
Zyłoszemia do kancelarii 
adwokata Dra Guttmana 
w Jaworowie. 515x 


BUCHALTER - bilansi- 
sia, manipulant magazy 
nowy, korespondent, po- 
szukuje posady. Zgłosze- 
mia pod „Absolwent* do 
Adm. „N. Dziennika“. 


POMOCNIK handlowy z 
branży galanteryjnej i no 
ryinberskiej, z dłagolet 
nią praktyką, poszukuje 
posady. Zgłoszenia do 
Adm. „N. Dziennika“ pod 
PZaraz . 465g 


na— 


Reu.. 


Sp- z ogr. odp. 


MŁODY urzędnik ban- 
bowy. dokładnie obzna- 
jomiony z buchalierją, pi 
saniem na maszynie, jak 
wszełką pracą biurową, 
zmei posadę do odpo- 
wiedniego przedsiębior. 
stwa. Łaska wół zglosze- 
nia do Adm. „N. Dziemni- 
ka“ pod „Wolna sobota“ 

466g 


Nauka 5 
ti wychowanie 


STENOGRAFJI polsko- 
niemieckiej szybko, naj 
doskonalej najnowszą me 
todą, wyucza — Zofia 
Schóngutówna. Podbrze- 
zie 2. 310g 


CHCESZ OTRZYMAĆ 
POSADĘ? Musisz ukoń- 
czyć kursy fachowe, ko 
respotklencyiue, profeso- 
ra Sekułowicza, Warsza 
wa, Żórawia 42. Kursy 
wyuczają listownie: bu. 
chaiterji, rachunkowości 
kupieckiej, koresponden 
ch handiowej, sterogra- 
E, nauki hamdlu, prawa. 
kaligrafii, pisania na ma- 
szynach,  towaroznaw. 
stwa, angielskiego. tran- 
cuskbiego,  niemieckiega. 
pisowmi oraz gramatyk! 
polskiej. Po ukończeniu 
świadectwa. — Żądajcie 
prospektów ! 237e 


F Lokale | 


LOKAL o 2 obszernych, 
frontowych pokojach, z 
telefonem, róg Dietwow- 
skiej i Starowiślnej, da 
oddania ma przedsiębior: 
stwo  hatydłowo.przemy - 
słowe. Najchętniej przy- 
stąpię do spółki z kapi- 
tatem. Zgłoszenia bisto- 
wne: Biuro Blochowej, 
Kraków, QGertnudy 23. 
468g 


POKÓJ frontowy. ume- 
blowany, obszerny z 0- 
sobnem wejściem. dla 
panów do wymajęcia za- 
raz. Wiadomość: Grodz- 
ka 25, IIF. piętro. 


IOSNA SIĘ ZB 


Rie kupuj rewese okuwial 


Przetw. Chem. „SKIŃSL” 


WARSZAWA, ZIELNA 52, tei. 31-78 
Repr: KRAKÓW, Raciziwiiłcwska 24 
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330g - 


LEKARZOWI wynajmę 
obszenie mieszkanie w 
miasteczku blisko Krako 
wa. Warunki praktyki ie 
kanskiej doskonałe. — 
Czynsz normalny, bez 
odstępmego. Zgłoszenia 
do Adm. „N. Dziemnika“ 
pod „Felix“, 578x 


JEDNEGO pana, jako 
drugiego do pokoju z 0- 
sobnem wejściem, przyj- 


mę. Zgłoszenia :Berka 
Joselowicza 19, II. piętro 
467g 


RE" 


L WYTWÓRNIA szablo- 
mów wiedeńskich w Kra- 
kowie, oraz sprzedaż naj 
lepszych farb do odbija. 
nia: Z. Karpeles, Zakład 
rysowmiczy, Kraków, ul. 
św. Agnieszki 7. 469g 


DO SPRZEDANIA urzą. 
dzenie sklepowe. Zglo- 
szenia pod „K. 100“ do 
Adm. „N. Dziennika“. 
470g 


ŚWIECZNIK żydowski 
10-ramienny — sprzeda: 
„Elełktroganz", ul. Agnie. 
saki 12. 586er 


SINGERA maszyny do 
szycia familiine I rzemie- 
Ślnicze. Endlówki Singe- 
ra mało używane. Ro- 
wery Puch 1 francuskie, 
najtaniej I na raty: Diet- 
łowska 109, naprzeciw 
P. K. O. — Kurs haftów 
bezpłatnie, 573er 


LUSTRA meblowe. LU- 
STRA toaletowe. SZYBY 
szlifowane |: zwykłe. — 
RAMY do OBRAZÓW, 
poleca najtaniej: Korn- 
hauser, Starowiślna 21. 
Dogodne warunki spłaty 

428g 


„UNDERWOOD“ | in. 
nycb marek maszyny do 
pisania sprzedaje tanio 
na dogodnych warun- 
kach — nowo otwarty 
skład: Kraków, Zwierzy” 
niecka 6. 2114x 


znak 


l zawsze 
Wystarczy 
o tych zaletach przekonać. 


wóz towarów 


wielomiijonowo, 


ochronny _„pralica”, 


jest 
jedyna próba, 


aby się 


niższych. 


"HE Nr. 16 


Scspodynme domu 
a pasywny bans 
handlowy! 


Jeżeli przez dłuższy czas przya 
| w zagranicznych przes 
wyższa wywóz wyrobów krajowych 
a wówczas 
i oszczędności Szanownej Pani naras“ 
żone są na niebezpieczeństwo dewa~ 
luacji. Każde podwyższenie cen daje 
się we znaki szczególnie oszczędnym 
gospodyniom domu, a jednak tylko 
one tutaj pomóc mogą, gdyż one za- 
kupują. Nie kupujcie więc, Szanowne 
Panie, towarów zagranicznych, skoro 
możecie otrzymać krajowe, 
„kowo lepsze po cenach 
zagraniczne środki do prania 
cznie droższe 1 nigdy nie zdołają 
„wyprzedzić takiego wyrobu. 
jest krajowe mydło marki „Kolłontay” 
Mydło 
„Kołłontay” jest szczytem sztuki TE 
dzimego przemysłu chemicznego, po- 
chodzi z nainowocześniejszej fabryki 
lepszem i tańszem, 


dochody? 


gatun- 


są zna- 


jakim 


Zloty medal na Wystawie w Katowicach 1927. — Zastępca na m. Kraków: 
S. Goidstein, Kraków, Józefińska 30. — Zastępca na Małopolskę: H. Gleicher, Tarnów, 


DROGERJA pierwszorzę 
dna w największem mie- 
ście Górnego Śląska, cen 
trum handlu, korzystnie 
do sprzedania. Zgłosze- 
nia do Adin. „N. Dzienni- 
ka“ pod „Drogeria”, 
535x 


3.000 DOLARÓW do w 
lokowania ma pierwszą 
hipotekę w Krakowie. — 
Zgłoszenia: Kancelarja 
Dra Silbersteina, ul. Go- 
łębia 3. 459g 


WYNALAZCY! Doświad 
czony inżynier  opraco- 
wuje nowe pomysły, 
zgłoszenia wynalazków 
do opatentowania, loon- 
struuje i wykonuje mo- 
dele. — Zgłoszenia pod 
„Wynalazki“ do Biura 
Stattera, Kraków, Ry. 
nek 8, 587er 


DO PIELĘGNOWANIA 
chorych,  położnice. 
miejscu i w okolicach, 
polecają się dobrze wy- 
szkolone siostry pielęc- 
niarnki, — Zakład Sióstr, 
Kraków Podgórze, Jó- 
zefińska 29. Telefon 2044 

574er 


NEUWIRTH Izaak, wr. 
1904 r, w Rudmiku n/S., 
— unieważnia zgubioną 
książeczkę wojskowa, 
wydaną przez P. K. U. 
Nisko. 562x 


SOŁTYŚ Jan w. w 
Krgzatce, p. Kolbuszowa, 
w roku 1900, unieważnia 
zgubione dokumenta woj 
skowe. 579x 


Rekiama 
dżwignią handlu 


w. 


| Spólni 
'Spólnik 
do rentowucgo interesu, 


z kapitałem 3.000—4.000 
dolarów poszukiwany, — 


| Oferty 
zysk“ do Biura ogłoszeń 
Stattera, 
nek 8. 


pod „Wysoki 


585er 


ZASTĘPC 


Kraków, Ry- 


NAPRAWA DYWA. 
NÓW. Dywany perskie 
kiliry donaprawy przył 
muje „Dywan*  Tkalnia 
dywanów. kilimów: Kra 
ków—Podgórze, K!tngi 9 
tramwaj 3 Poleca dy- 
wany. kiłimy. Ceny bez 
konkurencyjne. Telef. 
Nr. 1609. 20513se 


z branży artykułów gur 
nowych, chinurglcznych, 


opatrunkowych i galanterydno-aptecznych u 
pierwszorzędnej klijenteli (apteki, drogerja, perfume- 
| Tje etc.) dobrze zapnowadzony, z dobremi reteren- 


| qami, poszukiwany, 


mowe" do Biura Stattera, Kraków, Rynek 8. 


Zgłoszenia pod „Artykuły gu- 


571er 


Nadszegči wielki transport amerykańskich 
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„m ELDA 


Cena Zł. 550°- Do nabycia we ftrmie: 
i. V eissman, Kraków, Berka Joselewicza 19 
Telefon Nr. 3182 


Dogodna warunki zpialy- 


maszyn do pisania marki 


EX VISIBLE 


eE 
aisa 


wydawca : Za Spółke Wyd. „Nowy Dziennik“: Zygmunt Hochwald. — Redaktor naczelny: Dr. Wilhelm Berkełhammer. 
zor odpowiedzialny: Zygfryd Moses. — Nowa Drukarnia Dzieanilkowa. Kraków, Orzesz owej 7, pod zarządem Maksymiłiame Fekimana 


' 


